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STAN POGODY

Dziś bedzie piękna pogoda i znacznie 
cieplej niż wczoraj. Najwyższa tempera­
tura osiągnie 70 stopni, a najniższa 50 
stopni. Wiatry północno-wschodnie o sile 
do 12 mil na godzinę. Po południu względ­
nie wieczorem jest możliwy przelotny 
deszcz.

Wschód słońca o godzinie 5:16. Zachód 
o godzinie 8:28.
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KALENDARZYK

Dziś poniedziałek, dnia 16-go czerwca.— 
Jana, Benona, Justyny i Aliny.

Jutro wtorek, dnia 17-go .czerwca. — 
Aldona, Mariana i Inocentego.

Pojutrze środa, dnia 18-go czerwca. — 
Marka i Elżbiety.
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Egipt Zapowiada Wojnę z U.S. i Anglią w Libanie

Gen. Salan Przejął 
Władzę w Algerii

Alger. (UPI) — Gen. Raoul 
Salan, naczelny wódz 400-ty- 
siecznej armii francuksiej w 
Algerii, zainstalował sie w 
głównym gmachu rządowym w 
Algerze jako delegat generalny 
dla Algerii z ramienia rządu 
premiera Charles DeGaulle w 
Paryżu. Posunięcie to dowodzi, 
że opozycja w stosunku do De- 
Gaulle'a, skrajna prawica pra­
wica algerska, przegrała i znaj­
duje się w odwrocie.

Na Kremlu Głośno o Nowych Zmianach Wśród Elity
Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

—O PODTRZYMANIE 
—IDEOLOGII 
—W ŻYCIU 
—NARODÓW

♦ ♦ +
Niestety, ale faszyzm i ko­

munizm cofnęły duchowe ży­
cie ludzkości wstecz.

* ♦ +
Zabiły i zabijają bowiem 

idealizm w życiu duchowem 
człowieka.

♦ ♦ ♦
Ludzkość żyje epokami i bez 

względu na to jaką dajemy 
im nazwę, w jaką przestrzeń 
czasu je wtłaczamy, każda 
epoka osiągnąwszy swój naj­
wyższy stopień rozwoju, wy­
czerpawszy swoje żywotne za­
soby, staje u swego kresu, roz­
kłada się i odchodzi w wiecz­
ność by ustąpić miejsca nowej 
epoce. Nie ma odwrotu do mi­
nionej przeszłości.

♦ ♦ ♦
Aby przejść z gasnącej epo­

ki do nowej — proces, który 
niezawodnie już się rozpoczął 
dawniej a wojna go przyspie­
szyła — odbył się drogą ewo­
lucji, bez nowych ofiar milio­
nowych rzesz ludności i aby 
ta nowa era stała się epoką 
pokoju i kultury ducha, ko­
nieczny jest zbiorowy wysiłek 
całej iudzkosci i obejmować 
musi wszystkie dziedziny ży­
cia.

♦ ♦ ♦
Kto patrzy szerzej, kto po­

trafi ująć przejawy zewnątrz 
na jakie patrzymy z trwogą, 
by nie doprowadziły nas do za­
głady kultury i do barbarzyń­
stwa — nieco głębiej, ten mu­
si dojść do wniosku, że kryzys 
jaki przeżywamy, to nie tylko 
samo zachwianie się równo­
wagi w rozkładzie sił politycz­
nych wielkich mocarstw', nie 
tylko załamanie się równowa­
gi w' światowej wymianie pra­
cy ludzkiej, kapitałów i pro­
dukcji, ale to kryzys moralny, 
etyczny, prawny i ustrojowy.

❖ * ♦
Socjalizm, nacjonalizm, fa- 

szym, komunizm, dyktatura 
jednostek czy proletariatu, to 
tylko oderwane fragmenty w 
dążeniu ludzkości do znalezie­
nia drogi, któraby wyprowa­
dziła ludzkość z matni w ja­
kiej świat się znalazł.

♦ ♦ ♦
Aby droga ta poprowadziła 

nas rzeczywiście ku triumfowi 
pokoju i szczęścia na ziemi, 
musi dążyć do zwycięstwa 
idei.

♦ + +
Propagowana obecnie przez 

komunizm gloryfikacja prze­
mocy. kult zbrojeń i wyścig w 
sile niszczycielskiej pocisków 
rakietowych i bomb atomo­
wych, to nie tylko sztuczne 
podsycanie i pielęgnowanie in­
stynktów' w' człowieku, ale 
równocześnie okłamywanie 
szerokich mas ludzkości, że 
dzieje się to dla utrzymania 
pokoju.

+ ♦ ♦
Miarą bowiem wielkości na­

rodu nie jest liczebność jego 
armii oraz szybkość jego bom­
bowców, ale kultura duchowa, 
jego dążenie do wolnego życia 
oraz fakty świadczące, w ja­
kim stopniu przeciętny obywa­
tel danego narodu żyje bez­
piecznie i szczęśliwie.

Sytuacja Mocno 
Zagadkowa— 
Mówią w Moskwie
Chruszczów Wezwał 
Komitet Centralny 
Na Rozprawę
Moskwa. (UPI) — W Mo­

skwie dudni o spodziewanych 
zmianach na Kremlu jeszcze 
w ciągu bieżącego tygodnia. 
Sytuacja polityczna ma być 
mocno zgadkowa.

Na Kremlu w bieżącym ty­
godniu zbiera się na nadzwy­
czajną rozprawę Centralny 
Komitet Partii Komunistycz­
nej ZSSR. Dla Nikity Chrusz- 
czowa, występującego wr roli 
premiera rządu i pierwszego 
sekretarza partii, będzie więc 
nie lada okazja do pokazania 
kto jest “bossem” Kremla.

Chruszcźow wie, jak z re­
sztą wszyscy wiedzą, że stali­
nowcy polują na niego i knują 
przeciwko niemu. Wie on też 
doskonale, że Komitet Cen­
tralny znajduje się w jego 
garści. Wygląda więc jakby 
Chruszczów postanowił roz­
prawić się na zwołanym posie­
dzeniu Komitetu Centralnego 
ze swymi przeciwnikami. A 
przy tej okazji członkowie ko­
mitetu będą także poinformo­
wani o innych decyzjach — 
odnośnie sytuacji światowej.

Moskwa Wzywa 
Menszikowa 
Na Kreml
Krążą Pogłoski, 
Że Popadł On 
w Niełaskę
Washington (UPI) — Dużą 

niespodziankę w stolicy wy­
wołało nagłe wezwanie so­
wieckiego ambasadora M. 
Menszikowa do Moskwy. Roz­
kaz wzywający go na Kreml 
przyszedł wczoraj po połu­
dniu.

Radca ambasady sowiec­
kiej, Siergiej R. Striganow 
oświadczył dziennikarzom, że 
Menszikow udał się do Mo­
skwy ‘‘w sprawach byzneso- 
wych”. Menszikow odleciał 
samolotem dó Moskwy wkrót­
ce po otrzymaniu rozkazu z 
Kremla.

W kołach dyplomatycznych 
Washingtonu wyrażane jest 
przekonanie, iż “śmiejący się” 
ambasador jest w kłopocie i 
popadł w niełaskę swoich so­
wieckich władców.

W departamencie Stanu 
oświadczono, że nie jest wia- 
domem, dlaczego Mensziko­
wa wezwano do Moskwy.

Na razie brak jest urzędo­
wego wyjaśnienia, czy Men- 
szikow został tylko “wezwa­
ny” do Moskwy na narady 
czy też odwołany ze stanowi­
ska ambasadora.

Krytyka zachowania się 
sowieckiego ambasadora w 
Stanach Zjednoczonych wzra­
stała z tygodnia na tydzień 
tak w prasie, jak też i w Kon­
gresie. Szczególnie ostro za­
atakował go rep. Michael A. 
Feighan (D-Ohio), który do­
magał się od Departamentu 
Stanu uznania Menszikowa 
za osobę niepożądaną. Feig­
han ośwadczył, że sowiecki 
ambasador “jest dziesięcio­
krotnie bardziej niebezpiecz­
ny” od szpiegów.

W prasie pojawiły się arty­
kuły rzucające snop światła 
na przeszłość Menszikowa.

Dflisf Wyjeżdża 
Do Libanu

United Nations (UPI) — 
Sekretarz .generalny Naro­
dów Zjednoczonych — Dag 

[ Hammarskjold wyjeżdża ju- 
' tro samolotem do Libanu, aby 
■ na miejscu zbadać tanitej- 
Iszy kryzys.

Pas Do Latania
Rockaway, N. J. (UPI). — In­

żynier Edward C. Kurczewski, 
wyskakując w powietrze przy 
pomocy "pasa do latania" wła­
snego wynalazku, oświadczył 
po próbie, że unoszenie się po­
nad ziemią "jest największą 
przyjemnością. Człowiek czuje 
się jak ptak".

"Pas do latania", posiadający 
małe motory odrzutowe, może 
człowieka unosić ponad ziemią 
z szybkością konia wyścigowe­
go.

Sprawa Adamsa 
Zaostrza Sie 
w Kongresie

Washington (UPI) — De­
mokraci z izbowego komite­
tu badającego “wpływy” u- 
rzędników federalnych na 
pewne komisje, wyrazili dziś 
przekonanie, że pierwszy asy­
stent Prezydenta, Sherman 
Adams, w swoich własnych 
słowach wykazał, iż wywie­
rał nacisk na federalne agen­
cje w sprawie swego przy­
jaciela bostońskiego, Bernar­
da Goldfine.

Republikańscy członkowie 
tegoż komitetu utrzymują 
znów, że Adams nie popełnił 
nic zdrożnego gdy zgodził się 
aby Goldfine, który jest wła- 
cicielem fabryk włókienni­
czych, zapłacił $2,000 za po­
byt Adamsa i jego rodziny w 
bogatym hotelu bostońskim. 
Adams przyznał się, że Gold­
fine rachunek ten pokrył. — 
Tłumaczył się jednak, że był 
pod wrażeniem, iż pokoje, ja­
kie w hotelu tym zajmował, 
były stałym apartamentem 
Goldfine’a.

Adams również wyznał, że 
Goldfine dał mu swego cza­
su dywan wartości $2,400 o- 
raz palto “vicuna” wartości 
$700, ale zaprzeczył, aby kie­
dykolwiek starał się o jakie­
kolwiek względy dla Goldfine 
w federalnych agencjach kon­
trolnych.

Komitet izbowy nie jest w 
tej chwili zainteresowany w 
podarunkach jakie Adams o- 
trzymał, ale chce ustalić, czy 
Adams używał wpływów swe­
go urzędu na federalną ko­
misję handlową dla uzyska­
nia (pewnych ulg dla Gold­
fine’a. Cała sprawa obraca 
się koło zarzutu postawione­
go przez komisję handlową, 
że jedna z fabryk Goldfine’a 
podawała na nalepkach 
swych sukien, iż zawierają te 
sukna więcej wełny, niż było 
w rzeczywistości.

Adams stwierdził, że kon­
taktował komisję handlową 
w sprawie Goldfine’a, ale nie 
dla “szukania faworów lub 
wywierania wpływów”, a tyl­
ko dla zdobycia więcej in­
formacji w tej sprawie i dla 
ustalenia “appointmentu” dla 
Goldfine’a.

5-ta Kolumna 
We Francji 
Zapowiada Ruch

Paryż. (UPI) — Francuska 
Partia Komunistyczna we- 

| zwała swoje kolumny do de- 
| monstracji w tę środę prze- 
| ciwko spodziewanym manife- 
i stacyjnym obchodom 18-tej 
rocznicy wezwania przez gen. 
DeGaulle narodu francuskie­
go do walki z Niemcami. Ko­
muniści organizują swą akcję 
z hasłem “do walki z faszy­
stami.”

Wiekowa Rodzina
Forest City, Ark. (UPI) — 

Urzędnik dokonujący lokal­
nego spisu ludności, niachciał 

j wierzyć, gdy Anna Kieten po- 
i wiedziała mu, że liczy “jakieś 
- S0 lat”. Zaczął sprawdzać i 
■ wnet przekonał się, że matka 
Anny Becky Garret liczy 117 
lat, a jej ciotka, Rachel Bra­
zier, lat 11S.

Kongres Może 
Uchwalić Prawo 
Kontroli Unij
Senat Działa Dziś; 
Izba Okazuje Nowe 
Zainteresowanie
Washington (UPI). — Mo­

żliwość przeprowadzenia przez 
obecną, ostatnią sesję 85 Kon­
gresu ustawy robotniczej, kon­
trolującej nadużycia w uniach, 
ujawnione przez senacki ko­
mitet badający rakietnictwo w 
organizacjach unijnych, — są 
dziś lepsze aniżeli były z koń­
cem ubiegłego tygodnia.

Senat przeprowadzi projekt 
ustawy sen. Johna F. Kennedy 
(D-Mass.) jeszcze dzisiaj. — 
Zwolennicy ustawy oświad­
czyli przed rozpoczęciem się 
sesji, że mają dość głosów, aby 
ubić wszelkie poprawki obli­
czone na obostrzenie projektu 
ustawy. Zwolennicy projektu 
powiadają, że jest on wystar­
czający i “dość silny”, aby po­
łożyć ..kres „rakieciarstwu ..w 
uniach i nadużyciom w kiero­
waniu funduszami unijnymi i 
pensyjnymi.

Duże wątpliwości istniały 
co do stanowiska Izby Repre­
zentantów, gdzie zaintereso­
wanie się nową ustawą robot­
niczą było bardzo małe. Gdy­
by Izba nie powzięła żadnej 
akcji w tej sprawie, to projekt 
ustawy przepadlóy z krete­
sem, albowiem bieżąca sesja, 
która skończy się w pierwszej 
połowie sierpnia, jest ostatnią 
sesją Kongresu 85-go. Na­
stępny, 86 Kongres, który 
zbierze się w styczniu, musiał- 
by całą pracę nad ustawą ro­
botniczą rozpoczynać od nowa.

Jednak jeden z przywódców 
Izby Reprezentantów, który 
nie życzy sobie, aby jego na­
zwisko ujawniano, zapowie­
dział, że “jest dobra szansa”, 
iż reprezentanci powezmą ak­
cję w sprawie ustawy przed 
odroczeniem się sesji.

Ambasador Malik 
Także Wezwany 
Do ZSSR

Londyn. (UPI) — Jak się 
okazuje, Nikita Chruszczów 
wezwał do Moskwy swych 
najważniejszych a m b asado- 
rów, co mówi o jakimś więk­
szym rozwoju w polityce so­
wieckiej.

Jakub Malik, ambasador 
ZSSR w Londynie, oznajmił, 
że “udaje się w sprawach 
urzędowych,” odleciawszy do 
Moskwy dzisiaj rano. Tak sa­
mo nagle wezwani zostali do 
Moskwy ambasadorzy ZSSR 
z Washingtonu, Paryża oraz 
Kairu.

Maine Wybiera 
Dziś Kandydatów

Portland. Maine (UPI) — 
Dziś odbywają się tu prawy­
bory, mające nominować de­
mokratycznych 1 republikań­
skich kandydatów do Kon­
gresu i do legislatury stano­
wej. Po raz ostatni, wybory 
odbędą się w Maine według 
starej ustawy — we wrze­
śniu. Następne kongresjonal- 
ne wybory w roku I960 odbę­
dą się już w tym samym dniu 
co w reszcie kraju, to jest w 
pierwszy wtorek listopada.

Gubernator Edmund E. Mu- 
skie (Marciszewski) ubiega 
się o demokratyczną nomina­
cję na urząd senatora Sta­
nów Zjednoczonych, bez opo­
zycji. Obecny senator, Fre­
derick C. Payne, republika­
nin, ubiega się o ponowną 
nominację, a jego oponentem 

■ jest Herman D. Sahagian. — 
Payne przyznał się onegdaj, 
że otrzymał swego czas u 
pewne podarunki od przemy­
słowca Goldfine’a.

Jak Długo Się Kłócą To Mogę Spać Spokojnie! 1,800 Marynarzy

ZA-

...

&

30 i 108

po-

międzyczasie przysłani 
organizacji Narodów 
napływającą masową 
z Syrii dla piątej ko- 
pro-komunlstycznej w

Idiana Walczy 
z Powodzią

Indianapolis (UPI). — Ty­
siące mieszkańców pracują 
dzień i noc nad wzmocnieniem 
brzegów rzeki Wabash w oko-' 
licy Terre Haute, gdzie groźba 
powodzi jest największa z ca­
łego obszaru środkowych po­
wiatów stanu. Ludzie ci bu­
dują nadbrzeżne “ściany” z 
worków piaskowych, aby u- 
przedzić wznoszący się szybko 
poziom wody. Rzeka Wabash 
wystąpiła już z brzegów w 
okolicy Clinton, ale robotni­
kom udało się zasypać wyłom 
piaskiem i przynajmniej na 
razie groźba powodzi zmalała. 
W Indianapolis prace nad­
brzeżne wzdłuż rzeki White 
prowadzone są gorączkowo. 
Woda wzbiera tam gwałtow­
nie.

Reportaż Prasowy “Życia Warszawy” Obej 
mu je Miasto Stołeczne i Miejscowości 

Podwarszawskie

Prawdziwe Oblicze “Uspołecznionej” 
Opieki i Pomocy Lekarskiej w Warszawie

Warszawa. — (ŻW). — 
Mieś zkańcy podwarszawscy 
— podaje w reportażu praso­
wym B. Monastyrskiej dzien­
nik “Życie Warszawy” — sy­
gnalizują ostatnio o trudno­
ściach w uzj’skaniu porady 
specjalistycznej w stołecz­
nych przychodniach, czy wy­
konaniu analiz, bądź zdjęć 
rentgenowskich w laborato­
riach i zakładach rentgena. 
Przeciążone placówki stołe­
czne odsyłają często miesz­
kańców okolic podwarszaw­
skich (rodziny ubezpieczo­
nych, a bywa że i samych u- 
bezpieczonych) do przychod­
ni powiatowych najbliższych 
ich miejsca zamieszkania.

Można tak “na ślepo” po­
wiedzieć, że w stolicy w tej 
chwili pełną parą pracują mo­
że 3 pracownie rentgenow­
skie. Pozostałe, na przykład 
na ulicy Chałubińskiego 5, re­
montują się od przeszło pół 
roku i na przykład zamiast 
200 pacjentów dziennie przyj­
mują 25. Na ul. Dąbrowskiego 
aparat jest nieczynny, na 
Pradze w szpitalu nr. 4 rów­
nież. Lekarze przychodni za­
miast odciążyć rentgeny kie­
rują do nielicznych działają­
cych zakładów także i przy­
padki urazowe, zamiast ode­
słać pacjentów do dyżurują­
cych szpitali urazowych.
Wszystko byłoby 
w Porządku, Gdyby...

1 wszystko byłoby w 
rządku, gdyby placówki lecz­
nicze, te z okolic podwar­
szawskich, miały odpowied­
nie obsady lekarskie, były 
właściwie wyposażone i przy­
gotowane do przyjęcia “przy­
należnych” im pacjentów.

A już lecznicze kłopoty da­
ją się we znaki szczególnie 
tym osobom, które mieszka­
jąc np. w Ząbkach, Zielonce 
itp. muszą korzystać z leczni­
ctwa w Wołominie (powiat) 
bardziej od nich oddalonego, 
niż Warszawa. Czasem trze­
ba kilkakrotnie jechać do po­
wiatowego miasta, by dostać 
się do lekarza specjalisty, czy 
wykonać analizę, podczas gdy 
przy dokonywaniu analiz w 
Warszawie wyjazd ograniczał 
się zwykle do jednego razu — 
gdyż zapis i odbiór analizy 
załatwiał najczęściej ktoś z 

(UPI) — Najchłodniej, bo 
30 stopni, było wczoraj we 
Frazer, Colorado, o najgorę­
cej, bo 108 stopni, w Presidio, 
Texas.

Kot Winien!

rodziny, pracujący w War­
szawie.
Duży Napływ 
“Nieobsłużonych”

O tym, że podwarszawskie 
lecznictwo nie spełnia swych ■ 
zadań świadczy duży napływ j 
“nieobsłużonych” pacjentów; 
spoza Warszawy. Np. w jed­
nym z zakładów rentgenów-[ 
śkich śródmieścia 37,5 proc.: 
stanowią pacjenci spoza War.I 
szawy. 9,7 proc, przyjezdni ! 
zatrudnieni w śródmieściu, ‘ 
33 proc, to pacjenci z różnych 
dzielnic Warszawy,a 20,5 pro- i 
cent przypada na mieszkań­
ców śródmieścia, tych właś­
nie, którzy w pierwszym rzę­
dzie z owego rentgena po­
winni korzystać. Nieraz trze­
ba było np. czekać 3 tygodnie

(Dokończenie na Str. 2ej) -

Większy Dochód
Boston. (UPI) - United^"-—~________

Business Service (prywatna £) • £ 20 Lat
agencja badawcza) podaje ze- " 
stawienia, w których zapowia- Washington (UPI) — Fe-' 
da, że dochód osobisty Ame-ideralny komisarz oświaty — ‘

da, sekretarza generalnego 
Narodów Zjednoczonych. 

W 
ludzie 
badają 
pomoc 
lumny
Libanie, gdzie ludność chrze­
ścijańska broni obecnego rzą­
du. a muzułmańska sprzyja 

i przeważnie rebelii.

Po Lekcji
j '.c -wkuu xx.xxt-! ueraiuy Komisarz oświaty -—j Pasadena, Calif. (UPI). —
! rykanów wyniesie w roku bie-j Lawrence G. Derthick, który Lottie Clay Borger, lat 75, 
; żącym 345 bilionów dolarów, powrócił z podróży po Rosji skończyła właśnie lekcje jazdy 
C7.yli o dwa biliony dolarów j oświadczył, że władcy Krem-! samochodem i skierowała au-

i więcej niż w roku 1957-jnym. I ]a spodziewają się ‘•dogonić! to przed biuro licencyj, gdzie, 
Stwierdza również, że wi- Stany Zjednoczone pod wzglę-j próbując zaparkować, uderzy- 

doczna poprawa przemysłowa; dem naukowym w następ- i la w samochód policyjny i 
izacznie się wczesną jesieniąJ nych 15 lub 20 latach. mocno go uszkodziła.

W Libanie Znajduje 
I Się Ponad 4,000 

-Amerykanów
i Kair. (UPI) — Wpływowy 
! egipski dziennik “Al Ahram” 

zapowiedział dzisiaj, że ja­
kakolwiek interwencja anglo- 
amerykańska w wmjnie cy­
wilnej w Libanie będzie u- 
ważana w Kairze — przez 
rząd Zjednoczonej Republiki 
Arabskiej pod wodzą prezj‘- 
denta Nassera — jako “de­
klaracja wojny.”

Groźba powyższa ukazała 
się w komentowaniu wiado­
mości o zamiarze Wielkiej 
Brytanii i Stanów Zjednoczo­
nych w'yslania w’ojsk do U- 
banu, jeśli pozycja pro-za- 
chodniego prezydenta Camil­
le Chamouna pogorszy się, 
to znaczy jeśli piąta kolum­
na, uzbrojona i wspomagana 
przez Syrię i Egipt tworzące 
Zjednoczoną Republikę A- 
rabską, będzie brała górę nad 
siłami rządu libańskiego.
6-ta Flota w Pogotowiu

Bejrut. (UPI) — Na opu­
stoszałych ulicach Bejrutu, 
po sobotnich i wczorajszych 
walkach, trwała dzisiaj spo­
radyczna w'ymiana strzałów 
między ukrytymi strzelcami 
po jednej i drugiej stronie. Na 
ogół panował jednak wzglę- 

( dny spokój, co ponad 4,000 
i obywateli Stanów Zjednoczo- 
; nych wykorzys t y w a ł o do 
przygctównirta się do możli­
wej ewakuacji.

Dzisiaj rano przy miejskim 
U n i w e r sytecie Amerykań­
skim eksplodowała jedna 
bomba. Nie było jednakże jak 
przez ostatnie dwa dni walk 
między czołgami i bazukami. 
Liczba zabitych w walkach 
pod koniec tygodnia w Liba­
nie ma w ynosić przeszło 100, 
a rannych znajduje, się da­
leko więcej. Ambasada U.S. 
nakazała więc Amerykanom 
zachować pogotowie ewaku­
acyjne.

Według wiadomości otrzy­
manych z Washingtonu, Sta­
ny Zjednoczone są gotowę do 
wszelkiej akcji, jaka będzie 
kogiieczna do obrony życia a- 
merykańskiego.

W Bejrucie rozumieją to, 
że 6-ta Flota' U.S. na Morzu 
Śródziemnym może wylądo­
wać 1,800 piechurów mary­
narskich, jeżeli Liban zażąda 
takiej akcji.
Ludzie N. Z. Badają 
Wspomaganie Rebelii 
Przez Syrię

Zjednoczona Republika A- 
rabska zapowiada otwarcie, 
że wylądowanie przez Stany 
Zjednoczone i Wielką Bry­
tanię wojsk w' Libanie będzie 
traktować jako wypowiedze­
nie wojny.

Wielu obywateli U.S. jest 
■ zatrudnionych przy A mery- 
! kańskim Trans-Arabskim Ru- 
. rociągu nafty ciągnącym się 
przez Saudi-Arabię i Liban. 
Pracownicy ci mieli zebrać 
się dzisiaj’ w Sidon, 35 mil na 
południe od Bejrutu. Na po­
czątku ubiegłego tygodnia A- 
merykanie ci zadecydowali 
pozostać, ponieważ sądzili iż 
6-tygodniowa rewolta już wy­
gasa.

W Bejrucie otrzymano wia­
domość o postanów i o n y m 

Los Angeles (UPI). — Po-! przylocie Dag Hammarskjol- 
licjant ruchu kokwego, Harry 
Keough wypisał raport z wy­
padku, w którym młoda auto- 
mobilistka uderzyła w tył za­
parkowanego na ulicy samo­
chodu:— “był piątek i 13-go. 

i Drogę zabiegł jej czarny kot. 
! Nic więcej nie mam do zara- 
portowania. Akcja sądowa nie

j jest wskazana.”

Komuniści Nie 
Uwolnili 9-ciu 
Amerykanów

Berlin. (UPI)—Stany Zjed- 
nocione odmówiły lapłacenia 
"dyplomatycznego okupu’’ ko­
munistom wschodnio - niemie­
ckim za “porwanych” 8-miu 
oficerów i jednego podoficera 
Armii V.S. z Niemiec Zachod­
nich, zmuszonych do wylądo­
wania w helikopterze po stro­
nie komunistycznej, podczas 
manewrów w strefie przygra­
nicznej.

Władze sowieckie, wbrew 
obowiązującej wciąż umowie 
4-państwowej, uchyliły się od 
załatwienia tej sprawy, radząc 
nawiązać bezpośrednie rokowa­
nia z komunistycznym reżimem 
niemieckim. Komuniści temu 
stanowisku sekundowali. Jed­
nakże, kiedy dzisiaj w połu­
dnie amerykańska wojskowa 
delegacja udała się do wscho- 
dnio-niemieckiego ministerstwa 
spraw zagranicznych, komuni­
ści oświadczyli jej, że musi 
przynieść z sobą papiery uwie­
rzytelniające z Departamentu 
Stanu w Washingtonie. Spotka­
nie trwało 40 minut. Delega­
cja powróciła, a 9-ciu wojsko­
wych pozostało w więzieniu.
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WINA i KARA
Powieść z życia wielkomiejskiego 

DZIEJE NIESZCZĘŚLIWEJ KOBIETY 
Napisał H. M.

49-------------- (Ciąg dalszy)
Bladem i zasępionym było oblicze Jenkinsa. Przykry 

zawód, jaki mu Werderówna zgotowała, wyrył bruzdy na 
jego twarzy. W ręku miał kasetkę z klejnotami, którą obo­
jętnie złożył na stole.

— Wyblerz sobie z pośród precjozów, co chcesz przy­
wdziać jutro na ślub! — wyrzekł głosem, zdradzającym 
wewnętrzną walkę. Przytem patrzył na Marię wzrokiem 
tak pełnym miłością pożądliwości, że wstrząsnął nią dreszcz 
obawy.

Postępowanie milionera sprawiło jej wielką przykrość, 
gdyż odczuwała sama w całej pełni jego zmartwienie. Mimo 
to nie potrafiła zachować się wobec niego tak przyjaźnie, 
jak poprzednio, gdyż jak zmora trapiło ją wspomnienie 
zbliżającego się ślubu. Jakby pod przymusem rozmawiali 
krótko, Jenkins nie spuściwszy z niej wzroku ani ani na se­
kundę, wyszedł pospiesznie.

Po jego odejściu odetchnęła głęboko i przypatrzyła się 
swej wiernej przyjaciółce, która z zachwytem podziwiała 
klejnoty wyjmując je po kolei ze szkatułki.

Maria nie była również w stanie ukryć swego podziwu 
na widok drogocennych drobiazgów. Blask brylantów o- 
ślepiał ją. Patrząc na precjoza, wartujące tysiące, myślała 
o głodnych biedakach, którzy nie mają za co kupić Chleba 
i głód zaspokoić. Ileż łez można było osuszyć za pieniądze 
wydane na te kosztowności. Ileż biedy usunąć.

Czas biegł szybko. Zbliżała się nieunikniona godzina, 
w której zapaść miał wyrok. Maria stawała się coraz bled­
szą. Bez przerwy chodziła po swej zbytkowej komnacie i 
chwytała rękoma za serce.

— Najdroższa panno Mario! — prosiła Alicja szeptem
— sprobójmy jeszcze raz wykonać dzisiaj nasz plan. Może 
ci się uda w mych sukniach umknąć stąd niespostrzeżenie!

— Nie, stanowczo nie! — odparła narzeczona milio­
nera. — Dziś nie nam już odwagi do tego kroku! Jakieś 
fatum prześladuje mnie ciągle! Drżę z obawy, by Jenkinsa 
jeszcze bardziej nie rozjątrzyć!

— Gorzej jak jest, już być nie może! A może spoj­
rzą na nas niebiosa łaskawszym okiem!

Mimo usilnych próśb i błagań harfiarki, Maria pozosta­
ła niewzruszoną. Ta odważna i dzielna dziewczyna była 
W tej chwili jakby odmienną i nie potrafiła zdobyć się na 
czyn śmiały.

Nareszcie zapadła ostatnia noc przedślubna.
Stan gorączkowy przyszłej pani Jenkinsowej wzmagał 

się. Rozdrażnienie i podniecenie potęgowało się z minuty na 
minutę. Dręcząc swój mózg, biedziła się nad sposobem u- 
niknięcia oczekującego ją losu.

Zaczynała żałować, że nie zgodziła się na propozycję 
Alicji. Zapewne byłaby się ucieczka udała! Teraz było już 
zapóźno! Opuszczenie zamku w nocy mogłoby wzbudzić 
podejrzenie.

Nieopisana trwoga miotała ją i śmiertelny strach. Zde­
nerwowana tłukła się po pokoju, jak clziki zwierz w klatce. 
Nie miała pojęcia, jak się ma ratować od nieszczęścia.

— Pozwól mi pani spędzić noc przy sobie! — prosiła 
współczująca przyjaciółka, sama przejęta tą samą trwogą.
— Widzę, że nie potrafisz spać tej nocy! Uspokoisz się co­
kolwiek, gdy nie pozostaniesz samą.

Alicja kaszlała tak silnie i była wyczerpaną, że Maria 
zgodziła się by spała w pokoju przytykającym do sypialni 
na kanapie. .....

Gdyby nieszczęsna ofiara miłości milionera była zoba­
czyła swą przyjaciółkę, byłaby ją ujrzała siedzącą na krze­
śle i wsłuchaną w kroki swej pani. O śnie ani pomyślała 
nawet ta chora, poczciwa dziewczyna.

Noc była burzliwa! Gwałtowny orkan burzył i kłębił 
morze, nad którego brzegiem leżało miasto Charleston. Z 
rykiem uderzały spienione fale morskie o brzeg, jakby 
chciały połknąć ziemię.

Burza stawała się coraz silniejszą. Spiętrzone bałwa­
ny zalewały wybrzeże morskie a straszny huk grzmotów 
wstrząsał posadami lądu.

Jak przez sen słyszała Maria straszną walkę żywio­
łów. Nie przerażała ją jednak burza. W jej sercu wrzała 
walka stokroć większa! Myśl, że musi zostać żoną nieko­
chanego mężczyzny odbierała jej zmysły.

W swoim więzieniu nie przeczuwała, jak straszny dra­
mat gotuje się w przyrodzie, jak ciemne chmury zbie­
rały się pod spokójnem miastem, grożąc mu zagładą!

Ogniste błyskawice przecinały firmament, oświecając 
potworną walkę rozhukanego morza. Grzmoty wstrząsały 
co chwilę murami pałacu milionera.

Oślepiających błyskawic widzieć nie mogła, gdyż kom­
nata jej nie miała okien.

Wściekłość żywiołów zdawała się wzmagać coraz bar­
dziej. Grom uderzał po gromie. Ryczące fale morskie 
biły o siebie z taką wściekłością, że jak dwa wojska nie­
przyjacielskie.

Okropna, straszna noc!
Werderówna upadła na siłach długą walką wewnętrz­

ną, osunęła się na kolanach błagając Boga o zmiłowanie i 
wybawienie z cierpień i męczarni!

W chwili, gdy powstawała, posłyszała ża sobą szmer. 
Odwróciła się i zobaczyła stojącą w progu Anettę, swego 
śmiertelnego wroga.

Jakżeż ohydnie wyglądała ta kobieta. W oczach fran­
cuski widniał wyraźny obłęd. Oblicze jej było blade, jak 
chusta, a usta ścięte dziką nienawiścią. Cała postać drżała 
nerwowo.

Z stłumionym okrzykiem przerażenia odskoczyła Ma­
ria na jej widok. Instynktownie przeczuwała, że z tej stro­
ny grozi jej niebezpieczeństwo.

— Czego pani chce tutaj? — zapytała z lękiem. 
Szyderczy, szatańki uśmiech był całą odpowiedzią. 
Ruchem węża zbliżyła się do narzeczonej krezusa z 

Charlestonu.
— Czego chcę? — zasyczała. — Jutro masz pani sta­

nąć przed ołtarzem i przysiądz dozgonną wierność i miłość 
człowiekowi, który do mnie należy i który mi przyrzekł wie­
czyste śluby? Pani chcesz zająć miejsce, które należy się i 
bezwarunkowo mnie?

— Czy pani rzeczywiście sądzi, że ja będę patrzyła I 
spokojnie, gdy mi druga osoba kradnie moje szczęście?

(Ciąg dalszy nastąpi)

Popierajcie Tych, Którzy Ogłaszają Się 
w Dzienniku Związkowym

Loda Hala-

W 3 Kształtach

Imię 1 nazwiłko.

Imię 1 Nazwisko......
Ulica

Adres „Stan

Stan..Miasto....No. Modelka

Rozmiar (Size)

Chorzów. (API).— W Cho­
rzowie odbyło się uroczyste 
odsłonięcie pomnika najwię­
kszego poety polskiego, A- 
dama Mickiewicza, ustawio­
ny na granitowym . cokole, 
projektował chorzowianin — 
artysta rzeźbiarz R. T. Do­
min.

4559
SIZES 
10-20

Nowy Pomnik 
Mickiewicza

Odżyje Pałac 
w Miłosławiu

Kontynuacja 
Dzieła Staszica

Kielce. (API).— Pierwszy 
etap budowy zapory wodnej 
na rzece Kamiennej w miej­
scowości Brody Iłżeckie (wo­
jewództwo kieleckie) został 
już zakończony. Zapora stwo­
rzy sztuczne jezioro.

Buduje eię ją na miejscu 
starej zapory, wzniesionej 
niegdyś z inicjatywy Stani­
sława Staszica.

Inowrocław. (API) — Sto 
lat istnienia szkoły wiejskiej 
obchodzili uroczyście miesz­
kańcy wsi Jacewo pod Ino­
wrocławiem. Jesienią bieżące­
go roku podobną uroczystość 
obchodzić będzie szkoła w po­
bliskich Turzanach.

Szkoły te powstały w dzie­
sięć lat po “Wiośnie Ludów”, 
to znaczy w okresie, gdy na 
polskich ziemiach zwiększał 
się coraz bardziej ucisk ger- 
manizacyjny. ówcześni miesz­
kańcy Jacewa i Turzan z tru­
dem wywalczyli sobie prawo 
wybudowania polskich szkół 
o czterech klasach. Budowali 
je z własnych pieniędzy.

Września. (API).— Odbu­
dowany zostanie znany zabyt­
kowy pałac w Miłoisławiu 
(powiat Września), ośrodek 
wiekiego ruchu kulturalnego 
w Wielkopolsce w dziewięt­
nastym wieku. Został on 
spalony w czasie działań wo­
jennych w 1945 roku. W pa­
łacu znajdzie pomieszczenie 
szkoła z licznymi pracownika­
mi, biblioteka miejska oraz 
sala teatralna.

Piękne Jubileusze 
Szkolne

Łatwy Do Uszycia
PRINTED PATTERN

ALICE BROOKS 
KATALOG 

Jest Do Nabycia
Nowy Katalog Robótek obej­

mujący wiele ilustracji ślicz­
nych wzorków do wyszywania 
płócien dzierzgania. szydełko­
wania. robienia dekoracji w do­
mu. zabawek, różnych podar 
ków. nadto 2 wzorki darmo 
w katalogu.

Cena katalogu 25c. Przyślij- 
cie w srebrze lub znaczkach 
pocztowych, adresując DZIEN­
NIK ZWIĄZKOWY 1201 Mil­
waukee Ave. Chicago 22. Dl.

Wy pełni jcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc; — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois.

Wielkie Pocztówki
San Francisco. — (UPI) — 

Miejscowa firma sprzedaży 
samochodów musi nalepić 7- 
centowe znaczki pocztowe na 
kartki ogłoszeniowe. Kartki 
te mierzą 22 przez 28 cali i 
poczta musi je dostarczać ad- 
resantom przy pomocy cięża­
rówek.

Wywiad Prasowy 
zLodą Halamą 
w Warszawie
Obejmuje Przeżycia 
Powojenne w Europie 
i w Ameryce
Warszawa. (ŻW) — W wy­

wiadzie prasowym zatytuło­
wanym “Wiele przeżyłam” — 
Rozmowa z Lodą Halamą — 
dziennik “Życie Warszawy” 
podał.

“Niezrównana
ma. Porywająca jak burza, 
lekka jak motyl, zbudowana 
jak grecki zawodnik olimpij­
ski ... Zelektryzowała całą 
Warszawę...” — tak o Lo­
dzie Halamie pisał “Lopek 
Krukowski w swoich wspo­
mnieniach o Warszawie lat 
30 — “Warszawce” kawiarń 
i kabaretów, “Morskiego O- 
ka” i “Qui Pro Quo”.

Siedzimy w hotelowym po­
koju, pełnym kwiatów, Loda 
Halama jest śliczna, eleganc­
ka, wysmukła, pełna tempe­
ramentu i uroku, ale — na 
samym wstępie rozmowy p. 
Loda opowiada o ... swoim 
synu, który mieszka w Holly­
wood i niebawem rozpocznie 
wyższe studia.
Drogi Wędrówek

— Wiele przewędrowałam 
i wiele przeżyłam — mówi p. 
Loda — i nie sądziłam sama, 
że cokolwiek będzie jeszcze w 
stanie tak silnie mnie wzru­
szyć. Tymczasem po Warsza­
wie (Starówka!) chodzę ze 
ściśniętym gardłem i — sta­
le muszę zażywać środki u- 
spokające.

— Jakie były drogi pani wę­
drówek?

■— Bezpośrednio po wojnie 
znalazłam się w Szwajcarii. 
Nie miałam w tym czasie, na­
turalnie szczególnego nastro­
ju do występów. Jednak na 
prośbę Szwajcarskiego Czer­
wonego Krzyża zatańczyłam 
w Operze Genewskiej, wyko­
nując do muzyki C ho p i n a 
kompozycję taneczną, wyra­
żającą nasze wojenne przeży­
cia.

Jakiś czas przebywałam we 
Francji, następnie zaś w la­
tach 1946—49 występowałam 
jako solistka w “Anglo-Polish 
Ballet”, z którym jeździłam 
po całej Anglii i Szkocji. “Wy­
lądowałam” w Hollywood, 
gdzie początkowo byłam go­
ściem Poił Negri (Ameryka 
pamiętała mnie jeszcze sprzed 
wojny, kiedy to po moim wy­
stępie w “Halce”, w Civic O- 
pera House napisano: Od dziś 
“Halka” powinna się nazywać 
.‘Halama”). Toteż i teraz wy­
stępowałam — sama i z ze­
społem w New Yorku, Holly­
wood, Chicago, San Franci­
sco i innych amerykańskich 
miastach.

Na ogół występy traktowa­
łam tu jednak jako luksus. Po­
stanowiłam przekonać siebie 
samą, że nie całą inteligencję 
mam w... nogach i w czasie 
swojego pobytu w Ameryce 
zajęłam się — robieniem in­
teresów.

W 57 roku powróciłam do 
Londynu. Zagrałam tam rolę 
Kamilli w “Żołnierzu królowej 
Madagaskaru”, Mazurkiewi­
cza zagrał mój małżonek, 
śpiewak i aktor (i czwarty 
mój mąż po wojnie. Poprze­
dni byli kolejno: Szwajcar, 
Anglik 1 Amerykanin).

— Jakie są pani dalsze pla­
ny?

— Moja wizyta w Polsce 
jest — rekonesansem. Chcę 
odwiedzić teatry zorientować 
się w możliwościach. Wrócę 
chyba w listopadzie. Do tego 
czasu Janusz Minkiewicz u- 
kończy już zapewne pracę nad 
swoją adaptacją sztuki So­
merset, Maugham’a “Ador­
able Julia”.

W komedii tej, którą wysta­
wi przypuszczalnie “Syrena” 
lub “Operetka” jest rola, któ­
ra pozwoli mi się wyśpiewać, 
wytańcyzć i wygrać...

Z Czym Odpłynął 
Ostatnio M. S. 
“Batory” z Gdyni
460 Pasażerów, 
1,000 Ton Towarów 
i 70 “Spartaków”
Gdynia. (ŻW) — W Gdyni 

stało się już tradycyjne tłum­
ne powitanie 1 pożegnanie 
“Batorego”, obsługującego li­
nię Polska-Kanada.

Ostatnio, 2-go czerwca, 
również przed Dworcem Mor­
skim w Gdyni — stałym miej­
scu postoju “Batorego”, 
tłumy ludzi — rodziny i zna­
jomi . ■— żegnali odpływają­
cych pasażerów do Danii, An­
glii, Kanady i USA. Na po­
kładzie “Batorego” odpłynęło 
460 osób w tym polska rolni­
cza delegacja rządowa,»uda­
jąca się do Danii na zapro­
szenie rządu duńskiego oraz 
25 osobowy zespół baletowy 
opery łódzkiej pod dyrekcją 
Feliksa Parnella, wyjeżdża­
jący na występy do Anglii.
Mógł Zabrać Pięć 
Razy Więcej

“Batory” zabrał również 
ładunek około 1,000 ton to-, 
warów (może zabrać do ła­
downi 5 tysięcy ton) — 70 
sztuk czechosłowacl^ich sa­
mochodów “Spartak”, kry­
ształy i porcelanę polską i 
rosyjską oraz tradycyjne ar­
tykuły polskiego eksportu: 
szynki, wódkę i piwo.

W związku z odjazdem rol­
niczej delegacji jej przewodni­
czący wiceminister rolnictwa, 
mgr. Stanisław Gucwa, udzie­
lił przedstawicielowi “Życia 
Warszawy” krótkiej wypo­
wiedzi o celach podróży.

“Delegacja -pragnie się 
przede wszystkim zapoznać 
jak Duńczycy, posiadający 
świetnie tradycje rolnicze, 
rozwijają hodowlę i prze­
twórstwo mleczne. Duże za­
interesowanie naszych spe­
cjalistów wzbudzają również 
sprawy głównych kierunków 
produkcji i organizacji go­
spodarstw rolnych w Danii 
oraz hodowii roślin. Pobyt 
naszej delegacji rządowej w 
Danii, przyczyni się niewąt­
pliwie do wzbogacenia naszej 
wiedzy o rolnictwie zachod­
nio-europejskim oraz do za­
stosowania w Polsce niektó­
rych doświadczeń rolnictwa 
duńskiego.”

Deportacja 
Polki z Anglii 
OkrętemDoGdyni

Londyn. (DP) — Policja 
■wprowadziła plączącą 26-let- 

j nią Katarzynę Molską na po­
kład statku ‘Baltic Swift” w 
Hull, który odpłynął do Gdy­
ni. Molska została deportowa­
na na zasadzie nakazu Home 
Office.

Molska przybyła w sierpniu 
ub. roku w odwiedziny do swej 
owdowiałej matki 64-letniej p. 
Picor, zamieszkałej w Basing- 
stone. Pani Picor przebywa 
w Wielkiej Brytanii od roku 
1944.

Po 3-miesięcznym pobycie 
p. Molska zdecydowała się po­
zostać na stałe z matką, gdyż 
nie chciała wracać do swego 
męża — jak twierdzi komu­
nisty — i dwojga małych dzie­
ci.

Starania jej o uzyskanie 
prawa stałego pobytu nie da­
ły rezultatu.

Kiedy policja, w końcu ma­
ja br., ostatecznie powiadomi­
ła ją, że musi wracać do Pol­
ski, Molska wyciągnęła z kie­
szeni płaszcza buteleczkę z 
tabletkamii połknęła ich 
większą ilość. Molską prze­
wieziono do miejs c o w e g o 
szpitala, ale po krótkim zabie­
gu lekarskim, mogła powró­
cić na posterunek policji.

Z Basingtone policja prze­
wiozła Molską do Hull, gdzie 
spędziła noc a następnie od­
prowadziła ją na statek.

Uszyicie sobie taki komplet na 
lato. Obejmuje on bluzkę, spoden­
ki i spódniczkę. Można je nosić ra­
zem lub też z innymi spódniczka­
mi, bluzkami, spodeńkami lub 
slacks.

Wzór 4559 można nabyć w wiel­
kościach 10. 12, 14, 16, 18, 20. Na 
bluzkę wielk. 16 potrzeba 1% jar- 
da 35 cal. materiału, na spodenki 
U/i jarda a na spódniczkę 4 jardy.

Cena wzoru PIĘĆDZIESIĄT 
CENTÓW (50c)

Należytość prosimy nadsyłać w 
srebrze lub w 3o znaczkach poci 
towycb (lecz nie air mail) Z Ka­
nady gotówkę.

Każda gosposia oceni takie ser­
wetki do użycia *w domu. Mogą 
służyć do nakrycia stołu jedalne- 
go, jako podkładki pod flakon a 
także zrobione z grubszej baweł­
ny, jako podkładki pod gorące 
półmiski lub wazy z mięsem lub 
zupą. Bardzo łatwe do wyszydeł- 
kowania.

Wzór 7286 obejmuje dokład­
ne wskazówki wyszydełkowania 
okrągłej 9 calowej, kwadratowej 
8% cal. i podłużnej 7V2X11 cali 
serwetki, z bawełny Nr. 50.

Cena wzoru 35 centów, rrależy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 3c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail). Z Kanady go­
tówkę.

POD NAPOREM WICHURY ZAWALIŁ SIĘ KOŚCIÓŁ. Pod naporem gwałtownych wiatrów, które 
nawiedziły ostatnio środkowo-zachodnie Stany zawaliły się mury kościoła katol. w O'Fallon, Mo., 
a wieża kościoła, nie mając podparcia, dosłownie osiadła na ziemi. Kościół ten był wybudowany 
w roku 1883. z

Wzór 7286

7286*®g

Wzór 4559

PORZUCENIE OBYWATEL-:
■ S T W A U.S.A. — Przebywający I 
' obecnie w Austrii, Allen Herbert j

Sobul, 28, student medyk, pozuje 
do zdjęcia w Wiedniu, gdy odwo- j

J tał swoje obywatelstwo amery­
kańskie, gdyż nie chce iść do woj­
ska. Zamyśla on przyjąć obywa­
telstwo Austrii. I

Prawdziwe Oblicze “Uspołecznionej” 
Opieki i Pomocy Lek. w Warszawie
(Ciąg dalszy ze str. 1-szej) 

i dłużej na prześwie tlenie 
klatki piersiowej.

Obwodowe komisje lekar­
skie orzekające, główna Ko­
misja Inwalidzka i Wojewódz­
ka upodobały sobie jedną tyl­
ko placówkę rentgena W śród­
mieściu i tam posyłają wszyst­
kich swoich pacjentów. Stąd 
przeciążenie aparatury, prze­
stoje, długie terminy prze­
świetleń — no i niezawinione 
“spychanie” przybyszów spo­
za Warszawy.
Tak Samo z Analizami
i z Przyjęciami

Podobnie jest z analizami, 
no i z przyjęciami u specjali­
stów. Bo jedno z dwojga, al­
bo trzeba placówki warszaw­
skie zgodnie z zasadami rejo­
nizacji pozostawić Warsza­
wie, a placówki poza war­
szawskie zasilić kadrami i 
właściwie wyposażyć, albo u- 
stawić wreszcie w jakiś roz­
sądny sposób współpracę mię­
dzy stołecznymi a wojewódz­
kimi wydziałami Służby Zdro­
wia.

Cóż z tego, że Piaseczno 
czy Pruszków mają aparaty 
rentgenowskie, skoro z pa­
cjentów tych właśnie miast 
rekrutuje się poważny odse­
tek klienteli warszawskich 
placówek. A jakoś nikt dotąd 
nie zainteresował się co jest 
tego przyczyną. Np. w Ostro­
wie Maz. był aparat, ale nie 
było tam ponoć od lat wykwa­
lifikowanego radiologa, a na­
wet lekarza,który orientował­
by się w tej dziedzinie medy­
cyny. Podobno lekarz się o- 
becnie szkoli, natomiast apa­
rat przesłano do Siedlec. Jed­
ną dziurę zostawiano,poto, by 
zapchać inną.
Znów Jadą do Warszawy

A tymczasem z Ostrowia 
znów pacjenci jadą do War­
szawy.

Albo dlaczego tylu pacjen­
tów przesyła do Warszawy 
Piaseczno, i to na przeświet­
lenie klatki piersiowej, dłoni, 
czy stopy, — skoro Piaseczno 
posiada 2 aparaty w szpitalu 
i ośrodku zdrowia,

Czas więc najwyższy, by 
jakoś sprawy te uregulować 
i nie “dyskryminować” miesz­
kańców podwarszawskich.

Co więc należałoby zrobić?
Wojewódzki Wydział Służ­

by Zdrowia musi (mając peł­
ne rozeznanie możliwości le­
czniczych terenu) zorganizo- 
ry kierowałby przyjezdnych 
wać punkt informacyjny, któ- 
pacjentów do odpowiednich 
placówek w stolicy.
Jedni Cierpią 
Kosztem Drugich

Rzecz prosta, że trzeba po­
wiązać się jakoś ze stołecz­
nym lecznictwem — pomyśleć 
o funduszach, którymi nale­
żałoby zasilić warszawskie 
placówki wytypowane do u- 
dzielania porad mieszkańcom 
okolic podwarszawskich.

Bo poszczególne dzielnice, 
ograniczone budżetem, nie po­
dołają zwiększonym z a d a-

Elektrownia 
w Łagiszy

Katowice. (API) — 4 ty­
siące pracowników zatrudni 
elektrownia w Łńgiszy (woje­
wództwo katowickie). Obecnie 
przystąpiono do prac wstęp­
nych przy budowie nowej e- 
lektrowni. Dwa najbardziej 
nowoczesne olbrzymie turbo­
zespoły dla tej elektrowni 
sprowadzone zostaną z An­
glii, pozostałe urządzenia z in­
nych firm zagranicznych. Moc 
jednej tylko turbiny zamó­
wionej w Anglii dla łagiskiej 
elektrowni wynosi 125 maga- 
watów.

Budowa elektrowni trwać 
będzie trzy lata. Pod koniec 
1960 roku z nowej siłowni po­
płynie prąd do zakładów prze­
mysłowych, miast i osiedli.

Stare Pontony 
Na Dnie Wisły

Warszawa. (DP) — Z dna 
Wisły pod Warszawą wycią­
gnięto cztery stare żelazne 
pontony pozostałości mostu 
pontonowego zbudowa n e g o 
przez Rosjan w czasie I-ej 
wojny* światowej. Na jednym 
z pontonów jest data: — rok 
1887.

niom. A tu trzeba powiększyć 
kadry, zwiększyć zaopatrze­
nie itd., a nawet pomyśleć o 
przeznaczeniu dla wyłącznej 
obsługi przyjezdnych — spe­
cjalnych placówek.

Chodzi o to, by zarówno 
mieszkańcy Warszawy, jak i 
przybysze wiedzieli, że mogą 
skorzystać z pomocy lekarza, 
laboratoriów, czy rentgena w 
określonym dniu o oznaczo­
nej godzinie. Teraz bowiem 
jedni cierpią kosztem dru­
gich. ____________________

Cenne Dokumenty 
Powróciły Do 
Wielkopolski
Poznań i Wrocław 
Otrzymały Stare 
Bezcenne Akta
Poznań (IC). — Ostatnio do 

prawowitych właścicieli wró­
cił poważny zbiór archiwal­
nych dokumentów państwo­
wych i kościelnych Wielko­
polski i Kujaw. Dokumenty 
te wywiezione zostały w cza- 
się II wojny światowej przez 
hitlerowców do Niemiec, skąd 
po wojnie przewieziono je do 
Rosji Sowieckiej. Dopiero w 
tym roku wróciły one do Pol­
ski i obecnie Naczelna Dyrek­
cja Archiwów przekazała je 
właścicielom, to znaezy Ar­
chiwum Państwowemu w Po­
znaniu, oraz Kuriom Bisku­
pim w Gnieźnie, Poznaniu i 
Włocławku.

Poznań otrzymał duży ze­
spół ksiąg grodzkich i ziem­
skich, dalej indeksy i rejestry, 
księgi samorządowe, jak np. 
pergaminowa księga miejska 
t.zw. Acta Concularia, księgi 
wójtowskie z XVI wieku, księ­
gi gospodarcze, t.zw. szafar- 
skie, księga przywilejów Bła­
żeja Winklera, w której m.in. 
znajduje się odpis zaginionego 
aktu lokacyjnego miasta Po­
znania itd.
Szereg Akt od 1292 Roku

W dziale archiwaliów ko­
ścielnych diecezja włocławska 
odzyskała szereg akt od 1292 
roku, a archidiecezja gnieź­
nieńska cenny zbiór sięgający 
aż 1136 roku. M.in. otrzymano 
13 tomowy kopiarz przywile­
jów, zbiór dokumentów pa­
rafii farnej w Gnieźnie od XV 
wieku. Wielką wartość posia­
da wspaniale ilustrowana 
księga Biblia Sacra, której za­
piski sięgają aż X wieku. Dzie­
ło to jest bogato ilustrowane 
inicjałami, w których kolor 
złoty jest autentycznym me­
talem.

Mniej dokumentów wróciło 
do diecezji poznańskiej, tym 
niemniej są one bardzo cenne. 
Ks. kan. Nowacki wyraził w 
imieniu władz kościelnych po­
dziękowanie Dyrekcji Archi­
wów Państwowych za stara­
nia o rewindykację i zwrot 
tych zabytków. Nie odnale­
ziono dotąd tak ważnych du- 
kumentów jak kopiarz kore­
spondencji królów i dostojni­
ków kościelnych, oraz zbio­
rów ewakuowanych w 1939 
roku do Lubartowa, wśród 
których były 3 kopie doku­
mentów z XIV wieku. Prze- 
padły również stare akta kon­
systorskie, kodeksy bibliote­
czne itp.
Ma Duże Znaczenie

Rewindykacja tych doku­
mentów ma duże znaczenie 
naukowe, bo np. Archiwum 
Poznańskie jest obecnie w po­
siadaniu prawie wszystkich 
dokumentów i żaden zespól 
archiwalny w Polsce nie po­
siada teraz tak szczegółowego 
zbioru akt grodzkich i ziem­
skich, jak miasto Poznań.

Warto tu dodać, że prace 
archiwalne są prowadzone w 
kraju z dużą starannością —. 
zbliża się bowiem tysiąclecie 
Polski. M. in. Towarzystwo 
Naukowe w Toruniu przystą­
piło ostatnio do prac bada­
wczych w starych archiwach 
kościelnych na Pomorzu. Po­
nieważ te archiwa kościelne 
rozrzucone są na terenie ca­
łego województwa bydgoskie­
go, znajdujące się tam doku­
menty utrwalone będą na mi­
krofilmach i poddane dokład­
nym studiom w siedzibie To­
warzystwa Naukowego w To­
runiu.

KUPON NA SREBRO STOŁOWE

No. 2652
kunonów 1 J.Za dołączone..., ._. gotówka

oroszę ml orzysłać aasteoulace sztuki srebra z gwaranci*:

Nazwisko

Adres
Dziennik Związkowy. 1201 N. Milwaukee Aro.. Chicaga M. OL

Cena $2.20 (a przesyłka $2.35)
16-go Czerwca, 1958

*
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Przed Wyborami w Stanach Zjedn.

Kongresu 
(Polonii

W naszym arsenale mamy broń niezmiernie ważną i 
skuteczną, acz używaną tylko pośrednio, mianowicie naszą 
siłę polityczną w Izbie Reprezentantów i Senacie i na innych 
odcinkach na amerykańskim froncie domowym.

Zważmy, że siła polityczna Polonii Amerykańskiej, wy­
rażająca się przy urnach wyborczych i w liczbie Kongres­
manów — to nasz cenny stan posiadania. Nietylko na- 
zewnątrz, ale i także w odniesieniu do naszego samopo­
czucia polsko-amerykańskiego. Znaczenie tego posiadania 
■wyraża się tysiąckrotnie z niezliczonych okazji w toku 
wielu lat naszej obecności w Kongresie Stanów Zjedno­
czonych. Dla nieznających prawdziwej siły Polonii już sama 
duża liczba Kongresmanów pochodzenia polskiego w Wash- 
tonie — jest wyrazem mocnym, mówiącym o wpłwyie i 
znaczeniu Polonii Amerykańskiej.

Nic dziwnego, że twórcy Kongresu Polonii Amerykań­
skiej budowali nasz gmach na czterech filarach: Ducho­
wieństwu, Organizacjach, Prasie i Reprezentacji w Kon­
gresie Stanów Zjednoczonych. Filary te uzupełniają się i 
dzielą ciężar odpowiedzialności moralnej za naszą Polonię 
i jej rolę w bieżących dziejach Polski i Ameryki.

Tym jest Kongres Polonii Amerykańskiej. Związaniem 
ideologicznym i organizacyjnym tego, co nazwaliśmy fila­
rami społeczeństwa polsko-amerykańskiego.

W wykonaniu swych zadań i spełnianiu swych obowiąz­
ków7 Kongres Polonii często zmuszony jest działać w stolicy 
kraju, w Washingtonie. Posługuje się bardzo często współ­
pracą Kongresmanów pochodzenia polskiego, cieszących się 
tam poważnym wpływem i posiadających środki działania 
politycznego.

Właśnie dlatego Kongres Polonii, robiąc periodyczny 
przegląd filarów tych, zatrzymuje się dzisiaj, by słów kil­
koro pod adresem całej Polonii wystosować w sprawie zbli­
żających się wyborów do Kongresu Stanów Zjednoczonych 
w listopadzie.
NASZ STAN POSIADANIA ZAGROŻONY

Nasz stan posiadania jest w tym roku, w zbliżających 
się wyborach, poważnie zagrożony. Ustąpił ze swego stano­
wiska Kongresman Tomasz Gordon, który na skutek wielu 
lat służby i wielkiego doświadczenia wyniesiony został na 
stanowisko przewodniczącego komisji spraw zagranicznych 
Kongresu. Ustępuje on z przyczyn osobistych, żegnany z 
czcią i wdzięcznością.

Ustępuje Kongresman Radwan ze stanu New York. Nie 
będzie kandydował Kongresman Alfred Siemiński ze stanu 
New Jersey. Zagrożone są inne miejsca — ale są nowi 
kandydaci, słusznie liczący na poparcie wyborców pochodze­
nia polskiego w wielu stanach.

Rodak nasz, głosujący na kandydata pochodzenia pol­
skiego, bez względu na osobistą przynależność partyjną 
kandydata lub przynależność wyborcy, powinien pamiętać, 
że kandydat wybrany będzie filarem naszym, Kongresu Po­
lonii Amerykańskiej, ramieniem naszego społeczeństwa 
tam, gdzie ono jest potrzebne.

Posiadanie polonijne w Kongresie Stanów Zjednoczonych 
jest naszą bronią. Jest nietylko wymownym dowodem na­
szej siły, nietylko przysparza nam i sprawie Polski sojusz­
ników wpływowych i daje nam pomoc wydajną i ważną 
w naszym działania jako ciało reprezentacyjne Polonii Ame­
rykańskiej — ale utrzymuje w ruchu postęp nasz i rozwój 
na wielu odcinkach.

Dlatego już dzisiaj, acz daleko jeszcze do wyborów, po­
winniśmy się kierować zasadą głęboko w świadomości na­
szej zakorzenioną, mianowicie: że NIE WOLNO NAM CO­
FAĆ SIĘ WSTECZ, NIE WOLNO NAM TRACIĆ.

Aczkolwiek jeszcze nie jest zaogniona atmosfera wy­
borcza — już dzisiaj apelujemy do wielomilionowej Polonii 
Amerykańskiej, aby już dzisiaj zaczęła myśleć tymi kate­
goriami i tym przykazaniami, że nie wolno nam stracić ani 
jednego miejsca, ani jednego Kongresmana.

Przeciwnie! Musimy iść naprzód, — bo starzejemy się, 
dojrzewamy i wzbogacamy liczbowo i duchowo.
NASZE WIELKIE ZADANIE

Polonia Amerykańska ma przed sobą wielkie zadanie.
Zadaniem tym jest zrobienie największego wysiłku, 

uświadomionego wysiłku, by nie skurczył się nasz stan po­
siadania w Kongresie Stanów Zjednoczonych!

Niechaj nikt nie mówi, że jego głos nie zaważy, że 
jego rola nie jest ważna, bo tak nie jest. Niam nie idzie 
tyle o sam głos ile o UŚWIADOMIENIE WIELOMILIONO­
WEJ GRUPY POLONIJNEJ i jej tradycję. O postawę ducho­
wą, zdecydowanie -wyraźną i jasną wolę i mocne pragnienie 
służenia temu czemu służy reprezentacja wielomilionowej 
Polonii Amerykańskiej.

Nie czekajmy na ostatnią chwilę, a myślmy już dzisiaj. 
Myślmy kategoriami realnymi, posiadającymi ciężar gatun­
kowy, mogącymi decydować o tym jaki mocny będzie filar 
Polonii jutro.

Po-wiedzcie sobie już dzisiaj, że nie wolno nam dopuścić 
do żadnej straty, przeciwnie — że powinniśmy zrobić wysi­
łek największy, aby się nasz stan posiadania powiększył, by 
mocniejszy był ten nasz stan posiadania w roku przyszłym.

Sam Bóg wie i Polska wie i Polonia wiedzieć to po­
winna, że go potrzebujemy.

Zapisujcie Dziatwę Wasza Do 
Wydziału Małoletniego Z. N. P.
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Samouczek
“JAK WRÓŻYĆ Z KART”

Nie należy Jednocześnie uchylać taktu, te niejedna wróżba 
może się całkowicie sprawdzić, ostrzec przed jakimś błędem, 
lub niekorzystnym wydarzeniem, albo dodać otuchy i odwagi 
w niejednym krytycznym momencie w tyciu.

Dziełko to “Jak wróżyć z kart”, zawiera 96 stronic czytel­
nego druku, wraz z rycinami poszczególnych kart i tabelkami 
ich rozkładu do wróżenia.

Książka ta kosztuje tylko $1.00 s przesyłka

Zamówienia wraz z należytoścla nadsyłać należy:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
1201 MILWAUKEE AVE. 

Chicago 22, Illinois
(C.O.D. nie wysyłamy)

JAK WRÓŻYĆ Z KART
Sztuki tej możecie nauczyć się łatwo z nowo wydanego 

Samouczka, który jasno i zwięźle podaje znaczenie każdej karty 
I Jej pozycji w stosunku do innych kart Tą prostą metodą na­
uczycie się wróżenia w bardzo krótkim czasie.

Z kart motecie przepowiedzieć przyszłość sobie, rodzinie, 
przyjaciołom i znajomym. Czy chcecie wróżby te brać na serio, 
czy dla wesołego spędzenia czasu, postarajcie się zaraz o jeden

Ubiega Się o Tytuł 
“Królowej Wolności”

SEWERYNA KONECKA
Panna Seweryna Konecka, cór­

ka pp. Franciszkostwa Koneckich 
będzie jedną z kandydatek w kon­
kursie o tytuł “Królowej Wolnoś­
ci”. Wybór królowej odbędzie się 
na dorocznym “Dniu P o 1 sk i m” 
Wydziału Kongresu Pol. Atner. 
jaki odbędzie się w niedzielę, 29-gO 
czerwca w parku Riverview, przy 
Belmont i Western Ave.

Panna Konecka była debiutant- 
ką na Balu Amarantowym w b.r. 
Jest ona graduantką Gage Park 
High School, gdzie była członkinią 
klubów — celujących studentów, 
rady studenckiej i klubu sporto­
wego.

Kandydatki które zamierzają 
wziąć udział w konkursie “Kró­
lowej Wolności na r. 1958” po- 
winne wysłać swe aplikacje na 
ręce przewodniczącego Komitetu 
Konkursu adw. Leona Kupeck 
pnr. 1588 Milwaukee Ave. podając 
w aplikacji imię i nazwisko, adres, 
numer telefonu i datę urodzenia. 
Do konkursu zgłaszać się mogą 
jedynie panienki polskiego po­
chodzenia, w wieku od 18 do 25 
lat. Po dalsze informacje można 
dzwonić do adw. Kupeck pod nr. 
EV. 4-3238.

Roseland-Kensington 
Zbiera Odzież
Dla Repatriantów

Ponieważ wiele ludzi zwraca 
się z zapytaniem co do następnej 
zbiórki odzieży, Komitet Pomocy 
Polakom powracającym z Rosji 
Sowieckiej działający w Kensing­
ton-Roseland i Okolicy ogłasza, 
że przeprowadzi trzecią zbiórkę 
darów odzieżowych w dniach 25, 
26 i 27 czerwca, między godziną 
6-tą a 9 tą wieczorem w Domu 
Polskim 11935 S. Michigan Ave.

Odzież i bielizna, która będzie 
zebrana w wyżej wymienionych 
dniach, zostanie przekazana do 
Wydziału Stanowego Kongresu 
Polonii Amerykańskiej w celu 
dalszej transportacji do Polski.

Prosimy dostarczyć odzież do 
Domu Polskiego osobiście, lecz o 
ile ktoś nie jest w stanie uczynić 
tego sam, proszony jest powiado­
mić Komitet, telefonując do skar­
bnika Jana Myślińskiego, 12101 
Yale, tel. PU 5-4484; sekretarza 
Janu&a Krzywińskiego, 11906 S. 
Michigan Ave., tel. WA 8-5430 
lub przewodniczącego Józefa Braj- 
nera, 10730 S. Langley Ave., tel. 
WA 8-1915.

Wszyscy Polacy proszeni są o 
poparcie tego szlachetnego celu i 
złożenie odzieży do Komitetu w

Wycieczki 
i Zabawy

Niedziela, 22 Czerwca
Tow. Walecznych Polaków, Gr. 

1612 ZNP, urządza piknik, w nie­
dzielę, 22 czerwca, w ogrodzie 
Polonia Ballroom, 4606 So. Archer 
Ave. Początek o godz. 12 w po­
łudnie. Muzyka Wesołego Tadzia 
i jego orkiestry, będzie przygry­
wać do tańca. Prezes wraz z ko­
mitetem serdecznie zapraszają tak 
starszych jak młodych na wspólną 
zabawę na świeżym powietrzu. Bę­
dzie też można otrzymać na miej­
scu smaczny obiad, przygotowany 
przez nasze panie. — Józef Men- 
drek, prezes, wraz z komitetem.

Ks. Jan Szczepanik 
Obchodzi 20-Lecie 
Kapłaństwa

Z okazji jubileuszu 20-lecia kap­
łaństwa ks. Jana Szczepanika, pro­
boszcza i całego zarządcy parafii 
św. Jadwigi kościoła misyjnego, 
komitet złożony z parafian i klu­
bów przy kościółku w dowód uzna­
nia za starania i pracę w tej pa­
rafii urządza bankiet, który od­
będzie się w niedzielę, 22 czerw­
ca, w sali pod kościołem, 2441 N. 
Washtenaw Ave., o 5ej wiecz, by 
okazać wdzięczność naszemu ka­
płanowi za prace i poświęcenie 
przy tej parafii.

Zapraszamy wszystkich parafian 
i przyjaciół sąsiednich parafii. W 
sprawie biletów prosimy zwrócić 
się do komitetu P. Nowak HU 
6-3794. F. Rybarczyk SP 4-1660, 
S. Krul DI 2-3673. A. Leszczyń­
ska 2532 Fullerton, Kosiba 2410 
Fullerton, Ciapiga 2614 Fuller­
ton.

Sprzedaż Rozmaitości 
Na “Blue Babies”

Unicorn, oddział badań lekars­
kich przy Powiatowym Szpitalu 
w Chicago urządza w dniach od 
24 do 27 czerwca włącznie wielką 
wysprzedaż rozmaitości, “Rum­
mage sale”, która odbywać się 
będzie w lokalu przy 3042, W. 
26th st. między godzinami od 9 
rano do 9 wieczór.

Całkowity dochód przeznaczony 
jest na pomoc dla dotkniętych tą 
niebezpieczną chorobą dzieci.

Z Fidelisową
Oddział Pomocniczy Pań przy 

Posterunku Ironsides, Nr. 16-ty 
P.L.A.V., odbędzie miesięczne po­
siedzenie we wtorek, dnia 17go 
czerwca, w sali Ironsides, 1241 
N. Washtenaw ave., o godzinie 
7:30 wieczorem. Uprasza się o 
obecność każdej koleżanki, ponie­
waż ważne sprawy do zała­
twienia, między innymi — wybór 
delegatek na Sejm Stanowy. — 
Maria Żułkiewska, prezeska; Kat. 
Turkowska, sekr. prot.

wyżej wymienionych dniach, by 
nąsi rodacy powracający z niewoli 
Sowieckiej mogli otrzymać ją ja­
szcze przed nadejściem zimy. — 
Komitet.

Polskie Godziny 
Radiowe 
w Chicago

Nadawane ze StacyJ
WGES, WOPA, WHFC, WLEY, FM., WSBO 

1390 KU. 1490 Kil. 1450 KIL 105.9 M.C. 1240 Kil

PONIEDZIAŁEK—Ranne
8:30—7—WOPA—Wesoła Chlcagoska 

Fala
7—8:30—WGES—Pol. Ranne Ptaszki 
10-10:30—WSBC—Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC
11:00—WOPA—Polska Karuzela

Popołudniowe
12-12:30 WOPA—Hallo Missus
2-3:30—WHFC—Polski Program 
4:30-3:30—WLEY FM—Polski Próg. 
5:30—WOPA—Głos Polonii 
6-6:30—WOPA—Szczęśliwa Godz.
6- 6:15—WGES—Wiadomości Codz. 
6:15-6:30— WGES—Godz. Słoneczna 
6:30-7—WGES—Progr. Rozmaitości 
9:30-10—WOPA—Progr. Góralski

WTOREK—Ranne
6:30-7—WOPA— Wesoła Chlcagos- 

ka Fala
7- 8:30—WGES Pol. Ranne Ptaszki 

10-10:30—WSBC—Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC—Polski Program 
11:00—WOPA—Polska Karuzela

Popołudniowe
12-12:30—WOPA—Hallo Missus 
2-3-30—WHFC Polski Program. 
4:30-5:30— WLEY FM Polski Progr. 
5:30—WOPA — Głos Polonii
6- 6:15—WGES - Wlad. Codzienne 
6:15-6:30—WGES—Godz. Słoneczna 
6:30-7—WGES—Progr. Rozmaitości

ŚRODA—Ranne
6:30-7—WOPA—Wesoła Chlcagoska 

Fala
7- 8:30—WGES—Pol. Ranne Ptaszki 

10-10:30—WSBC—Polska Godzina 
10:00—11:00—WHFC Polski Program 
11:00—WOPA—Polska Karuzela

Popołudniowe
12-12:30—WOPA—“Hallo Missus”
2-3-30—WHFC—Polski Program
4 30-5:30— WLEY —Polski Program 
5:30—WOPA—Głos Polonii
6- 6:15— WGES— Wlad. Codzienne 
6:15-6:30—WGES—Godz. Słoneczna 
6:30-7—WGES—Progr. Rozmaitości
7- 8—WGES—Rodzina Sieklerków 
9:30-10—WOPA—Szczęśliwa Godz.

CZWARTEK—Ranne
6:30-7—WOPA—Wesoła Chlcagoska 

Fala
7-8:30-WGES Polskie ranne ptaszki 

10-10 30—WSBC—Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC
11:00—WOPA—Polska Karuzela

Popołudniowe
12-12:30—WOPA—“Hallo Missus” 
2-3-30—WHFC—Polski Program 
4:30-5:30—WLEY FM—Próg Polski 
5:30—WOPA—Głos Polonii
6- 6:15—WGES—Wiad. Codzienne 
6:15-6:30—WGES—Godz. Słoneczna 
6 30-7—WGES—Kawalkada

PIĄTEK—Ranne
8:30-7—WOPA—Wesoła Chlcagoska 

Fala
7- >»30-WGES Polskie ranne ptaszki 

10-10:30—WSBC—Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC
11:00—WOPA—Polska Karuzele

Popołudniowe
12-12:30—WOPA—"Hallo Missus”
2-3:30—WHFC—Polski Program. 
4:30-5:30—WLEY—Polski Program 
5:30 — WOPA — Głos Polonii 
6-6:15—WGES—Wiad. Codzienne 
6 30-7—WGES—Kawalkada
8- 9—WHFC—Próg. Rozrywkowy 

10:00-11:00—WHFC—Polski Program
SOBOTA—Ranne

10- 11—WSBC—Polska Godzina 
10:30-12:00—WHFC—Polski Program
11- 1130—WOPA—Wesoła Cbicagos-

ka Fala
Popołudniowe

2-3:30—WHFC—Bob Lewandowski 
4:30-5:30—WLEY FM—Program 

dla dzieci.
5:30—WOPA—Głos Polonii
6-6:30—WOPA Szczęśliwa Godzina 
6-6:15-WGES—Wiad. Codzienne 
6:15-8:30—WGES—Godz. Słoneczna
9- 10—WOPA—Przy Kominku

NIEDZIELA—Ranne
10-12—WOPA—Szczęśliwa Godzina 

Popołudniowe
1330-1—WHFC—Bob Lewandowski 

1-2—WOPA—Wesoła Chlcagoska 
Fala

4-5—WOPA—Polski Program 
5:30—WOPA—Głos Polonii 
6-7—WOPA—Polski Program

Rozmaitości
6-6:15—WGES—Wiad. Codzienne 
8-9-WGES—Kawalkada.
Polska Stacja Radiowa WLEY FM 

nadaje bez przerwy najpiękniejsze 
rekordy muzyczne.
POLSKIE GODZINY W INDIANA

Hammond—WJOB—Niedziela od 
llej przed poł. do 2ej po południu. 
(Ed. Oski erko).

Gary—WGRY, 1370 kil—Niedziela 
od 10 do llej rano (Kubiak)

Gary—WWCA, 1270 kil.—Niedziela 
od 2 do 3el popołudniu (Kubiak)

La Porte—WLO1, 1540 kil Sobota 
od 8 do 9ej rano (Kubiak).
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PSZCZOŁY SZUKAJĄ RÓWNIEŻ PRZESTRZENI PLANETAR­
NEJ. Mrs. Fred R. Prioleau z Little Rock, Ark. zaparkowała swój 
samochód na ulicy miasta. Gdy wróciła spowrotem znalazła, że 
został on zajęty przez rój pszczół, szukających przestrzeni 
do życia.

Kalendarzyk Posiedzeń

Wiadomości z Oddz. Pomocniczych
Przy Stanowej Kwaterze 111. PŁAW

Poniedz., 16 Czerwca
Sekcja Pań Związku Klubów 

Małopolskich ma swe posiedzenie 
dzisiaj, w poniedziałek, 16 czerw­
ca, o godzinie 8-ej wieczorem, w 
sali Związku Klubów Małopol­
skich, 1401 W. Superior ul. róg 
Noble. Ponieważ posiedzenie to 
połączone będzie z małym pro­
gramem ku czci Ojców i Matek, 
przeto pożądaną rzeczą jest punk­
tualne przybycie wszystkich 
członkiń.—Barbara Dusik, prez.; 
Józefa Cieśla, sekr. prot.

Środa, 18 Czerwca
Tow. Młoda Polska, Gr. 865 

ZNP, odbędzie swe regularne po­
siedzenie w środę, 18-go czerwca, 
w Domu Wet. Arm. Polskiej, pnr. 
1239 N. Wood ul. Początek o godz. 
8-mej wieczorem. Ponieważ mamy 
bardzo ważne sprawy do zała­
twienia, obecność członków jest 
bardzo pożądana. Najważniejszą 
sprawą jest 50-lecie, które się od­
będzie jesienią, oraz inne bardzo 
ważne sprawy. Powinniśmy się 
zainteresować i przybyć na to po­
siedzenie i zabrać głos doradczy. 
Sekrąfarz urzęduje już od godziny 
6:30.—Edward Niedźwiadek, pre­
zes; J. Słodkowski, sekr. prot.

Tow. Narodowe Korony Polskiej 
i Grajewianów, Grupa 771 ZNP, 
Odbędzie swoje półroczne posie­
dzenie w środę, 18 czerwca, o go­
dzinie 8ej wieczorem. Z powodu 
wielu spraw do załatwienia Admi­
nistracja wraz z prezesem na cze­
le zaprasza wszystkich członków 
i członkinie o przybycie. Zaraz 
po załatwieniu spraw odbędzie się 
program dla Ojców. — Aleksan­

der Mikucki, prezes; Jakób Mo- 
carski, sekr. prot.

Tow. Synowie Piasta, Grupa 
1214 ZNP, odbędzie swe posiedze­
nie w środę dn. 18-go czerwca, w 
sali Klubów Małopolskich, o godz. 
7:30 wiecz.

Przypominamy członkom, że 
Grupa nasza bierze udział w Kon- 
teście Przedsejmowym i uchwalo­
no 3 nagrody za zapisanie naj­
większej liczby członków. W do­
datku Gmina nasza płaci dodatko­
wo $1.00 za każdego nowego człon­
ka, oprócz dużych nagród przy­
znanych Grupom jak $100.00, 
$75.00, $50.00 i $25.00, a więc do 
pracy sięgajmy po te nagrody w 
tym Konteście Werbunkowym.

Upraszamy o przybycie na to 
posiedzenie, bo mamy wiele in­
nych spraw, a pomiędzy innymi, 
50 lecie naszego Towarzystwa, 
więc warto poświęcił trochę cza­
su, by zapewnić powyższe sukcesy 
w naszej Organizacji, o których 
Szanowni Członkowie usłyszą na 
posiedzeniu. — J. S. Wojciechows­
ki, Prezes, J. Kuliński, Sekr. Prot.

Czwartek, 19 Czerwca
Tow. “Gdynia”, Grupa 2404 ZNP, 

odbędzie swe miesięczne zebranie 
we czwartek, 19-go czerwca o 
godz. 8 wieczorem, w Domu We­
teranów, 1239 N. Wood St.

Przed zebraniem sekretarz finan­
sowy przyjmuje wpłaty na ubez­
pieczenie już od godz. T-ej. — 
P. Toczyłowski, Prezes, K. Wasi­
lewski, Sekr.

Sobota, 21 Czerwca
Klub Powiat Bochnia. Nr. 68 

Związku Klubów Małopolskich

29-ty Sejmik Stanu 111. przy 
Polskim Legionie Weteranów A- 
tner. i Oddziałów Pomocniczych, 
.odbędzie się w dniach 25-26-27 
lipca 1958, w sali Ironside, 1241-45 
N. Washtenaw ave. Weterani, jak 
również Oddziały obradować będą 
w obydwóch salach Ironside. Sej­
mik rozpocznie się w piątek, 25-go 
lipca wieczorem o godz. 8. Ciąg 
dalszy sesji w sobotę — sprawoz­
dania urzędników zarządu, spra­
wozdania prezesek oddziałów po­
mocniczych i komitetów.^ Dalsze 
sprawy tyczące się szpitali Wete­
ranów, wogóle tyczące się sprawy 
stanowej kwatery Illinois PŁAW.

Wymarsz w niedzielę 26 lipca 
w dzielnicy Fidelisowa i złożenie 
wieńców przed tablicą poległych 
weteranów. Msza św. w kościele 
św. Fidelisa o godz. 12 w południe. 
Obiad i dalsze sesje do końca wy­
borów nowych zarządów na rok 
1959. Będzie również wspólna se­
sja z udziałem zaproszonych go­
ści i wybitnych przedstawicieli 
świata Armii U.S.A., przedstawi­
cieli świata politycznego, organi­
zacji i klubów. Oby Sejmik Stanu 
Illinois był owocnym. Szczęść Bo­
że w dalszej pracy

Oddział 16ty przy Post. Ironsi­
de urządził zabawę z programem 
w szpitalu Westend. W programie 
brały udział dziewczęta z klasy 
tańców; wykonały rozmaite tańce 
narodowe w kostiumach; rozdane 
były rozmaite ciastka domowej ro­
boty, papierosy i lody. Chorzy byli 
bardzo ubawieni. Zarząd szpitala 
przesłał na ręce prezeski oddziału 
Marii Ziołkiewskiej podziękowa­
nie.

Oddział 79-ty urządza zabawę 
stoliczkową, 13-go grudnia 1958, 
w sali Stanowej Kwatery Illinois, 
przy 1113 Milwaukee ave., o go­
dzinie 7 wieczorem. Prezeską od­
działu jest A. Wacek.

Post. 4-ty urządza wycieczkę do 
lasku Clayton Smith przy końcu li­
nii Milwaukee ave., platforma 28, 
dnia 20-go lipca.

Post. 1-szy George Washington 
urządza wycieczkę do lasku Clay­
ton Smith, platforma 23, przy 
końcu linii Milwaukee ave., dnia 
29-go czerwca, o godzinie 1 po poł. 
Komendant Lenard Malik zaprasza 
Posterunki, Oddziały jak również 
szanowną publiczność do wzięcia 
udziału w tej wycieczce — przy

będzie miał swe przedwakacyjne 
posiedzenie w sobotę, 21 czerwca, 
o godz. 7:30, w sali J. Kuli, 1824 
W. Augusta Blvd. Ważne sprawy 
i pożegnanie wyjeżdżających do 
Polski. — Józef Węgrzyn, Prez., 
Józef Cieśla, Sekr. Prot.

dobrowej orkiestrze i smacznie 
przyrządzonym przez koleżanki z 
oddz. 1-go obiedzie.-

Na liście chorych znajdowała się 
Anna Nowacka z oddziału 40-go, 
która wraca pomału do zdrowia.

Smutek nawiedził drogie nam ko­
leżanki: prezeskę stanową Józe­
finę Trojańską po niedawno zmar­
łej, drogiej jej siostrze, Marii Cie­
sielskiej; a także wiceprez. Marię 
Ćwiękała, po nieszczęśliwym wy­
padku zmarłego jej teścia J. Ćwię- 
kały. Wszystkie oddziały przy Sta­
nowej Kwaterze zasyłają szczere 
współczucie.

Koleżance Łucji Markowskiej z 
oddziału 1-go, po zgonie jej mę­
ża W. Markowskiego — oddział 1- 
szy jak również wszystkie oddzia­
ły zasyłają szczere współczucie.

Ostatnie posiedzenie przed Sej­
mikiem odbędzie się dnia 14 lipca. 
Następne posiedzenie odbędzie się 
dnia 23 czerwca. Wszystkie dele­
gatki proszone są o obecność. Bar­
dzo ważne sprawy przed Sejmi­
kiem są do załatwienia. Gospody­
niami będą koleżanki z oddziału 
44-go z prezeską Marią Plys na 
czele. — Maria Myśliwiec, koresp. 
stanowa.

Legion Młodych Polek 
Urządza ‘Świętojanki’

W niedzielę przed tą nocą kiedy 
to zakwita paproć, 22go czerwca, 
odbędą się ‘Świętojanki’ urządza­
ne rokrocznie przez Legion Mło­
dych Polek. Całodzienny festyn 
zaczyna się w południe, w pięk­
nym ogrodzie Forest Hill Grove, 
znajdujący się 14 mil od skrzyżo­
wania Milwaukee ave i Higgins 
Road, po prawej stronie Higgins, 
tuż za rzeczką.

Komitetowi Świętej anek prze­
wodniczy p. Wiktoria Bochnik, 
przy pomocy p. Ireny Szczelasz- 
czyk. Kuchnia wydawać będzie 
gorące o zimne potrawy i kanapki, 
któremi zajęła się p. S. Binkowska 
i S. Paruszew’ska. Przygotowniem 
wianków zajęły się p. H. Kempa i 
J. Pawłowska. Barem zarządza p. 
H. Loris, sprzedażą biletów p. B. 
Bochnik, premii p. F. Mondała i 
H. Skibowicz.

Specjalne zabawy i gry dla dzie­
ci zaaranżuje p. R. Jakubowska. 
Wspólnemi śpiewami przy ognisku 
pokieruje p. W. Chałkb, a syn jej 
Krysztof po harcerska ognisko 
przygotuje.

Serdecznie zaprasza się Polonię 
o wzięcie udziału w tegorocznych 
Świętejankach, a stroje ludowe 
będą mile widziane, i nadadzą 
uroczystości właściwego uroku, 
który długo pozostanie w pamięci 
uczęstników. — HMG

* Jim Conway, WBBM TV's Star of “In Town Tonight,”) meets Maa. Hngb C. Miobeła, Jr., of Wilmette. Illinois

“Last summer I swore I’d give up baking...
but with my new electric range, my kitchen never heats up...

even when the oven’s been on for hours!”

Modem electric cooking means a cooler kitchen ... one that helps save Mrs. Michels’ energy for out­
side activities. She is a member of the Junior Board of Passavant Hospital and other charitable groups.

says Mrs. Michels

I ■

JIM CONWAY: Pani wie, że elektryczne piece 
kuchenne są najchłodniejsze z istniejących. Jest 
to jeden z głównych powodów, że stają sie one 
z każdym dniem co raz bardziej popularne wśród 
nowoczesnych kobiet jak Pani!
PANI MICHELS: Wiesz, Jim, że jest bardzo 
przyjemnie pracować w chłodnej kuchni! Wi­
dzisz, Hugh i ja przyjmujemy dużo gości ... no 
i, oczywiście, zawsze się piecze ciasteczka dla 
dziewczynek . . . lecz wszystko ćo piekę . . . pie­
czeń dla gości, paje takie jak ten i wszystko 
inne, mój piec kuchenny pozostaje zawsze chłodny 
i wygodny.
JIM CONWAY: Jestem pewny, że tak jest, po­
nieważ obecne badania wykazały, że nowoczesne 
elektryczne piekarniki utrzymują kuchnię o 10 
stopni chłodniejszą, niż jakikolwiek inny ich 
rodzaj.

PANI MICHELS: Wiem o tym z doświadczenia, 
Jim . . . ale dlaczego tak jest?
JIM CONWAY: Dzieje się to dlatego, p. Michels, 
ponieważ elektryczne piekarniki są izolowane ze 
wszystkich 6 stron ... a nie tylko z pięciu . . . 
tak że temperatura gorąca pozostaje w piekar­
niku, tak jak powinno być. Trzeba jeszcze nad­
mienić, że jest to jeden z powodów, dlaczego 
gotowanie przy pomocy elektryczności jest tak 
ekonomiczne . . . ściśle mówiąc, kosztuje tylko 
7c dziennie dla przeciętnej rodziny.
PANI MICHELS: Mówiąc o rodzinach, Jim . . . 
czy nie chciałby Pan zostać i zjeść z nami 
jabłkowego paja?
JIM CONWAY: Mm-m-m-m-m! Gotowanie przy 
pomocy elektryczności daje rzeczywiście korzyści, 
czy nie? •

codziennie więcej nowoczesnych kobiet gotuje nowoczesnym elektrycznym sposobem
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Udaremniony Zamach

minach. Do pełnej skali dojdzie dopiero w 
roku 1965-ym, więc w dalszych latach fun­
dusz będzie piętrzył się.

Solidność finansowa naszego "Social Se­
curity” jest więc ustalona. Z tej strony nie 
grozi Ubezpieczeniu Społecznemu żadne nie­
bezpieczeństwo. Ale ubezpieczonym grozi 
co innego — ewentualny spadek wartości 
dolara.

Jeżeli będą dalej śrubowane w górę za­
robki i ceny artykułów codziennej potrze­
by, ubezpieczeni będą zmuszeni za wszystko 
płacić drożej, a otrzymywane co miesiąc 
“Social Security” czeki będą jednakowe.

Zatem ogół ubezpieczonych ludzi pracy 
musi bezustannie czuwać nad tym, aby Kon­
gres nie zaniedbywał swego obowiązku spra­
wiedliwego podciągania wzwyż wypłacanych 
przez Ubezpieczenie Społeczne stawek eme­
rytalnych w razie spadku siły nabywczej 
dolara.

Nad tym musi czuwać ogół i wybierani 
przez niego senatorzy i kongresmani do Ka­
pitolu w Washingtonie. W przeciwnym ra­
zie ludzie, którzy sumiennie pracowali i 
płacili na zapewnienie sobie spokojnej staro­
ści, byliby poszkodowani i skazani na nędzną 
wegetację na schyłku swego życia... w 
naszym tu najbogatszym na świecie kraju.

Polska Patrzy Na Zachód
Naród polski w ujarzmionym własnym 

kraju — z wyjątkiem trzech odsetków ko­
munistów — ma oczy zwrócone na Zachód

Zachodnio-berliński dziennik "Nacht De- 
pesche” podał wiadomość o udaremnionym 
przez policję jugosłowiańską zamachu na 
życie marszałka Tity, prezydenta Republiki 
Jugosłowiańskiej i głowy niezależnej od Mo­
skwy — zdaje się jedynej na świecie tego 
rodzaju — Jugosłowiańskiej Partii Komuni­
stycznej. Bo inne kompartie znajdują się na 
wiernej służbie Kremla.

Spisek na Titę miał, być uknuty i kiero­
wany i Moskwy. Depesza belgradzka mówi 
dalej, iż w związku z tym udaremnionym 
zamachem ponad 40-tu konspiratorów zna­
lazło się za kratami. Mają to być przeważ­
nie wyższej rangi urzędnicy partii i funkcjo­
nariusze państwowi, usunięci z posad przez 
Titę po zerwaniu z sowieckim Kominformem 
w roku 1958-ym. A cel był łatwy do odgad­
nięcia: pogrążyć Jugosławię w politycznym 
chaosie i przytroczyć do rydwanu (sowiec­
kiego.

Nieco wcześniejsze depesze z Belgradu 
korespondetów amerykańskich donosiły o 
masowej ucieczce wojskowych i cywilnych 
przywódców komunistycznych z Jugosławii 
do Albanii. Więc najprawdopodobniej to 
“wianie” ma związek z wykrytym spiskiem 
i udaremnionym zamachem?

Nie Czas Na Strajki
W artykule redakcyjnym zatytułowanym 

“Dziś nie czas na strajik” clewelandzkie Wia­
domości Codzienne argumentują:

W Cleveland unia pracowników budowla­
nych zarządziła strajk, bo inni robotnicy do­
stali większą podwyżkę jak robotnicy tej unii 
1 od przeszło miesiąca pracownicy budowlani 
są bez pracy. Robotnicy gotowi są praco­
wać na podstawie poprzedniej umowy, ale 
unia im nie pozwala. Siedzą więc wszyscy 
w domu od miesiąca i każdy stracił już oko­
ło $800. Tych pieniędzy robotnicy nie nad­
robią, gdyby nawet dostali tę podwyżkę, ja­
kiej unia żąda.

Czemu więc unia się upiera? Czyż nie 
należałoby wziąć pod uwagę żądania ro­
botników, a nie czyjeść tam widzimisię. 
Miasto, szkoły i ludność chce zakończenia 
strajku.

Czemu unie stawiają się okoniem?
Unie powinny pilnować interesów robot­

nika, a nie czego Innego.
Podczas Obecnego zastoju nie czas w ogó­

le na strajki, a tym bardziej na strajk bu­
dowlany pociągający za sobą zastoje w wielu 
pokrewnych przemysłach.

Aspekty “Social Security”
System Ubezpieczenia Społecznego — So­

cial Security System znajduje się już na 
solidnych podstawach i nie budzi żadnych 
obaw odnośnie swej egzystencji, nawet gdy 
jego fundusz żelazny spadnie o parę bilio­
nów dolarów, jeszcze przyszłość tej instytu­
cji federalnej nie będzie zachwiana.

Z raportu urzędowego wynika, iż w ciągu 
następnych pięciu lat rozchody będą góro­
wały nad przewidywanymi wpływami. Obe­
cnie rezerwa w wysokości 22 bilionów, 600 
milionów dolarów może spaść do 19 bilio­
nów dolarów. Ale od roku 1962-go fundusz 
rezerwowy będzie narastał i wnet powetu­
je doznany uszczerbek.

Do przewidywanego przejściowego spadku 
funduszu rezerwowego dojdzie w rezulta­
cie podwyższonych ostatnio stawek emery­
talnych, no i do pewnego stopnia także z 
powodu obecnej recesji. Ludzie pracy opła­
cają ubezpieczenie na starość od pierwszych 
$4,200. Więc gdy większa liczba tyle pie­
niędzy w ciągu roku kalendarzowego nie 
zarobi, to i na Ubezpieczenie* Społecznie 
mniej płaci. A wypłaty kilku milionom osób 
w wieku emerytalnie dojrzałym muszą być 
kontynuowane według obowiązujących sta­
wek.

— ku prawdziwej demokracji, ku prawdzi­
wemu ludowładztwu, ku prawdziwym wol­
nościom w ramach cywilizacji chrześcijań­
skiej.

Stanowisko literatów krajowych, współ­
pracujących z radiem warszawskim, wobec 
pisarzy polskich przebywających na obczyź­
nie, jak donosi biuletyn Wolnej Europy, war­
te jest zanotowania.

W końcu maja Kazimierz Koźniewski, a- 
nalizując reportaż podróżniczy Wacława Ko- 
rabiewicza, który od wielu lat przemierza 
lądy Afryki i południowej Ameryki, postawił 
sobie pytanie: “czy namawiać go mam na 
powrót do Polski?” I dał na to następującą 
odpowiedź negatywną: “To bardzo dobrze, 
że choć paru polskich podróżników wałęsa 
się po szlakach szerokiego świata. Łączy to 
nas w jakiś sposób z tym całym światem. 
Warto by może więcej takich podróżników 
i takich reportaży, jak ten z afrykańskiej 
podróży Korabiewicza... niech piszą, niech 
snują dla naszej młodzieży opowieści o tam­
tych krajach, niech dzielą się z nami bogac­
twem swych wrażeń i przeżyć...”

W tymże samym dniu niejaki Ryszard Mi­
chalski, również przez Radio Warszawa, 
zwrócił uwagę na fakt, że przemilczana jest 
przez polskich historyków, tak w kraju, jak 
i na emigracji 200-tna rocznica urodzin Ju­
liana Ursyna Niemcewicza. I w związku z 
tym zaakcentował potrzebę współpracy hi­
storyków w kraju i na emigracji, “których 
w nauce granice nie powinny dzielić, lecz 
łączyć, uzupełniać, wzbogacać...”

Z wypowiedzi tych widać, że w Polsce 
nadal odczuwa się głód informacji o życiu 
w krajach wolnych i że od emigracyjnych 
pisarzy i naukowców oczekuje kraj pomocy 
w zbliżeniu Polski z Zachodem.

Chodziło o Niemców
Gdy po długich i uciążliwych targach 

przedstawiciele zachodnio-niemieckiego rzą­
du kanclerza Adenauera zawarli niedawno 
nowy układ handlowy ze Związkiem Sowie­
ckim, wnet się wyjaśniło—jak donosi agen­
cja LWIL—że główną trudnością była spra­
wa Niemców z Wołynia, dalej z krajów bał­
tyckich i Bessarabii. W latach 1939-41 Sta­
lin, wydatnie pomagając Hitlerowi, zgodził 
się na przesiedlenie Niemców z Polski wscho­
dniej. Najliczniejsze kolonie niemieckie były 
na Wołyniu. Układami objęto także kraje 
bałtyckie i Besearabię.

Znaczna część tych Niemców wyjechała 
na zachód. Ale później wielu wpadło w ręce 
sowieckie już to w zachodniej Polsce (gdzie 
ich osiedlono) już to na polach bitew, gdy 
chodzi o żołnierzy Wehrmachtu. Kreml upor­
czywie odmawiał zwolnienia ich, twierdząc, 
że są to obywatele sowieccy. Ale rząd Ade­
nauera nieustannie się o nich upominał i 
wreszcie postawił na swoim.

Z komentarzy prasy niemieckiej wynika, 
że oprócz Niemców, byłych obywateli pol­
skich, odzyska wolność także pewna ilość 
mieszkańców obszaru Kłajpedy, który Hitler 
zagarnął w marcu, 1939 roku. Przewiduje 
się jednak, że Kreml będzie robił trudności 
w zwalnianiu Litwinów, którzy przybyli do 
Kłajpedy po roku 1918ym.

Tak więc dla “reakcyjnych,” ale boga­
tych Niemiec zachodnich Kreml, chcąc do­
stać towary, zwalnia ludzi, którzy żyli daleko 
poza granicami Rzeszy. Natomiast “sojusz­
niczy” reżim warszawski nie może wydobyć 
z sowieckich "łagrów” Polaków z Warszawy 
czy Krakowa.

Podczas wystawy żywnościowej w Glas­
gow odbył się konkurs szybkości jedzenia 
sera. Do konkursu stanęło 24 zawodników. 
Warunkiem było zjedzenie 1 funta sera w 
ciągu co najmniej 10 minut. Nagrodę 50 fun­
tów szterlingów zdobył zawodnik, który 
zjadł ser w 5 minut 3 sekundy.

Należy jednakże pamiętać, że opłata U- 
bezpieczeni* Społecznego, potrącana prze­
ważnie przy wypłacie zarobków, podskoczy 
jeszcze automatycznie w ustalonych ter-

Lampart napadający na ludzi teroryzował 
miasto Salima w Nyasa (Afryka). Drapieżnik 
pożarł kilku Murzynów i został zabity.. > 
przez dwoje dzieci.

Wióra
spod PIÓRA

LEKCJA POGLĄDOWA:— Naj­
lepszy wykład o marxizmie wy­
głosił jeden nauczyciel 6-tej klasy:

—Ty, Wojtek, masz wszystkie 
stopnie celujące.

—Ty, Bartuś, masz noty niedo­
stateczne za wszystkie przedmioty.

W imię zachęty Marxa, głoszą­
cej, że ci co mają, powini dzielić 
się z tymi co nie mają, aby była 
równość, zrobimy tak:—

Wojtusiowi pogorszymy stopnie 
celujące, Bartusiowi poprawimy 
stopnie niedostateczne i obaj wyj­
dą z klasy równi—ze stopniami 
dostatecznymi.

Wojtuś straci kapitalistyczną 
zachętę do wysiłku i wybijania 
się, bo wie, że mu to nic nie 
pomoże.

Bartuś będzie jeszcze głupszy 
i jeszcze większy nieuk, bo wie, 
że i tak w imię równości dostanie 
stopnie dostateczne.

Po co się więc albo jednemu 
albo drugiemu trudzić?

Będzie więc równość i . . . 
miernota.

* * *
Przenieście tę lekcję na szersze 

dziedziny życia, a zrozumiecie, 
dlaczego w czerwonym świecie 
biurokracja święci triumfy, zaś 
miernokracja z a s t ę p u je demo­
krację.

, B-Baj,—Bałamutek 
* * *

POLACY NIE GĘSI
Kraków. Fragment powieści A. 

Marczyńskiego ‘‘Burza nad No­
wym Yorkiem,’’ drukowanej w 
“Echu Krakowa:”

“—Ach, więc dopiero tam za­
mierzasz obrabować mnie i uka­
trupić, a potem drapnąć moim 
autem i porzucić je gdziekolwiek 
w Nowym Yorku—zawarczał po 
polsku.”

» * *
BÓLE WARSZAWY

W “Życiu Warszawy” czytamy: 
“W ‘Delikatesach’ przy Wilczej 

kupiłam słoik, wypełniony sub­
stancją o przedziwnej konsysten­
cji i smaku. Etykietka nalepiona 
‘opiewa’: Galaretka jabłkowa. Nie­
stety, ten napis jest jedynym tyl­
ko wskaźnikiem, mogącym napro­
wadzić na stwierdzenie, że jest to 
istotnie galaretka jabłkowa (data 
produkcji: 3 grudnia 1957, cena 
—czternaście i pół złotego).

“W smaku zawartość słoika 
przypomina pewne przykre lekar­
stwo, które młodym aplikują przy 
każdym bólu żołądka. Ja nie je­
stem ani młoda, ani też cierpię 
na dolegliwości żołądkowe.—E.”

» » •
ZBUDŹ SIĘ I ŻYJ!

“Bez pracy nie ma kołaczy.” 
Znamy to z doświadczenia w cią­
gu swego życia . . . Aby zdobyć 
równowagę umysłu, trzeba się 
nieco natrudzić. W nagrodę bę­
dziemy spokojni, opanowani. Tak 
samo, jak ciało domaga się ćwi­
czeń, aby zachować sprężystość, 
umysł również potrzebuje aktyw­
ności.

Dorota Brandes w swej książce 
“Zbudź się i żyj" powiada, że 
“trzeba zawsze być w stanie za­
przestać jednej czynności i roz­
począć drugą.

"Należy napisać list lub roz­
mawiać przez piętnaście minut, 
nie posługując się ani razu sło­
wem: ‘ja’, lub ‘moje.’ Rozmawiać 
długo z kimś bez użalania się, 
chwalenia i (jeśli to możliwe) 
bez znudzenia słuchacza.

"Nauczyć się myśleć przez pół 
godziny o tej samej rzeczy.

“Postarać się nauczyć mówić bez 
użycia wyrażeń: ‘Przypuszczam,’ 
‘to znaczy” itd.

“Obrać sobie dzień, w którym 
odpowie się ‘tak’ na wszystkie ro­
zumne zapytania.

“Czytać codziennie gazety, stre­
ścić i napisać artykuły, które nas 
najbardziej interesowały.

“Czytać głośno przez kilka mi­
nut dziennie, aby nie mówić jak 
ludzie w podeszłym wieku.

“Urządzać małe spacery, odkry­
wając coś nowego, po powrocie 
do domu zapisać, co się z tego 
zapamiętało.

“Słuchać radia, mając ołówek 
i papier pod ręką i notować rze­
czy ciekawe.

“Śmiać się! Śmiech ułatwia tra­
wienie i krążenie krwi, odmładza 
ciało i duszę.

"Nie tłumić w sobie gniewu, 
gdyż jest to straszna trucizna dla 
zdrowia. Nie plotkować!

"Nie tracić myśli na rzeczy, któ­
re nie są godne. Nie troszczyć się 
o zachowanie prestiżu. Jak ktoś 
powiedział: ‘Mądrzy są ci, którzy 
godzą się być uważanymi za głup­
ców.’

“Nie przestawać przyswajać so­
bie nauki. Studiować książki czy­
tane.”

Oto są mądre rady, jak zacho­
wać młodość i żyć długo w pełni 
władz umysłowych.

* * *
DĘBY MIKOŁAJA RE „A

W parku w Nagłowicach, w po­
wiecie Jędrzejów, rosną znajdu­
jące się pod ochroną stare dęby, 
które według podania zostały za- 
sadzonae przez Mikołaja Reja 
(1505—1569). Obwód pnia naj­
starszego drzewa wynosi około 2 
metry. W celu wzmocnienia sta­
rych drzew w dziuplach założono 
plomby cementowe.

Co Życie Niesie
O Łgającym w Żywe Oczy Ambasadorze. — 

I o Westchnieniach Za Rooseveltem. — Ja- 
koteż o Grzecznościach Nieśmiałych, Któ­
re Nic Dobrego Nie Wróżą

TIMELY TOPICS
U. S. Congress Commemorates 
Poland’s 3rd of May Constitution
20 Senators And 84 Congressmen Pay Tribute 

To The Heroic People of Poland And 
Their Love of Freedom

Może trzeba cośkolwiek 
zmienić w sprawie tego śmie­
jącego się “śmieszki” dyplo­
matycznego, Mensikowa, któ­
ry osobiście reprezentuje 
czerwonego cara komunistów 
wszystkiego świata, — Nikitę 
Chruiszczowa.

Gniewało nas zaproszenie 
tego “śmieszki” na rozmaite 
zgromadzenia snobów i babit- 
tów amerykańskich. I jeszcze 
nas gniewa. I nie gniewa nas 
to, co Mensikow mówi, ale 
to czapkowanie przed nim,— 
to “służenie mu” szczerozło­
tymi zastawami, to obcowa­
nie za pan brat "demokratycz­
nych snobów amerykańskich” 
z przedstawicielem najokrut­
niejszego w dziejach świata 
niewolnictwa.

Ot — “egzekutyw!” w Chi­
cago, a nawet wielce w spra­
wach publicznych poinformo­
wani (takby przypuszczać na­
leżało) adwokaci z arystokra­
tycznego Bostonu w pas się 
kłaniali i burzliwie “śmiesz­
kę” oklaskiwali, gdy łgał im 
w żywe oczy mówiąc o “po- 
kojowości” Moskali.
Im Więcej Gada Tym Lepiej

To może każdego rozsąd­
nego Amerykanina zgorszyć. 

Ale, powiada polskie przy­
słowie, że niema takiego złe­
go, coby na dobre nie wyszło.

Gdy więc amerykańskie 
naiwniactwo, do którego trze­
ba włączyć i wysoce “poinfor­
mowanych” dziennikarzy, — 
chce przed aż takim wielkim 
człowiekiem jak ambasador 
czapkować, to wolna droga. 
W wolnym kraju każdemu 
wolno się wygłupiać.

Co zaś dobrego wychodzi z 
tej głupiej sprawy — to fakt, 
że owe zaproszenia dają Men- 
sikowowi możność do gada­
nia.

A im więcej on gada, tym- 
ci lepiej jest dla sprawy wol­
nego świata. Niech jeszcze po­
gada z parę miesięcy, a Ame­
rykanie nareszcie, z wielkim 
opóźnieniem i z wielką dla 
siebie szkodą z tegoż opóźnie­
nia wynikającego, poznają się 
cośkolwiek na mongolsko-mo- 
skiewskiej mentalności i roz­
tropniej ocenią moralno-du- 
chową strukturę Moskali.
Łgał w Żywe Oczy 
Do Całego Kraju

Tydzień temu naprzykład 
“śmieszka” Nikita wystąpił 
na prasowo-telewizyjnym pro­
gramie. Nie jego to była wina. 
Zaproszono go, więc poszedł.

I tam, jeden z naszych 
dziennikarskich “oświecicieli 
społeczeństwa”, zwracając się 
do Mensikowa, proletariackie­
go wysłannika z sowieckiego 
raju, z tytułem “Sir”, napo­
mknął coś o cenzurze prasy.

Powiedział w dalszej wy­
mianie słów, że na własnej 
skórze sprawdził, iż cenzura 
prasy istnieje w Sowietach.

Mensikow, w żywe oczy 
nietylko uczestnikom progra­
mu, ale drogą telewizyjną, w 
żywe oczy milionom Amery­
kanów łgał bez zająknięca się 
powiadając, że żadnej cenzu­
ry w raju Moskali niema.

Taki występ możnaby wy­
baczyć jakiemuś “prywatne­
mu wysłannikowi” Kremla. — 
Ale urzędowo przez Departa­
ment Stanu zatwierdzonemu 
dyplomatowi nie wypada ta­
kich łgarstw mówić przed na-

Zbyt Wysokie 
Ceny Polskich 
Samochodów

Warszawa. (DP) — Polskie 
zakłady sprzętu telekomuni­
kacyjnego w Rzeszowie i Miel­
cu zamierzają wyprodukować 
w bieżącym roku 1,000 samo­
chodów typu "Mikrus.”

Reżimowa komisja cen, od 
kilku miesięcy nie może się 
zdecydować na zatwierdzenie 
detalicznych cen tych samo­
chodów. Sytuacja taka nie 
sprzyja planowanej produkcji 
“Mikrusów.”

Nowy samochód marki 
“Warszawa” kosztuje oficjal­
nie w Polsce 120,000 złotych, 
jednak centralne i terenowe 
wydziały finansowe doliczają 
do tej ceny podatek w wyso­
kości od 36,000 do 100,000 zło­
tych. Tak więc nowa “War­
szawa” może kosztować do 
220,000 złotych.

Przypuszczać jednak należy 
— pisze warszawski “Kurier 
Codzienny” — że “Warszawy” 
stanieją do 90,000 złotych. Po­
ważnie bowiem zmniejsza się 
liczba nabywców tych samo­
chodów. Rezygnują z kupna 
także taksówkarze.

rodem, do którego jest amba­
sadorem.

Takie zachowanie się 
“śmieszki” powinno wystar­
czyć na wyproszenie go ze 
Stanów Zjednoczonych.

Ale nie na tym kończy się 
Mensikowe łamania etykiety 
dyplomatycznej i przepisów 
zwykłej grzeczności.

Na innym zebraniu w New 
Yorku, które usiłował “ocza­
rować” swoim uśmieszkiem, 
Mensikow mówił, że:—

— naród amerykański “ja­
ko taki” pragnie wprawdzie 
pokoju i współżycia z Moska­
lami, ale rząd amerykański, 
well... rząd amerykański 
zdradza tendencje wojenne.

Słyszeliście coś podobne­
go?... Aby przedstawiciel 
obcego państwa zarzucał rzą­
dowi przed jego własnym, te­
goż rządu, — społeczeństwem, 
wichrzenia wrojenne? ...

Na takie zachowanie się 
dyplomatyczne może zdobyć 
się chyba tylko Moskal, repre­
zentujący “pre - eminencję” 
czerwoną komunistów wszy­
stkiego świata, czyli Nikity 
Chruszczów a.
Wzdychania Za 
Rooseveltem . . .

Gdy się takie “zajścia” ob­
serwuje, to mimowoli czło­
wiek tęskni za czasami roose- 
veltowiskimi.

Nie, nie. Nie chodzi tu o 
Franklina Delano Roosevelta, 
który całą swą wielkość dy­
plomatyczną stawiał na współ­
pracę z carem Stalinem.

Mamy na myśli innego 
Roosevelta.

Theodore Roosevelt, gdy 
był Prezydentem, to głosił naj­
mądrzejszą bodaj zasadę dy­
plomatyczną: — “mów słod­
ko, ale trzymaj w ręce twar­
dy kij.”

Theodore Roosevelt wie­
dział jak bronić znaczenia i 
prestiżu Ameryki za granicą.

Gdyby on dziś był z nami, 
— żadna gawiedź komuni­
styczna w Południowej Ame­
ryce nie odważyłaby się pluć 
i błotem rzucać na osobę Wi­
ceprezydenta Stanów Zjedno­
czonych.

Nasze jednak czasy są in­
ne, “miększe”, a nasi dyplo­
maci liczą się ze zbyt wielki­
mi — “możliwościami” — na­
stępstw jakiegokolwiek śmiel­
szego posunięcia.

Nie chcą czerwonego nie­
dźwiedzia drażnić.

Drażnienie nas zostawiają 
niedźwiedziowi.

Dlatego też taki Mensikow 
może rząd amerykański wo­
bec społeczeństwa amerykań­
skiego obczerniać insynuac­
jami wojennymi. Dlatego mo­
że łgać o “wolności prasy” w 
Moskwie i tym samym czynić 
z Departamentu Stanu i Biu­
ra Informacyjnego Stanów 
Zjednoczonych urzędy kłam­
stwa.

I to mu uchodzi.
Jest Jakiś Lęk 
Przed Następstwami

Moskale grzeczności dyplo­
matycznych nie pojmują. Oni 
rozumią tylko język siły, ude­
rzenie pięścią w stół, albo ta­
kie same szykany do jakich 
są zdolni.

Cham czy bandyta czy o- 
pryszek zawsze ma przewagę 
słowną nad człowiekiem wy­
kształconym. Bo się nie po­
trzebuje liczyć z tym co mó­
wi i jak mówi.

Cóżby się takiego straszne­
go stało, gdybyśmy Mensiko­
wa wyrzucili z powrotem do 
Moskwy? ...

Możeby nam Chruszczów 
kazał odwołać naszego am­
basadora. To i co z tego? ...

Przynajmniej przekonali­
śmy opinię świata, że sobie 
nie pozwolimy jakiemuś tam 
“śmieszce” w naszą kaszę 
dmuchać.

A zmiana na stanowisku 
naszego ambasadora, doko­
nana w takich warunkach i 
na podstawie utwierdzonych 
wśród cywilizowanego świata 
zasad dyplomatycznych, — 
nie osłabiłaby naszego stano­
wiska wśród narodów, ale by 
je wzmocniła.

Bo mieszanie się Moskali 
w sprawy wewnętrzne innych 
państw już wszystkim ludom 
świata zaczyna w gardle sta­
wać.

Reakcja przeciw Mensi- 
kowym podskokom zresztą 
zerwała się już w Kongresie. 
Im więcej będzie się ten ‘śmie­
szka’ pokazywał, im więcej 
gadał, tym reakcja będzie sil­
niejsza.

A może i bo jest dobre.
Bo, końcowej analizie, gdy 

już dobrze Amerykanów na- 
gniewa, — to nie nam, ale 
swemu carowi ów Mensikow 
zaszkodzi.

(Continued)
SEN. MILTON R. YOUNG (N. 
DAKOTA).
Senate, May 5, 1958.

Mr. President, our own 
Constitution was but 2 years 
old when on May 3, 1791, the 
first Constitution of Poland 
was enacted—a constitution 
which, like our own, pro­
claimed the principles of reli­
gious toleration, the secret 
balot, and freedom of thought. 
It gives me great pleasure to 
speak in commemoration of 
the 167th anniversary of that 
historic occasion.

The principles of Free Po­
land’s Constitution are still 
observed in the hearts of Po­
lish people everywhere. Indi­
cative of this are the actions 
of the Polish people in my 
own State of North Dakota. 
They are among the very best 
citizens we have. Nowhere 
can one find more industrious 
people or more loyal Amer­
icans than in the Polish com­
munities of North Dakota.— 
Their love of freedom and 
their love of their heritage 
have greatly enriched our 
State.

Despite the Communist 
subjugation of their country, 
the Polish people have not 
yielded the principles embo­
died in the constitution adopt­
ed by their forebears on May 
3, 1791. Communist indoctri­
nation has not altered their 
feelings and beliefs. The Poz­
nan revolt and the events of 
October 1956 make it clearly 
evident that although the Po­
lish Government is commun­
istic, its people will not ac­
quiesce in that type of rule.

The people of Poland are 
to be commended for their 
love of freedom and their 
courage to fight for it.

SEN. J. ALLEN FREAR, JR. 
(Del.)
Senate, May 5, 1958.

Mr. President, last Satur­
day, May 3, marked the 167th 
anniversary of the Polish 
Constitution.

Great historic documents 
are the genuine expressions 
of noble ideas conceived and 
formulated by men of vision 
and foresight. Such docu­
ments make landmarks in na­
tional histories, and leave 
their permanent impression 
on national institutions. Our 
Declaration of Independence 
and this constitution of 1791 
reflect the liberal and prog­
ressive character of Poland's 
leaders in the late 18th cen­
tury. At that time, when Po­
land was partitioned, de­
spoiled, and practically non­
existent as a political entity, 
patriotic Polish leaders pro­
duced the constitution of 
1791, which was, and still re­
mains, a landmark in Poland’s 
modern history. With its 
broad and liberal provisions, 
such as the establishment of 
religious freedom, the elimi­
nation of class distinctions, 
introduction of ministerial re­
sponsibility, and the provision 
for mandatory, periodic re­
forms at specified intervals, 
that historic document usher­
ed in a new era in Poland and 
also in central and eastern 
Europe. That constitution 
signaled the beginning of 
limited, constitutional mon­
archy and the establishment 
of democratic principles in 
that part of Europe.

Even now, 167 years after 
its drafting and adoption, the 
ideals of that document still 
retain their validity and vital­
ity. In commemorating that 
constitution, we humbly pay 
tribute to all the brave Poles 
who suffered untold sacrifices 
for the realization of their 
national ideals—freedom, lib­
erty, and independence.

SEN. STUART SYMINGTON
(Missouri).
Senate, May 5. 1958.

Mr. President, Saturday 
was the 167th anniversary of 
the adoption and promulga­
tion of one of freedom’s great­
est documents — the Polish 
National Constitution.

This instrument, forged 
during a period of National 
crisis, was the bridge which 
ushered Poland from the po­

litical darkness of the Middle 
Ages into the democratic en­
lightenment of modern times. 
It is still noteworthy for its 
liberalism and democratic 
ideals.

As a result of adopting the 
Constitution, the Polish peo­
ple were welded together and 
the crisis passed.

In the decades since that 
time, however, Poland has 
had many dark and trying 
hours.

Often, as now, her people 
have been subjected to the 
kind of tyranny they origin­
ally overthrew.

Still the flame of demo­
cratic independence burns in 
the hearts of the Polish peo­
ple. Such ideals must be cher­
ished and encouraged so that 
their very vitality may act as 
the cataylst for action leading 
to freedom.

Therefore, Mr. President, 
on this anniversary of Po­
land’s first successful effort 
to achieve liberty under law, 
I join millions of Americans 
in paying tribute to her cour­
ageous people and wish them 
Godspeed toward a new and 
better day of freedom.

(To be continued)

A Page
In American History

On June 7, 1913—45 years ago 
_  three men: Hudson Stuck, 
Harry Karstens and Robert Tat­
um, reached the summit of Mount 
McKinley, the highest mountain 
in North America. They were the 
first to conquer this 20,300-foot 
peak. Mount McKinley is now 
part of Mount McKinley National 
Park—an area set aside by Con­
gress in 1917 primarily to protect 
the great herds of mountain sheep 
and caribou in that part of Alaska. 
This park, abounding in spectac­
ular wildlife, covers nearly two 
million acres and is only a little 
smaller than Yellowstone Nation­
al Park. Within its wild interior, 
still partly unexplored, are many 
magnificent glaciers and moun­
tains, Although winter tempera­
tures in the interior have been 
registered at 60 degrees below 
zero, large parts of the territory, 
especially in the southeast, enjoy 
a mild climate in summer and 
even in winter.

ON JUNE 14, 1777—180 yean 
ago—the Second Continental Con­
gress in Philadelphia adopted a 
resolution which declared: “That 
the flag of the United States shall 
be of thirteen stripes of alternate 
red and white, with a union of 
thirteen stars of white in a blue 
field, representing the new con­
stellation." June 14th was offi­
cially made Flag Day by the Na­
tional Flag Day Bill passed by 
Congress in 1949. Although it is 
a legal • holiday only in Pennsyl­
vania, its observance each year is 
proclaimed by the President. The 
popular observance of Flag Day 
began in New York City’s public 
schools in 1889, when George 
Boich, principal of a free kinder­
garten for poor children, held pa­
triotic exercises honoring the flag 
on June 14th. On June 14, 1923, 
representatives from many patrio­
tic organizations met in Washing­
ton to draft a nationwide code of 
flag etiquette. This resulted in the 
adoption in a number of states of 
legislation, known as the Uniform 
Flag Law, designed to give proper 
honor to our country’s flag.

ON JUNE 16, 1858—one hun­
dred years ago—Abraham Lincoln 
made a speech on the slavery 
question which had a powerful 
influence on public opinion in the 
years immediately preceding the 
Civil War. Lincoln asserted that 
under the Kansas-Nebraska Act, 
pro-slavery agitation “has not only 
not ceased, but has constantly 
augmented. In my opinion,” ha 
said, “it will not cease until a 
crisis shall have been reached and 
passed. ‘A house divided against 
itself cannot stand.’ I believe this 
government cannot endure perma­
nently half slave and half free. I 
do not expect the Union to be dis­
solved; I do not expect the house 
to fall; but I do expect it will cease 
to be divided. It will become all 
one thing, or all the other.” The 
Biblical “house divided” passage 
had also been used by other* in 
the slavery controversy before 
then, but Lincoln’s speech—deli­
vered before the Republican state 
convention that nominated him 
for United States Senator from 
111 i n o i s—was most frequently 
quoted.
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* * Sports — P. N. A. Youth Section — Social * *
Unbeaten Craftsmen, Second Federal 
Savings Clash Friday At Eckhart

E. J. Sierocinski PNA Softball Loop’s 
Strongest Teams Collide

The E. John Sierocinski (Ex­
ecutive Vice-President, Second 
Federal Savings) PNA Senior 
Softball league’s strongest teams 
— Curly’s Tap Craftsmen and Sec­
ond Federal Savings — collide 
this coming Friday evening. June 
20, at Eckhart Park, on the south­
east diamond, in the most im­
portant battle of the 24th annual 
pennant race.

Manager-Player Harry (Trixie) 
Trvchta’s Craftsmen displayed a 
devastating offensive in routing 
the Cadets, 31 to 12, while the 
Federals, piloted by Jimmy Hoff­
man. showed flashes of their old- 
time power in disposing of the Ed 
Dudziński Demons, 20 to 4.
CRAFTSMEN SIZZLE AT BAT

Bill Shipbaugh, who clubbed 
out 7 hits in 7 times at bat; Stan 
(Snipe) Smudzki, who rapped out 
6 in 7 trips to the plate; Rajkow- 
*ki, Bonk and Stan Gondek, who 
slammed out 5 apiece, and Trych- 
ta, Buddy Nowik, Joe Placek, 
Vince Klotz, and either Stan Ptas-

nik or Ed Madry will constitute 
the starting lineup for the Crafts­
men.

The Federals, who played 
minus the services of 7 of their 
regulars in the season opener 
against the Demons, namely, 
Wally Mroz, Ed Thomas, Earl 
Abraham, Joe Megacz, Steve Tko- 
letz, Jerry Sikorski and Willie 
Kozlowski, will probably employ 
another combination of veterans 
and newcomers when they buck 
up against the mighty Craftsmen.

Player-Manager Jimmy Hoff­
man, Lou King, Dale Diezel, Roy 
Errera Ted Hoffman, Frank Kuc, 
Earl Abraham Bill Pasko, Jerry 
Sikorski, Jim Bondmass, Joe Me­
gacz and Fred Martinez will prob­
ably be on hand for the Federals.

Bondmass is expected to oppose 
either Ptasnik or Madry on the 
mound.

Garfield Goose To 
Be Seen In Color

Junior Soccer Day 
Sunday, June 29

This year’s Junior Soccer Day 
will be held on Sunday, June 29, 
at Winnemac Park Stadium and 
promises to he one of the great­
est soccer attractions in our city.

To create greater interest, the 
Junior Committee in coopera­
tion with the National Soccer 
League has invited 2 Wisconsin 
soccer teams to oppose the Chi­
cago All Stars.

According to the official rec­
ords, this will be the first Illinois, 
Wisconsin Interstate All Star re­
presentation and will start at 1:30 
PM., with the Junior game fol­
lowed by the Seniors Tilt at 3:00 
P. M.

The entire affair calls for your 
special attention, due to the fact 
that the gate receipts go to the 
Junior Fund. Tickets can be pur­
chased in advance from all Chi­
cago Soccer Clubs.

FDR Post 923 A. L 
Street Fiesta 
June 20th-21st

On Friday, June 20th, and Sat­
urday, June 21st, starting at 6:30 
P.M., the Franklin D. Roosevelt 
Post 923, American Legion, will 
hold its first Street Fiesta. The 
location of the Fiesta will be at 
1824 W. Cortland St. (Cortland 
and Honore Streets).

There will be music and dancing 
in the street, game* (games, doll 
booths, etc.).

Tryba Handicap 
Men’s Leaders

SCRATCH EVENT
824
823
817

CHARLES JACOB - 
EDWARD W. ADAMS 
JAMES McGOWAN __

Garfield Goose and friend Fra­
zier Thomas will be televised in 
color as wellas black and white 
starting tomorow (Mon., June 16) 
at 5 p.m. This will add three and 
three-quarters hours ped week of 
color programming to WGN-TV’s 
schedule, bringing the colorcast­
ing hours up to liy2 each week.

With the addition of color, the 
Mon. thru Fri. series for the 
small fry audience will be seen 
15 minutes longer each arterioon 
from 5-5:45 p.m.

Other WGN-TV color programs 
include: “Ding Dong School” 
Mon. thdu Fri., 9a.m. “The Blue 
Fairy, “Mon. thru Fri., 7:15 p.m.; 
“The World Is Yours,” 8:30 p.m. 
Fri.; “Your Big Night,” Sat., 8:30 
p.m.

Garfield Goose, the gander who 
thinks he’s king of the United 
States, moved to WGN-TV with 
his friend Frazier Thomas on 
March 28, 1955. Th: month, the 
20th of June, the p jram cele­
brates its 1500 telecast, having 
been on the air for 300 consecu­
tive weeks.

Garfield Goose’s adventure 
stories which have made such 
a hit with his young viewers will 
continue and be seen in color as 
well as black and white. Gar is 
currently planning a trip to Scot­
land to help his Uncle Glamis 
solve the mystery of the “Phan­
tom Piper.”

In addition to these adventures, 
during the coming weeks, Gar 
will present a series of Cartoon 
Classics serials. These brilliant 
classics are comparable in concep­
tion and production only to Walt 
Disney’s “Snow White and the 
Seven Dwarfs.”

The fully animated cartoons 
tell all-time favorite stories in 
“cliff-hanger” episodes, presented 
in color as well as black and 
white. “The Frog Princess,” one 
of the best known fairy tales from 
the Brothers Grimm; “Beauty and 
the Beast,” the strange and classic 
tale of a Jovely maiden who saves 
her father from danger by going 
in his stead to a mysterious island 
to face a vengeful monster, are 
two which will be included on the

HANDICAP EVENT
Michael Amator ----------------907
Edward Frendall----------------906
Albert Houston----------------- 905
John Kilkus --------------------- 904
Leonard Arnold----------------- 903
William Sisley------------------ 898
Richard Wallich---------------- 896
Louie Giacone ------------------ 893
William Schuck----------------- 890
John Laskowski ---------------- 890
Thomas Doyle-------------------889
Joseph Lasham---------—- — 885
Charles Jacob------ —--------- 875
Ross Chrisman----------------- 871
Ted Brniak--------------------- 867
James Hannigan----------------864
William Lotak----------------- 861
William Gannon-------------- 860
Milton Mikuła ------------------ 858
Anthony Sujka---------- -------857
Harold Joens, Jr.---------------- 855
John Lautwein ----------------854
Marvin Schultz----------------- 854
Dominic DeVito ----------------- 852
Russell Dillberg --------------- 851
John Tistl —-—————- 851
Henry Milstead-------------------850
Art Daravanis —-------------- 849
Dominic Massoglia 848
George Brelsford----------------848
Walter Ozart --------------------847
Edward W. Adams------------- 847
Bernard Llapitan — 844
Richard Gałuszka-------------- 844
Pete Bessette --------------------842
Joseph Zemka---------—----  842
Dennis McCarthy ———------ 842
Sol Olefsky-----------------------842
Joseph Revay -—-—---------841
Tom Geagan--------------------- 839
John Nowak--------------------- 838
Cy Wolak------------------------- 836
Jun McGowan ------------------ 835
Robert McClure -------------- 835
Joseph Malek ------—-----------835
John Kamys--------------------- 835
Stanley Broda ------------------ 834
George Young------------------ 834
Albert J. Waleske-------------- 834
Sal Costello-----------------------834
Eugene J. Ross -—-----—— 833
Edward Jan -------------------  833
Wilbur Schmidt----------------- 833
William Wiedenheft------------833
Andrew Mirabile -------------- 833
Andrew Feder inko------------- 832
Theodore Wieczorek---------- 831
Chester Olendzki -------------- 830
Fred Klabunde------------------ 830
Don McDonald ------------------829
Robert Słowik ------------------ 828
Joseph Schneider-------------- 828
Walter Mierzwa------- --------- 828
Louis Lynch--------------------- 828
John Cielen .............................828
Sieve Szwedo--------------------827
$2,000 CHARITY EVENT

(Best 3 of 4 with Handicap)
JOHN KILKUS--------------- 711
$500 SUPER - JACKPOT EVENT 

(Last Game. Scratch)
FRANK H. ZUPANCIC------ 268

program.
Others will be “The Magic An­

telope,” the fascinating tale from 
Indian folklore; “The Fisherman 
and the Fish,” another Grimm 
favorite that tells what happens 
to a poor fisherman when his 
greedy wife acquires sudden 
power, and “The Strange Circus,” 
unique and thrilling circus acts 
that climax in a star performer 
being launched into outer space 
and the rescue by rocket ship. 
There will also be a variety of 
other new color cartoons shown.

Bears Sign Giant 
Tackle Mike Healy

The Chicago Bears Football 
Club today announced the signing 
of another outstanding new line­
man for the 1958 National Foot­
ball League campaign. Hs is Mi­
chael Donald Healy, a giant tackle 
from the University of Maryland.

Healy, who is 20 years old, 
stands 6 feet 3 inches and weighs 
255 lbs. He will report for train­
ing when the Bears pitch their 
preparatory camp late next 
month, and will be one of the 
Bear rookies taking part in the 
13th annual Armed Forces Foot­
ball Game against the Cleveland 
Browns on September 12th in 
Soldier Field.

Healy showed great improve­
ment in his senior season with 
Maryland, and was rated by 
scouts as one of the best line 
prospects in the Atlantic Coast 
Conference. He played in the 
East-West Shrine game at San 
Francisco last December, and 
later starred in the Annual Senior 
Bowl Game at Mobile, Ala.

Healy hopes to follow in the 
footsteps of another Maryland 
great, who has achieved top rank­
ing with the Bears — Stan Jones. 
Exceptionally fast and quick, 
Healy will be available for both 
offensive and defensive tackle.

Healy is the latest of a long 
line of Maryland tackles, who 
have become topnotchers in the 
N. F. L. In addition to Jones, Ray 
Krause (Green Bay Packers) and 
Ed Modzelewski (New York 
Giants) are rated highly. All are 
ex-Terps.

BOWLERS—GET SET NOW
LEAGUE OPENINGS 
FOR NEXT SEASON 

SPENCER’S 
20th CENTURY RECREATION 

3253 N. Cicero Ave.
MUlberry 5-0444

Rostenkowski Senators Turn Back 
Greenview, 21-4, In Pulaski Tilt 
12-Run Third Inning Marks Season Opener;

Kieres, Korpalski, Sikorski, Ray Joselane 
Top 22-Hit Attack; Siania Hits Homer For 
Vanquished■

NEW ROMANTIC TEAM . . . Between scrapping and plotting 
with Ernest Borgnine in MGM’s outdoor action film, “The 
Badlanders,’’ Alan Ladd finds time to make love to alluring 
newcomer, Claire Kelly,

Arlington’s 18-Day Meeting To 
Open Today At Washington Park

Chicago, Ill., June 16.—Eighteen 
more days of racing remain at 
Washington Park, through July 5, 
with two $20,000-added stakes 
highlighting the first week of the 
Arlington phase of the coordi­
nated meeting at the Homewood 
course, starting Monday, June 16.

Meantime, arrival from Cali­
fornia over the weekend of rac­
ing’s richest thoroughbred in 
training, Round Table, gave extra 
national significance to the meet­
ing. Travis Kerr’s great four- 
year-old, winner of 20 of his last 
22 starts, has earned $1,056,264, 
only $231,301 back of Nashua and 
$28,496 behind Citation in the 
all-time standings.

Trainer Bill Molter indicated 
that Round Table’s first start 
would be in the $50,000-added 
Arch Ward Memorial on the turf 
course June 28. Round Table also 
is eligilbe for two $100,000-added 
stakes, the Equipoise Mile, August 
9 and the Washington Park Handi­
cap Sept. 1.

Thus, the tempo of major racing 
here is stepped up with still other 
nationally ranked thoroughbreds 
here or on their way here for 
the lucrative stakes still to be 
run.

The sixth week at Washignton 
Park will be featured by two 
stakes, each run for the thirteenth 
time. Wednesday (June 18), the 
Misty Isle Handicap, at six fur­
longs, has attracted an all-star 
array of stakes winning three- 
year-old fillies. Saturday (June 
21) the grass course will be the 
scene of the Grassland Handicap, 
last run here in 1955 and renewed 
this year at six furlongs.

The Misty Isle nominees are 
headed by Agoura Stock Farm’s 
Leisure Lady, fresh from victory 
May 13 in the Goose Girl Stakes 
at Hollywood Park; Calumet

Sarlo And Jordan 
In IBC Clash At 
Joe Louis Gym

Boxing activity gains momen­
tum in Chicago this week with 
two cards in eight days scheduled 
by the International Boxing Club.

Tuesday night at Joe Louis 
Gym, Matchmaker Ben Bentley 
presents the small club produc­
tion with Carlo Sarlo and Jerry 
Jordan meeting in the 8th round 
main event. Sarlo, a west sider 
has had 27 fights, winning 21 
while Jordan, the south side 
youngster on his way up the 
ladder, has won seven of his nine 
pro bouts.

The only losses inflicted on Jor­
dan came from Eddie Perkins and 
Antonio Marcilla. Jordan also 
holds a win over Perkins, who is 
considered one of the best young 
welters around. Marcilla is the 
sensational South American who 
recently went home to see his 
family before continuing his me­
teoric rise.

On June 25, the Chicago Sta­
dium will be the site of one of 
the best middleweight matches 
around when Bobby Boyd takes 
on Rory Calhoun in the 10 round 
main event. Calhoun scored a 
sensational two round KO over 
Boyd last winter and Bobby will 
be out to avenge that one. He 
claims that he was caught with a 
lucky punch early in the first 
round and never recovered. 
Otherwise, Boyd feels he would 
have handled Calhoun.

THE CARD
Carlo Sarlo, Chicago, vs. Jerry 

Jordan, Chicago, 8 rounds, 147 lbs.
Candy Martin, Chicago, vs. Ted 

Meeks, Chicago, 5 rounds, 160 lbs.
Willy Johnson, Chicago, vs. 

Humberto Salcido, Chicago, 5 
rounds, 165 lbs.

King Craig, Chicago, vs. Joe 
Woodward, So. Bend- 4 rounds, 
135 lbs.

Willie Westbrook, Chicago, vs. 
Eddie Allen, Chicago, 4 rounds, 
147 lbs.

Farm’s A Glitter, winner of the 
May 17 Betsy Ross at Garden 
State; Hasty House Fare’s Modesty 
Handicap winner Melody Mine; 
Anthony Graffagnini’s Burdetta, 
three-year-old who was third 
back of more seasoned Bornastar 
and Pucker Up in the recent 
Beverly Handicap, and others.

High on the list of Grassland 
nominees are Fred W. Hooper’s 
Alhambra, who already has set 
two gass course track records, at 
Hialeah and at Washington Park, 
this year. John Zitnik’s Manas­
sas, the turf sensation of 1957 
whose best in 195 stakes have 
been thirds in the Continental and 
the Balmoral Turf Handicaps; 
Agoura Stock Farm’s Ekaba, out­
standing grass performer at Santa 
Anita, and others.

Leisure Lady, who arrived here 
about ten days ago well in ad­
vance of the Misty Isle, was a 
28-to-l shot when she won the 
Goose Girl Stakes. A real bar­
gain, She was sold to Agoura for 
$1,300 at an auction at Northridge 
Farms in June 1956. Last year, 
she won a maiden race, then had 
a third back of Margaretta and 
Hasty Doll in the Pollyanna at 
Arlington Park.

Ramadel won two out of three 
starts at two . This year, besides 
the Ashland Stakes, she has won 
two allowance sprints, one a neck 
victory over Sequoia, winner of 
the rich Spinaway stakes last year. 
Then, just to prove it was no 
fluke, Ramadel licked Sequoia, 
the favorite, in the Ashland the 
following week.

Besides Melody Mine, Hasty 
House has nominated Hasty Doll, 
a $97,500 winner at two. Other 
Misty Isle nominees include 
Sairon Farm’s Countess Marcy, 
third in the first division of the 
Prioress at Jamaica; and Mary V. 
Fisher’s Noor filly Wonder Star 
who was most impressive in scor­
ing her maiden victory here June 
5. Wonder Star is by Noor- 
Wondring, by Pensive.
HASTY HOUSE 
NOMINATES FIVE

The Grassland will bring to­
gether some of the nation’s finest 
turf runners with Hasty House 
Farm, which always has strong 
grass competitors, nominating five 
— Chile-bred Aysha, who was 
second in the Balmoral Turf 
Handicap: Irish-bred Stephanotis, 
winner of the Bougainvillea Turf 
Handicap; Ben Ali Handicap win­
ner Safe Message, purchased re­
cently from Dixiana; and two 
other Irish-breds, Arcandy and 
Innishowen.

Manassas, the Cinderella horse 
of 1957, ran third back of Hoop 
Band twice in the Continental and 
the Balmoral Turf Handicaps. 
1957, of course, he was a big 
money winner as he took both 
the Arlington Park Handicap and 
the Stars and Stripes and was 
second in the Arch Ward Memo­
rial.

Alhambra, won the six-furlong 
Sheridan on the main course by 
ten lengths June 4. Earlier, he 
had set 5% furlong track records 
on the grass courses at Hialeah 
and here. His 1:03% in Florida 
also equalled the American turf 
mark. At Washington Park, he 
was timed in 1:04%, beating 
Stephanotis and Arcandy.

Greek Game was second in the 
Continental and for the year, has 
demonstrated much of the class 
that made him top juvenile money 
winner of 1956 with $214,805.

So far in 1958, he has a second 
in the Armed Handicap as well as 
the place in the Continental.

Ekaba was fourth in the Bal­
moral Turf and sixth in the Con­
tinental.

New Angle In 
Marriage Bureau

A woman client of a Marriage 
Bureau, who was blackmailing a 
candidate for Parliament, brings 
on Sherlock Holmes’ arrest in “The 
Case of the Baker Street Bach­
elors,” to be seen, Sunday, June 
21 (WNBQ-Channel 5, 1:00 p.m. 
CDT) (black and white only).

The Dan Rostenkowski Sen­
ators, who captured the 1957 
Pulaski Park Senior Softball 
league championship while sport­
ing the colors of R-V Tap, opened 
defense of their laurels by van­
quishing the Greenview A.C.. 21 
to 4,'in a 1958 league opener at 
Pulaski Park.

The Senators exploded for 6 
runs in the opening round and 
then plated 12 during a riotous 
third canto to place victory com­
pletely out of reach of the Green­
view combo, which was limited 
to 6 hits by Jerry Sikorski.

Bob Siania, former R-V Tap 
regular, pounded out a homer 
and a single for the losers.

■— 

Sportsmans Park 
Long-Shot Winner 
Runs In 8th Tonite

Lieut. Mike, a $49.20 winner at 
Sportsman’s Park on opening 
night, goes tonight at the Cicero 
track in the featured eighth race.

Stepping up in class, the Chi­
cago-owned colt will bid against 
Tuffy Grattan, Rip’s Boy, King’s 
Ale, Rusty M., Ave of Hearts, May 
C. Byrd, and Phil Bob, over the 
one-mile route.

In winning on opening night, 
Lieut. Mike paced the mile dist­
ance in 2:07% — his best time of 
the season.

Post time for the first race is 
8:30 P. M.

Sportrait
Clemson, S.C. — (UPI) — When 

Harold Stowe was born on Aug. 
29, 1937, his mother couldn’t think 
of a middle name for him until 
she discovered the date was also 
the birthday of Rudolph Valen­
tino.

Harold Rudolph Stowe didn t 
grow up to become a famous ac­
tor like the great lover for whom 
he was named, but his self-hand­
ed routine with a baseball at 
Clemson College has attracted Ma­
jor League talent scouts in droves.

A junior majoring in education, 
Stowe set an Atlantic Coast Con­
ference record by winning 11 
games and losing only two while 
pitching Clemson to the league 
championship this spring.

Although he has another year 
of college baseball eligibility re­
maining. there have been reports 
that Stowe will sign a bonus con­
tract with one of the Major League 
teams. This could happen after 
the NCAA tournament in which 
Clemson currently is involved.

“You like to leave a boy like 
that in college and sign him after 
he graduates,” said one veteran 
scout who has been on the young 
lefthander’s trail all spring. “But 
then there are a lot of other fel­
lows after him, too. And there’s 
a lot of money being waved 
around some of the prospects these 
days.”
BEST SINCE O’DELL

Whether he remains at Clemson 
or signs a professional contract, 
Stowe’s 1958 record with the Tig­
ers will mark him down as Clem­
son’s best pitcher since Billy O’­
Dell who now takes regular turns 
with the Baltimore Orioles.

Born at Belmont, N.C., the son 
of a laundry and restaurant oper­
ator, Harold pitched the 1954 Gas­
tonia, N.C., American Legion team 
to the national finals before he 
was beaten in the championship 
game.

As a sophomore, Harold had 
only mediocre success, winning 
three and losing five for a team 
that won only six of 18 games.

Both he and his Clemson team­
mates did an about face in 1958, 
however, to win the ACC title. 
Harold pitched 91% innings, giv­
ing up only 80 hits, struck out 81 
and walked only 25. His control 
was one of his biggest assets as 
he started 11 games, exactly half 
of Clemson’s total, and pitched six 
Complete contests.

He relieved in four others to ap­
pear in 15 of the Tigers’ 22 games. 
His losses were to conference run- 
nerup North Carolina and to 
Duke. He beat North Carolina on 
two other occasions and Duke 
once.

Stowe is six-feet-one, weighs 
170 pounds and is a family man. 
His wife, Betty, gave birth May 
10 to a daughter.

In comparing Stowe with O’­
Dell, who was the first bonus baby 
signed by the Orioles and jumped 
straight from the Clemson campus 
to the Baltimore blub, it must be 
admitted that Harold isn’t as fast 
as Billy.

But he’s got better coitrol than 
O’Dell had at this stage of devel­
opment and is considered by many 
scouts to be every bit as good a 
prospect.

Dan Kieres slammed out “4 for
4, ” and Sikorski, Ray Joselane 
and Richard Korpalski “3 for 4,” 
apiece for the Senators. Gene 
Mozdzierz, Ted Hoffman and 
Steve Goworowski rapped out 2 
hits apiece.

Greenview failed to score in its 
frist turn at bat, but the Sen­
ators bore down hard for 6 mark­
ers and a 5 to 0 lead in the last 
half of the first.

The losers scored one run in the 
top half of the third to trail by 6 
to 1.

The Senators engineered their 
12-run assault on Pitcher M. Gar­
rison in the last half of the third 
to skyrocket their advantage to 
18 to 1.

Greenview tallied once in the 
4th and twice in the first of the 
6th, with the Senators producing 
3 markers in the last half of the 
6th for a final 21 to 4 decision.

SEN. ROSTENKOWSKI 
ab r h rbi e 

G .Mozdzierz, ss .....5 3 2 0 0
5. Goworowski, 2b ..4 1 2 0 0
C. Nega, 2b ............ 1 0 0 0 0
J. Hoffman, cf .......5 2 0 1 2
T. Hoffman, 3b .......4 12 2 0
N. Jarocki, 3b .........1 0 110
R. Korpalski, rf .....4 2 3 1 1
E. Sass, rf  „...3 2 10 0
B. Tyburski, If .......1 0 0 0 0
R. Joselane, lb .......4 3 3 1 0
G. Joselane, lb  3 2 12 0
D. Kieres, sef ..._..... 4 3 4 2 1
J. Sikorski, p .........4 2 3 4 0

Totals ................44 21 22 14 4
GREENVIEW A. C.

ab r h rbi e
F. Edwards, 2b .......3 0 0 1 1
D. Francis, c .......... 3 0 10 0
B. Siania, If ............3 2 2 1 1
K. Roberg, lb .........3 110 0
B. Schatz, ss ........._3 0 0 1 1
T. Pokryfke, rf .......3 0 0 1 0
B. Swigert, sc .........3 0 10 1
S. Siefert, 3b .......... 3 0 0 0 1
A. Yelevitas, cf .....2 110 0
M. Garrison, p .......2 0 0 0 0

Totals ................28 4 6 4 5
Rostenkowski .........6 0 12 0 0 3—21
Greenview AC .....0 0 1 10 2— 4

Home runs — Siania, R. Jose­
lane, Sikorski. Two base hits —
T. Hoffman 2, Bojas, B. Tyburski 
2, Kieres. Winning pitcher — 
Sikorski. Losing pitcher — Gar­
rison. Earned runs — Rosten­
kowski 15; Greenview 4.

Handicapped Person 
Has Excellent 
Philosophy

A young polio victim proves 
to a young couple that they can 
be compatible even though the 
man would rather fish than eat— 
and his girl hates fishing - - in “A 
Sales Talk From Sari,” the Char­
ter Boat episode for Saturday, 
June 21 (WNBQ-Channel 5, 5:30 
p.m. CDT) (black and white only).

Search For Fame 
Is Man's Undoing

An obscure man who calls at­
tention to himself by announcing 
to acquaintances that he has the 
power to predict a person’s death 
within 24 hours, finds that the 
police also are interested, in “The 
Skull Beneath,” the episode to be 
seen on Inner Sanctum, Saturday, 
June 21 (WNBQ-Channel 5, 11:30 
p.m. CDT) (black and white only).

Cheppo, Walker 
Sign Pacts With 
Chicago Cards

Chicago, June 15. — End Mario 
Cheppo, towering 6-6, 220 pound 
flanker who runs the 50-yard 
dash in 4.9 second, and Guard 
Andy Walker, both from the U. of 
Louisville, have been signed for 
the coming season, Managing Di­
rector Walter Wolfner announced 
yesterday.

Cheppo, who played only base­
ball and basketball in high school 
at Henry Snyder High in Jersey 
City, N. J., started to play foot­
ball while in Service with the 
Army for three years in Korea 
and Japan. Louisville didn’t pass 
much last year but Cheppo caught 
7 for 113 yards. Was the Cards 
18th draft choice this year, and 
was Louisville’s first three-letter 
man since the 1940’s.

Walker, a six-foot, 210 pound 
native of Birmingham, Ala., is 
regarded as a “player’s-player”, a 
real go guy who is hustling every 
minute he is on the field. Was 
first string center at Louisville 
for four, years but is regarded as 
outstanding pro prospect as a line­
backer. “Best tackler on the team 
is the way Louisville folks de­
scribe him. He is 23 years old.

Secret Agent X9 By Mel Graff
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“BEN-HUR" IS CAST... Charlton Heston, playing the title 
role in MGM’s mammoth production of “Ben-Hur,” displaye 
the cast made of his face, used as part of a statue in the filmu 
now shooting in Rome, —

INTELEIGRAM
1— Gen. Charles de Gaulle (did) (did not) once 

head France’s Fourth Republic.
2— French revolutionists beheaded King Louis 

(XVI) (XVII) in 1793.
3— The Franco-Prussian War of 1870 was won 

by (France) (Prussia).
4— The phrase, “Let them eat cake” is attributed 

to (Marie Antoinette) (Empress Josephine).
5— Napoleon Bonaparte was of (French) (Ital­

ian) (Spanish) birth.
6— Napoleon’s final exile was to the island of 

(Elba) (St. Helena).
7— (Marshal Ferdinand Foch) (Gen. de Gaulle) 

commanded the French resistance during 
World War IL

8— (Nancy) (Marseilles) is a seaport in the 
south of France.

9— French Premier Pierre Pflimlin was formerly 
(finance minister) (chief of the armed 
forces).

10—Louis Napoleon, nephew of Bonaparte, ruled 
France as Napoleon (II) (HI).

Count 10 for each correct choice. A score of 0-20 is 
poor; 30-60, average; 70-80, good; 90-100, excellent

Check the correct word:

Decoded In telli gram
’TH uoaiode^j 

—01 aauButj—a santasjejv—8 "anneo »a—I TS~9
—s "aLrejv—> -Bissrud—g IAX stnoq Suryj—g jou p?a—I

Speaking of Public Safety

I

Car rams poorly, lighted bridge approach tn Boston, Mass. Fit> 
ores show there were 10,211,000 traffic accidents in a recent year! 
These accidents caused 38,300 deaths, 1,750,000 personal injuries. 
$4a500 000S000ty Councłl S8te the yearly costs of these accidents at

Probably the most expensive 
PIECE OF CLOTHING IN THE WORLD 
WAS A DRESS MADE FOR MARIE 
PE MEDICI, QUEEN OF FRANCE.

IT HAD 39,000 PEARLS, 
3,000 DIAMONDS, AND WAS 
ESTIMATED TO COST ^19,000.000!

SHE WORE IT ONCE.'

ON PORPOISE

A FIRMLY HELD THEORY J5 THAT 
PORPOISES HAVE AN INFALLIBLE 
SENSE OF DIRECTION BASED ON 

THEIR ABILITY TO SEND OUT 
SQUEAKING SOUNDS WHICH 
BOUNCE BACK TO THEM IN THE 
. SAME MANNER AS SONIQ 

APPARATUS WORKS'

TWO TARGETS
ARE YOURS WHEN- YOU SCORE A BULL'S EYE WITH ftESULAK RURCKA5ES
OF U.S. SAVINGS BONDS. YOU help strengthen our peace POWEK

AND YOU HELP SECURE YOUR OWN FUTURE GOALS'
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Spadek Dolara Na Czarnym Rynku 
w Polsce Do Kwoty 115 Złotych
W Obrotach Zaś Legalnych Przez PEKAO 

Można Uzyskać Za Dolara Tylko 
88 Złotych

Jeden z czytelników Dzien­
nika Związkowego dostał list 
od swego krewnego z Polski, 
który jest dobrze zoriento­
wany w sprawach waluto­
wych w Polsce.

Donosi on w tym liście, że 
od wiosny zapoczątkował się 
w Polsce stały spadek kursu 
dolara na czarnym rynku. O 
ile w zimie można było jesz­
cze sprzedać dolar w cenie od 
150 do 200 złotych w zależ­
ności od wielkości banknotu 
i nagłości zapotrzebowania 
przez osoby wyjeżdżające z 
Polski do Izraela, to od kilku 
tygodni zaznaczyło się w 
Polsce takie nasycenie czar­
nego rynku dolarami, że w 
niektórych okolicach trudno 
jest nawet o nabywcę, a w 
Warszawie płacą za dolara 
przeciętnie 115 złotych. Tyl­
ko banknoty opiewające na 
20, 50 i 100 dolarów mogą 
osiągnąć wyższy kurs, ale też 
nie przekraczający 125 zło­
tych za dolara.

Na czarnym rynku w War­
szawie można nabyć dolarów 
ile się chce, płacąc po 120 do 
135 za dolara.

Jest to wszystko jednak 
obrót nielegalny, który o- 
becnie jest wprawdzie ściga­
ny kamie “ale z wielką po­
błażliwością”.

Również zaznaczył się spa­
dek dolara w obrotach legal­
nych przez PEKAO.

Do niedawna przekazy PE­
KAO ze Stanów Zjedn., tak 
zwane “zlecenia do wyboru” 
były realizowane w legalnej

całkiem kombinacjach i ban­
ku PEKAO z firmą “Galux” 
po kursie od 93 do 95 zło­
tych za dolara.

Obecnie zaś te zlecenia 
“Do Wyboru” cedowane przez 
bank PEKAO firmie “Galux” 
są wypłacane przez “Galux” 
tylko po kursie 88 złotych za 
dolara. A ostatnio krążą na­
wet pogłoski w Warszawie, że 
ten kurs nie jest jeszcze osta­
teczny, lecz będzie dalsza 
zniżka do 77 a nawet do 75 
złotych za jednego dolara.— 
Ta zniżka legalnego kursu 
dolara w obrotach PEKAO 
ma podobno na celu nakłonie­
nie obdarowanych zleceniami 
PEKAO “Do Wyboru”, aby 
zamiast złotych wybierali z 
PEKAO paczki żywnościowe 
względnie inny towar po ce­
nach katalogowych.

Mimo bowiem znacznej 
zniżki cen paczek żywno­
ściowych i materiałów teks­
tylnych i budowlanych w cen­
niku Pekao w Polsce była ra­
czej tendencja “bojkotowa­
nia” tych paczek i towarów, 
gdyż zniżki były one za dro­
gie w stosunku do kursu do­
lara w obrocie legalnym PE­
KAO przez firmę “Galux”. 
Stąd magazyny towarowe 
PEKAO były nabite paczka­
mi i towarem, który nie od­
pływał. Obecna zniżka kursu 
legalnego PEKAO do 88 zło­
tych z zapowiedzią jeszcze 
dalszej zniżki ma na celu wy­
wołanie odpływu towarów i 
paczek z magazynów PE­
KAO.

Restauratorzy z Chicago Wezwani 
Do Przesłuchów w Washingtonie
Komitet Senacki Rozpocznie 30 Czerwca Pu­

bliczne Przesłuchy w Sprawie Rakie- 
ciarstwa w Uniach

Senacki Komitet dla spraw 
inwestygacji rakieciarstwa w 
runiach przesłał wezwania do 
stawienia się przed nim do 
wszystkich tych restaurato­
rów w Chicago, którzy mieli 
jakiekolwiek trudności z u- 
niami.

Niektórzy z tych restaura­
torów będą przesłuchani w 
czasie publicznych przesłu­
chów tegoż Komitetu, które 
rozpoczną się w Washingto­
nie w dniu 30 czerwca. Reszta 
będzie przesłuchana przez 
specjalnych inwestygatorów 
tegoż Komitetu.

Do Chicago miała napłynąć 
“taka powódź” tych wezwań 
do stawienia się przed Komi­
tetem Senackim w Washing­
tonie, że jeden z restaurato­
rów chicagoskich wyraził się, 
że ci weewani restauratorzy 
mogliby z powodzeniem zro­
bić w Washingtonie konwen­
cję restauratorów.

Prawdziwa armia inwesty­
gatorów i rzeczników Komi­
tetu Senackiego pracuje na­
dal w Chicago, zbierając 
wszelkie materiały dotyczące 
wpływu gangsterów i rakie- 
ciarzy na miejscowe stosunki 
w uniach i świecie pracy, w 
szczególności w odniesieniu 
do przemysłu gastronomicz­
nego i rozrywkowego.
Komitet Senatu wezwał tak­

że Stowarzyszenie Chicagos­
kich Restauratorów do przed­
łożenia wszelkich rekordów 
za ostatnie 10 lat.

Celem uzyskania dowodów 
powiązania działalności Clau­
de Maddoxa, jednego z chica­
goskich czołowych gangste­
rów, z uniami, komitet Sena-
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KSIĄŻEK NIE WYSYŁAMY 

cki zażądał zebrania informa­
cji we wszystkich oddziałach 
unijnych w Chicago. Jest to 
gigantyczna praca,a inwesty- 
gatorzy Komitetu już rapor­
towali, że mają trudności w 
zebraniu jakichkolwiek infor­
macji w tej sprawie z powodu 
obaw przed zemstą świata 
gangsterskiego przeciw infor­
matorom.

Zmarł Doktór 
Franciszek 
Tenczar

Wczoraj o godzinie 1-szej 
po południu zmarł w starszym 
wieku, po ciężkiej chorobie, 
znany i ogólnie ceniony w 
Chicago lekarz, Dr.Franciszek 
Tenczar, zamieszkały p. nr. 
2224 N. Kedzie Ave.

Ś. p. doktór Tenczar, który 
był bratem zmarłego przed 
paru laty dra Jana Tenczara, 
należał do generacji pionie­
rów Polonii chicagoskiej, któ­
rych zainteresowania w spra­
wach kultury polskiej oraz do­
brego imienia Polonii amery­
kańskiej były zawsze głębokie 
i szczere. Polonia, a zwłaszcza 
szeregi lekarzy polskich — 
tracą bardzo wiele z powodu 
przedwczesnego jego zgonu.

Śp. dr. Tenczar był eenio- 
rem sztabu lekarzy szpitala 
Nazaretanek.

Pracowitość 1 zainteresowa­
nie śp. dra Tenczara okazują 
się w całej pełni z faktu, iż 
był on członkiem czynnym 
wielu różnych organizacji.Był 
on członkiem Tow. Chicago, 
grupy 1450 Związku Narodo­
wego Polskiego, członkiem 
komitetu parafialnego na 
Kantowie; należał także do 
Zjednoczenia PK, do Rycerzy 
Kol u m b a, Amerykańskiego 
Legionu, oraz stowarzyszeń 
medycznych, mianowicie Sto­
warzyszenia Lekarzy Polskich 
i Chicago Medical Society.

Pozostawił w żalu głębo­
kim żonę, Martę — z domu 
Helińska, dwóch synów dok­
torów — Franciszka i Teodo­
ra, trzy córki — Mariannę 
Grazino, Marcię Jurasc i Ali­
cję Campbell,oraz grono wnu­
ków i wnucząt.

Zwłoki spoczywają w za­
kładzie pnr. 3315 W. Irving 
Park Blvd.

Zgwałcona Przy 
Przystanku Autobus

Kobieta 39-letnia zgłosiła 
na policji, że gdy wysiadła z 
autobusu na ulicy Pułaski w 
pobliżu Irving Park, to zo­
stała napadnięta przez męż­
czyznę w wieku od 25 do 30 
lat,wciągnięta do zaułka, tam 
uderzona kilka razy w głowę 
i następnie zgwałcona.

We Środę Zebranie 
Wydziału Kongresu 
Polonii Amer.

Zebranie miesięczne Wy­
działu Kongresu P.A. na stan 
Illinois odbędzie się w środę 
18-go czerwca, w domu włas­
nym pnr. 1838 W. Division ul. 
początek o godz, 8-ej wieczo­
rem.

Ważne sprawy do załatwie­
nia w łączności z mającym się 
odbyć w niedzielę 29-go czerw­
ca “Dniem Polskim” jaki od­
będzie się w parku River­
view. Delegaci i delegatki mo­
gą na tym posiedzeniu uiścić 
się za bilety wstępu na “Dzień 
Polski”, jak i proszeni są o 
zgłoszenie swej współpracy do 
poszczególnych komitetów w 
tej imprezie. Obecność wszy­
stkich delegatów i delegatek 
jest wielce pożądana. '■— Ro­
man Puciński, prezes; Alfreda 
Kroll, sekr. wykonawcza.

Wyjazd Na Krótki 
Urlop May or a Daley

Po raz pierwszy, począwszy 
od wyboru na obecny urząd 
w roku 1955, mayor Daley 
bierze sobie krótką przerwę 
w urzędowaniu i dla nabra­
nia oddechu wybiera się we 
wtorek w podróż do Wash- 
ingtonu, Filadelfii i Nowego 
Yorku. Wraz z nim wyjeżdża 
pociągiem jego rodzina naj­
bliższa, to jest małżonka Eleo­
nora, jego ojciec Michael, lat 
75, oraz dzieci—-Mary Carol, 
19, Eleanor, 17, Richard Jr., 
16, Michael, 15, John, 11, i 
William, 9.

W planie swoim ma on 
zwiedzenie Annapolis i West 
Point Akademii Wojskowych. 
Powrót mayora spodziewany 
jest w piątek, samolotem.

100 Zagranicznych 
Lekarzy Bawi 
z Wizytą w Chicago

Około 100 lekarzy zagra­
nicznych, w tym jeden lekarz 
z Rosji bawi obecnie z wizytą 
w Chicago, gdzie począwszy 
od poniedziałku mają oni do­
konać przeglądu miejscowych 
szpitali i ośrodków zdrowia.

Byli oni gościnnie przyj­
mowani przez czołowych le­
karzy Chicagowskich na spe­
cjalnym przyjęciu w Lake 
Shore Club, przy 950 N. Lake 
Shore, w niedzielę.

Rolę gospodarzy pełnili na 
Przyjęciu, Amery kańskie 
Stow. Lekarzy, Ameryk. Zwią­
zek Szpitali, Ameryk. Koleg­
ium Chirurgów, Stow. Den­
tystów oraz Połączonej Ko­
misji Służby Szpitalnej.

Wizyta ich stoi w związku 
ze zjazdem przedstawicieli 
światowej Organizacji Zdro­
wia, który odbywa się obecnie 
w Minneapolis z racji obchodu 
dziesięciolecia tej Organizacji

Rabunek Dokonany 
Przez 3 Bandytów

W serji rabunków, jakie w 
zwiększonej liczbie zwykle 
przy końcu tygodnia znacho- 
dzą się w mieście, trzech ban­
dytów dokonało śmiałego na­
padu i włamania do prywat­
nego apartamentu Mrs. Fan­
nie Fein, 8404 Ingleside ave, 
skąd po steroryzowaniu właś­
cicielki ' oraz służącej, Mrs. 
Maggie Leslie, 5543 Cottage 
Grove ave, zwiali, zabierając 
z sobą rozmaite przedmioty 
na ogólną wartość 10.000 do­
larów. ____

Bandyci skorzystali z okazji 
że mąż poszkodowanej, Mrs. 
Fein przebywał w tym czasie 
w szpitalu. Dostali się oni do 
domu przez drzwi frontowe, 
gdy w ł a ś cicielka otworzyła 
drzwi słysząc pukanie, sforso­
wali następnie wejście, odcięli 
kable od telefonu i splądro­
wali mieszkanie, w którym 
Mr. i Mrs. Fein trzymali jako 
przedmiot ich zainteresowań 
zbiory antycznych strzelb. 
Wśród zabranych przedmio­
tów znajdują się kosztowności, 
i futra.

Przestraszona właścicielka 
nie może dokładnie określić ile 
i jakie przedmioty zostały 
przez bandytów zabrane. Po­
dobna kradzież dokonana zo­
stała w mieszkaniu tym w 
miesiącu styczniu.

Kradzież Kas 
Żelaznych z $4,000

Biuro Swift and Co. przy 
9139 Baltimore ave stało się 
przedmiotem śmiałego i ukar- 
nego rabunku dokonanego w 
niedzielę. Nieznani rabusie 
dostali się do wnętrza budyn­
ku i wynieśli z biura kasę og­
niotrwałą, w której znajdo­
wało się przypuszczalnie koło 
4 000 dolarów.

Kilka bloków od budynku 
znalazła policja porzucony sa­
mochód firmowy, którego ra­
busie użyli do wywiezienia 
kasy w bezpieczne dtla podzia­
łu łupów, miejsce.

Józef Novak, Znany
Handlowiec Nie Zyje

W sobotę, 14-go czerwca, o 
godzinie 4-tej po południu, po­
żegnał się z tym światem je­
den z najstarszych i najbar­
dziej szeroko wśród polonii 
chicagoskiej znanych han­
dlowców polskich, mianowicie 
Józef Novak, założyciel i 
główny budowniczy popularny 
na całym terenie miasta Chi­
caga składów mięsa, znanych 
jako Novak’s Stock Yards 
Markets.

Śp. Józef Novak, prócz oso­
bistego udziału we własnym 
przedsiębiorstwie, które roz­
budował do rozmiarów wiel­
kich i poważnych, należał tak­
że jako członek czynny do sto­
warzyszeń kupieckich z zakre­
su spożywczego, mianowicie 
do North-West Meat Markets 
Retail Food Dealers Associa­
tion i do Associated Food Re­
tailers of Greater Chicago, in­
teresując się wogóle dziedziną 
produktów spożywczych oraz 
sposobami dostarczania jak- 
najlepszych towarów po ce­
nach jak najniższych gospody­
niom polskim. Niema prawie 
dzielnicy w Chicago, w której 
dzięki jego zapobiegliwości i 
staraniom nie byłoby składu

Podaż Wzrosła 
T rzykrotnie, Ale 
Ciągle Brak Mięsa

Londyn. (DP) — Według 
oświadczenia reżimowego wi­
ceministra wewnętrznego Sta 
nisława Milewskiego, podaż 
mięsa i tłuszczów wzrosła w 
Polsce w ostatnich trzech la­
tach trzykrotnie. Przypuszcza 
się, że w tym roku osiągnie 
ona 690,000 ton.

Tymczasem, w dalszym cią­
gu, w wielu miejscowościach 
ograniczone są godziny sprze­
daży, co wywołuje tworzenie 
się kolejek i nie każdy może 
otrzymać żądaną ilość mięsa.

Kontrola Ruchu 
Powietrznego 
Będzie Trudna

Washington. (UPI)' — Oka­
zuje się, że kontrola po­
wietrzna mająca na celu za­
pobieżenie wypadkom zde­
rzenia się samolotów woj­
skowych z cywilnymi, będzie 
trudna, bo na razie jeszcze 
niema żadnych odpowiednich 
przyrządów ani urządzeń, że­
by zapobiegały tego rodzaju 
wypadkom. Samoloty pędzą 
obecnie zbyt szybko, a lotni­
cy muszą się jak dotąd po­
sługiwać własnym wzrokiem, 
bo wszystkie przyrządy są nie 
dostateczne.. Jedyny sposób 
to zarządzić, aby samoloty 
wojskowe krążyły na innych 
wysokościach, a cywilne na 
Innych.

0 szczytówce
Washington (UPI). — Se­

kretarz Stanu John Foster 
Dulles zapowiedział podczas 
wczorajszego wywiadu tele­
wizyjnego, że Stany Zjedno­
czone i ich zachodni sprzy­
mierzeńcy będą sprzeciwiali 
się szczytowej' konferencji 
tak długo, dopóki nie będzie 
opracowany rzeczowy pro­
gram narad.

Odrzucił on sowieckie o- 
biecanki, że “szczytówka” 
bez należytego przygotowa­
nia może doprowadzić do ja­
kiegoś “cudu pokojowego”.

Poniedz., 16 Czerwca
W poniedziałek 16go czerwca, 

Oddział Sanitariuszek Nr. 3 L.M. 
odbędzie swe posiedzenie miesię­
czne w sali Weteranów o godzinie 
8ej. Ważne sprawy do załatwie­
nia. Górą Polskie Morze! _  W.
Sidor, prezeska; J. Kroll, sekr.

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy brat 
i stryj nasz, ś.p,

Stanisław Nagórski 
członek Tow. św. Stanisława 
B. i M. Nr. 747 ZPRK., nagle 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 13-go czerwca, 1958 roku, 
o godzinie 3-ej po południu, 
przeżywszy lat 69. Zamieszki­
wał pnr. 2319 So. Whipple ul.

Pogrzeb odbędzie sie we wto­
rek, dnia 17-go czerwca o go­
dzinie 10:30 rano, z zakładu po­
grzeb. pnr. 3054 W. Cermak Rd. 
do kościoła św. Kazimierza a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcele familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Alex, brat; Cecylia, bratowa; 
Tadeusz i Gertruda Nagórski* 
bratanek z żoną; Jadwiga Le- 
zon, bratanica, wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje sie Za­
rzycki Funeral Home, telefon: 
Bishop 7-8999. (14-16) 

rzeźniczego, Novak’s Stock 
Yards Market.

Kupiectwo polskie w Chica­
go traci w nim na prawdę 
piękny wzór przedsiębiorczo­
ści i wytrwałości handlowej, 
tak potrzebnej dla dobra Po­
lonii.

Śp. Józef Novak zamieszki­
wał do ostatniej chwili życia 
w domu, w którym rozpoczął 
swą karierę handlową na więk­
szą skalę, pnr. 1446 W. Chica­
go Ave.

Zmarły pozostawił w smut­
ku głębokim, żonę Celine z 
domu Patka, Józefa syna, 
trzech braci—Władysława, Ja-

Po Zakupno Wartościowego
NAGROBKA 

Lub POMNIKA 
Udajcie Sie Do 

CZARNIKA 
naprzeciw 

Cmentarza Zmartwychwstania 
Jest to jedyna polska firma 

Przy CMENTARZU 
Otwarte w Niedziele,i Święta 

P. 0. Box 333 Argo, III. 
Tel. GLOBE 8-4443

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, córka, babcia i 
siostra nasza, śp.

Mae Dziedzic
<Z domu Bojan) 

po długiej j ciężkiej chorobie, 
opatrzona Św. Sakramentami, 
pożegnała się z tym światem, 
dnia 13-go czerwca, 1958 roku, 
o godzinie 9:40 rano, w średnim 
wieku. Zamieszkiwała pod nr. 
11515 So. Keeler.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 17-go czerwca, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 1734 W. 48-ma 
ul., do kościoła Św. Józefa, a 
stamtąd na cmentarz Św. Woj­
ciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Feliks, mąż; Vivian Steckel, 
Aleks, Feliks, Antoni, Jan, He­
lena i Florence, dzieci; Maria 
Bojan, matka; Jerzy, Genowe­
fa, Piotr. Franciszka, Czesław 
i Klara, bracia i siostry, syno­
we, zięciowie i 18 wnucząt, 
wraz z całą rodziną.
Pogrzebem zajmuje się Stani­
sław R. Broda, YArds 7-3713.

(14, 16)

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, siostra i babcia 
nasza, śp.

Maria Klemba
(Z domu Jarecka) 

pożegnała się z tym światem, 
opatrzona Św. Sakramentami, 
dnia 14-go czerwca, 1958 roku, 
rano, przeżywszy lat 63. Za­
mieszkiwała pnr. 6305 S. Knox 
Ave.

Pogrzeb odbędzie się we 
wtorek, dnia 17-go czerwca, o 
godzinie 9-tej rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 3700 West 
33rd St., do kościoła St. Mary 
Star of the Sea, a stamtąd na 
: m e n t a rz Zmartwychwsta­
nia Pańskiego, na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Walter, mąż; Stella Wirch, 
:órka; Kazimierz, Jan, Antoni 
i Eugeniusz, synowie; synowe 
i zięć; Ludwik Jarecki, brat; 
3 wnucząt, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Egan 
Funeral Home, LUdlow 2-2000. 

na i Augusta Nowaków, trzy 
siostry—Hattie, Nellie i Mary 
oraz wnuków i wnuczki.

Zwłoki spoczywają w zakła­
dzie pogrzebowym pnr. 3756 
S. Paulina ul. Pogrzeb odbę­

dzie się we czwartek, 19-go 
czerwca, o godzinie 10-tej, z 
kościoła Św. Franciszka z Asy­
żu na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego.

Cześć jego pamięci.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy te smutna wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, matka i ciocia nasza, ś.p.

Aniela Ortyl
(Z DOMU BONAREK)

po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, opatrzona św. Sakramentami po­
żegnała się z tym światem, dnia 15-go czerwca, 1958 roku, o godzi­
nie 4:50 nad ranem, w średnim wieku. Zamieszkiwała pnr. 2039 N. 
Hoyne Ave. . .

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 18-go czerwca, o godzinie 
9:30 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 2041 W. Dickens Ave. do 
kościoła Najśw. Marii Panny Anielskiej a stamtąd na cmentarz św. 
Józefa na parcelę familijna.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Jan, mąż; Jan, Jr., syn; Charlotte, Leonora i Pearl Pieta, sio­
strzenice; Piotr Pieta z żoną i dziećmi, Franciszek i Antoni, sio­
strzeńcy; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje sie Raymond Knakiewicz, telefon ARmi- 
tage 6-0552. (16-17)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec, brat i dziaduś nasz ś.p.

Franciszek Drąszkiewicz
członek Tow. Obrona Polskiego Morza, Grupa 2823 Z. N. P.; po 
długiej i ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 14-go czerwca, 1958 roku, o godzinie 3:45 
po południu, w podeszłym wieku. Zamieszkiwał pnr. 1937 W. Di­
vision ulica.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 17-go czerwca o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 834-38 N. Ashland Ave. do 
kościoła św. Jana Kantego a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na 
parcele familijna.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Piotr, syn; Albina, córka, Eugeniusz Więckowski, zięć; Karol, 
brat; bratowa, szwagrowie, szwagierki, wnuki i wnuczki, wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel. HAymarket 1-5800.

Rezolucja Żałobna
Parafia Św. Jana Kantego pogrążona w głębokim żalu i bo­

leści z powodu zgonu, ś.p.

Dr. Franciszka Tenczar, M. D. 
wychowanka, działacza i członka komitetu parafialnego, wyraża 
niniejszym serdeczne współczucie stroskanej Rodzinie Zmarłego.

Ksiądz Jan Wójcik, C.R., Proboszcz; oraz księża asystenci, Siostry 
Notre-Dame, dzieci szkolne, Chór Parafialny, Bractwo Mężczyzn 
Różańca Św.; Kluby, Bractwa i Towarzystwa skupiające się przy 
parafii oraz członkowie komitetu parafialnego Adam Cepa, Antoni 
Starzyk i Edward Witt. (16-17-18)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy te smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, teść, dziaduś, brat, szwa­
gier i zięć nasz, ś.p.

Dr. Franciszek J. Tenczar, Sr.
(Brat Ś.p. Dr. Jana)t

Członek Komitetu Parafialnego przy parafii Św. Jana Kantego, 
Senior Staff Member of St. Marys of Nazareth Hosp., Tow. Chicago, 
Grupa 1450 ZNP., Tow. Kadetów Św. Jerzego Nr. 402 ZPRK., Tow. 
Świętego Jana Kantego Nr. 76 S. P. A., Oddział Nr. 123 M. P., 4th 
Degree Member Father Oconnor Council No 887 K. of C., Klubu 
Brzeziny, Posterunku Cpt. Arthur Kelly Post No. 339 A.L., Naval 
Conway Ship No. 300 V. F. W., National Medical Officer & Member 
Theodore Roosevelt Post No. 4 P.L.A.V., Chicago Medical Society 
i Polish Medical Society,, po ciężkiej chorobie, opatrzony św Sa­
kramentami pożegnał sie z tym światem, dnia 15-go czerwca, 1958 
roku, o godzinie 1-ej po południu, w starszym wieku. Zamieszkiwał 
pnr. 2224 N. Kedzie Ave.

Pogrzeb odbędzie sie w czwartek, dnia 19-go czerwca, o godzi­
nie 9:15 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 3315 W. Irving Park Rd. 
do kościoła św. Jana Kantego a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha 
na parcele familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
1 znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Marta (z domu Helińska) Tenczar, żona; Dr. Franciszek Jr., 
Dr. Theorode R., Maryanna Grazino, Marcia V. Juraschek i Alicja 
S. Cambell, synowie i córki; synowe i zięciowie, wnuki i wnuczki; 
Michał S., Józefa Kula, Wojciech V., Wiktoria Biedka, bracia i sio­
stry; Anna R. Helinsk^, teściowa, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje sie Michalik, telefon IRving 8-1212 lub 
HAymarket 1-0936 (16-17-18)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy mąż mój, ojciec, brat i dziaduś nasz, ś.p.

JÓZEF NOVAK
były prezes Novak’s Stock Yard Markets, członek North-West Meat Retail 
Food Dealers Ass’n. i Associated Food Retailers of Greater Chicago, nagle 
pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 14-go czer­
wca, 1958 roku, o godzinie 4-tej rano, w średnim wieku. Zamieszkiwał pnr. 
1446 W. Chicago Ave.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 19-go czerwca o godzinie 10-tej 
rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 3756 So. Paulina ul. do kościoła św. Francisz­
ka z Assyżu (Walton i Kostner St.) a stamtąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i znajo­
mych, w smutku pogrążeni:

Cecylia (z domu Patka), żona; Józef, syn; Eleonor, synowa; Walter, 
John i August, bracia; Hattie, Nellie i Mary, siostry; Victoria i Emily, bra­
towe; Henryk Lutzus i Max L. Libby, szwagrowie; Joann, Linda i Charles, 
wnuczki i wnuk, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Franciszek S. Patka, LAfayette 3-0829.
, (16-17-18)

Wszystkim, krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość. iż najukochańsza żona 
moja, matka, siostra i babcia 
nasza, ś.p.
Helena Stachowiak

(z domu Hałupka)
po krótkiej chorobie, pożegna­
ła sie z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 14-go 
czerwca, 1958 roku, rano, w 
średnim wieku. Zamieszkiwała 
pnr. 5110 W. 32-gi Place, Ci­
cero, 111.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 17-go czerwca o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzeb. pnr. 4860 W. 31st Str., 
Cicero, do kościoła Matki Bo­
skiej Częstochowskiej a stam­
tąd na cmetnarz Zmartwych­
wstania Pańskiego na parcelę 
familijna.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Jan, mąż; Jan Jr. i Edward, 
synowie; Rosemary i Alice, 
Marie, córki; Marilyn i Ida, sy­
nowe; Jan Hałupka, brat; Har­
riet Hałupka. Elizabeth Sza- 
łaciński i Catherine Mazurek, 
siostry; wnuki i wnuczka, wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się K. 
Kulasik i Syn, OLympic 2-2005.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy te smutną wia­
domość, iż najukochańsza mat­
ka. siostra, babcia i prababcia 
nasza, ś.p.

Stanisława 
Slubowska

(z domu Głowacka, 
żona ś.p. Kazimierza) 

po ciężkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 15-go 
czerwca, 1958 roku, o godzinie 
1:00 w nocy, w podeszłym wie­
ku.

Pogrzeb odbędzie sie w śro­
dę. dnia 18-go czerwca o godzi­
nie 9:30 rano, z zakładu pogrze­
bowego pnr. 1256-58 W. 51sza 
ulica do kościoła św. Jana Bo­
żego a stamtąd na cmęntarz 
Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcele familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Ned, Adam, Edward, Stani­
sław i Sylwester, synowie; Leo­
kadia i Elżbieta, córki: Broni­
sława, Józefa, Bronisława, Flo­
ra i Edna, synowe, Władysław 
Czekała i Alfred Waedt, zięcio­
wie; Józef Głowacki, brat; Leo­
kadia Czartoryska, siostra; oraz 
wnuki, wnuczki, prawnuki i 
prawnuczki, wraz z całą rodzi­
na.

Pogrzebem zajmuje się Jan 
Patka. BOulevard 8-5257.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec i dziaduś nasz, śp. 

Franciszek Smurlo 
Członek Tow. Agatona Gillera- 
Tomasza Zana Gr. 170 ZNP., 
po długiej chorobie, opatrzony 
Św. Sakramentami, pożegnał 
się z tym światem, dnia 14-go 
czerwca, 1958 roku, o godzinie 
6:15 wieczorem, w podeszłym 
wieku. Zamieszkiwał pnr. 4055 
N. Avers Ave.

Pogrzeb odbędzie się w 
środę, dnia 18-go czerwca, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego pnr. 3800 Elston 
Ave., do kościoła Św. Jacka, 
a stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha, na parcelę fami­
lijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Wiktorią (z domu Milczarek), 
żona; Stefan, Edward, Jan i 
Tadeusz, synowie; Elizabeth, 
Harriet i Hortense, synowe; 
wnuki i wnuczka; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Wła­
dysław Smoluch, IRving 8-5300.

(16. 17)

Raymund F.
Maciejewski 

(Vazqueze) 
nagle pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony Św. Sakramen­
tami, dnia 13-go czerwca, 1958 
roku, o godz. 8:45 rano, prze­
żywszy lat 37. Zamieszkiwał 
na South Latrobe ul.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 17-go czerwca, o go­
dzinie 9:45 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 1335 W. 51-sza 
ul., na cmentarz Zmartwych­
wstania pańskiego, na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Jadwigą (z domu Kozerska), 
żona, Anna (z domu Grabę) i 
David Vazqueze, matka i oj­
czym. Anna Kozerska, teścio­
wa; Antonina Maciejewska, 
babcia: wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Urba­
nek Dom Pogrzebowy, telefon 
YArds 7-6112,

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, syn nasz, zięć mój i wnu­
czek mój, ś.p.
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Administracja Dz. Zw. Ogłasza

WIELKI KONTEST * PRACA ŻEŃSKA

GRADUATE

★ DOMYJubileuszowy 50-lecia
Dziennika Związkowego Z Town Of Lake

★ TUCK POINTING

MISS
ZCODA ★ DACHY

WARUNKI KONKURSU NA MISS ZGODA I MISS P. N. A

* INTERESY

* ZGUBIONO

* Domy Poza Chicago
1st

it LETNISKA DO WYNAJĘCIA

PRZEWIDZIANE NAGRODY
Odezwa

ZWYCIĘŻCZYNIE OTRZYMAJĄ
MicS ZGODA: NAGRODA I

ul.

MISS P.N.A.: NAGRODA II
do days

NAGRODA III $50.00 W GOTOWCE. * KSIĄŻKI
ORAZ

Odpustowe

od chwili założenia

FOTOGRAFII NADESŁANYCH, WYDAWNICTWO NIE ZWRACA.

Weźcie Udział w Konkursie Na Miss Zgoda i Miss P.N.A. Teraz

Zgłaszam moją Kandydaturę na MISS ZGODA lub MISS P.N.A.

wiekimię, nazwiskoMiss

Imię, nazwisko wiekMiss

Adres

Klubu Rabka-Zdrój 
w niedzielę 22-go 

po poł., w sali ob.

area, 
room 
going

Szereg tak zwanych “NAGRÓD POCIESZENIA”, jak np.: Prenu­
merata roczna Dziennika Związkowego; Komplet Trylogii Hen­
ryka Sienkiewicza; Komolet Srebra Stołowego, na jedną osobę; 
lub komplet Barwnych Szklanek z PoUkimi Tańcami.

Związkowczynie, Związkowcy i wszyscy stali Czytelnicy Dzień 
nika Związkowego, będą mogli wybrać:

Zamknięcie Konkursu nastąpi w dniu 31-go grudnia, 1958 roku. Po tym terminie spe­
cjalni sędziowie konkursowi, zaproszeni przez Korporację Wydawnictw Związkowych, 
obliczą kupony i zadecydują o wyborze “MISS ZGODA” i “MISS P. N. A.”.
Nagrody będą ogłoszone i wydane w dniu 1-go kwietnia, 1959 roku.

BEZPŁATNIE BILET WYJAZDU NA FLORYDĘ, SA­
MOLOTEM LUB KOLEJĄ I Z POWROTEM I JEDEN 
TYDZIEŃ OPŁACONY HOTEL.

Adres
Zgłaszamy kandydatury kontestantkl

Zaproszenie Na Piknik
Koło Podhalan im. Jana Sabały 

zaprasza na swój piknik w nie­
dzielę, 22-go czerwca do ogrodu 
Ryan Woods pnr. 8700 i So. We­
stern ave, w pawilonie. Początek 
o godz. 12 w południe. Muzyka 
Stanley Borowicza. Wstęp wolny. 
Zapraszamy wszystkich Podhalan 
oraz naszych przyjaciół i znajo­
mych. Zabawa będzie bardzo we­
soła, i nikt nie wyjdzie niezadowo­
lony. Komitet postara się wszyst­
kich należycie obsłużyć i ubawić.

OPERATOREK doświadczon y c h 
na pojedynczej i podwójnej igle 
przy plastykowych i z duck mate­
riału zasłonach do prysznic. 2059 
W. Rase, CHesapeake 3-3523.

- Kaz. paczkowski, 
Parus, przew.

Peoples Gas Co. W nosi 
o Włączenie 12,000 
NowychKonsumentów

W ostatni czwartek, dostar­
czająca gaz firma Peoples Gas 
Light and Coke Co. wniosła 
prośbę do Stanowej Komisji 
Przemysłowej o zezwolenie na 
włączenie na listę konsumen­
tów firmy 12,000 nowych od­
biorców gazu.

Otrzymanie zezwolenia od 
Stanowej Komisji Przemysło­
wej umożliwi firmie Peoples 
Gas dostarczenie gazu do oko­
ło 1,000 nowych dwuaparta- 
mentowych domów na ogrze­
wanie centralne oraz dla sze­
regu budynków i zakładów 
przemysłowych i fabryczek.

TWIN LAKES, WIS.
nowoczesne cottages, przystań 
łódki. 75-85 tygodniowo. Na

Wycieczka
Jeszcze przypominamy ktokol­

wiek ma życzenie, by brać udział 
wycieczce Klubu Nowy Prąd, któ­
ra to wycieczka odbędzie się w 
niedzielę, 6go lipca do Michigan 
City, Indiana, więc niech natych­
miast robi rezerwacje, telefonu­
jąc Virginia 7-8255. Jest tylko 
jeszcze kilka wolnych siedzeń w 
autobusie. - 
prezes; Kaz.

NURSES
“Excellent Opportunity!

Posiedzenie
Klubu Lipniczan

Posiedzenie Klubu Lipniczan 
Przem. Rat. odbędzie się w nie­
dzielę 29 czerwca o godz. 3 ppoł. 
w sali zwykłych posiedzeń.

BEZPŁATNY PRZEJAZD W OBIE STRONY NA 33-CI 
SEJM Z. N. P., KTÓRY ODBĘDZIE SIĘ W HART­
FORD, CONN. WE WRZEŚNIU, W ROKU 1959, SAMO­
LOTEM LUB KOLEJĄ I JEDEN TYDZIEŃ OPŁA­
CONY HOTEL.

Tow. Blog. Szymona z Lipnicy 
odbędzie swe posiedzenie w nie­
dzielę 29 czerwca o godz. 2 pp poł. 
w sali posiedzeń parafii św. Jana 
Bożego, przy 52ej So. Throop

Do Wszystkich Organizacji 
Polskich w Południowo 
Zachodniej Części Chicago

Centrala Między-Organizacyjna 
w Południowo Zachodniej Dziel­
nicy Miasta Chicago, apeluje do 
wszystkich Organizacji, Zwią­
zków, Stowarzyszeń, Placówek, 
Klubów i tp. z propozycją o przy, 
stąpienie do Centrali Między-Or­
ganizacyjnej koordynującej wspól­
ne wysiłki i wspólne cele.

W jedności siła, osiągnięcie i 
rozwiązanie wszystkich proble­
mów, a szczególnie społeczno-na- 
rodowych.

Niech więc obowiązkiem każdej 
Organizacji, Stowarzyszenia, Gru­
py, Klubu i tp. będzie przystąpie­
nie do naszej Centrali, przez de­
legowanie swego przedstawicie­
la, który będzie brał udział w ze­
braniach Centrali, odbywających 
się w każdy trzeci piątek miesią­
ca, o godzinie 8ej wieczorem w 
sali Juliusza Słowackiego, 1700 
West 48 Street.

Symbolem przynależności bę­
dzie opłata roczna w kwocie $1 
o delegata.

Ilość delegatów poszczególnych 
komórek organizacyjnych od 1 do 
j-ch zależna będzie od hierarchii 
społeczno-organizacyjnej.

Cele Centrali Organizacyjnej, 
to; imprezy narodowe, prasa pol­
ska, sprawy obywatelsko-społecz- 
ne w różnych dziedzinach życia 
Polonii, jak handel, przemysł i tp., 
sprawy wychowawczo-młodzieżo- 
we, kultywowanie prastarej kul­
tury polskiej i pielęgnowanie ję­
zyka polskiego.

Licząc na duże zainteresowanie 
i poparcie, oczekujemy licznych 
zgłoszeń. — Karolina Spisak, pre­
zeska; Jan Molek, sekretarz.

CZYŚ ZAPISAŁ 
PRZYNAJMNIEJ JEDNEGO 

NOWEGO CZŁONKA DO ZNPT

UWAGA:
PRACOWNICY BIUR ZWIĄZKOWYCH I WYDAWNICTW ZWIĄZKOWYCH, 
I ICH RODZINY UDZIAŁU W KONKURSIE BRAĆ NIE MOGĄ.

BY OWNER
PRINT SHOP FOR SALE 

ON SOUTH SIDE 
Good Goin Business. 

Owner retiring. Living quarters 
in rear.

Must see to appriciate.
RAdcliffe 3-7891

A. & E. MECHANICS
Licensed with minimum of five 
years licensed experience. Top 
wages and benefits. Personal in­
terviews only. Contact Mr. Lewis, 
Illini Airlines, Inc. Rockford, Hl.

Wiejski Dom Na Stan Spoczynku 
Budowany w 1956. 4 pokoje. Plaj- 
strowane ściany, dębowe podłogi. 
Olejowy furnes. % akra przy bru­
kowanej drodze. Linia autobuso­
wa. $10,500. F. Kramer? Walker­
ton, Indiana, Telefon: 722-H.

Komunikat Klubu Św. Teresy
Klub Sw. Teresy wyjeżdża 

Ojców Salwatorów w Gary, Ind. 
w niedzielę, 29go czerwca. Auto­
bus wyruszy punktualnie o godz. 
8:30 z pnr. 5129 S. Throop ażeby 
być na Mszy św. o godzinie lOej. 
Po rezerwacje prosimy dzwonić 
BO 8-4217 albo YA 7-6280.
— M. Kolecki, prezeska; R. Jeliń- 
ska, sekr. prot.

(2) 
na 
miesiąc lub na sezon. 
Telefonować między 10 przed poł. 
a 8 wieczorem.

ARmitage 6-3939

W Konkursie na MISS ZGODA i MISS P. N A. mogą wziąć udział jako kandydatki 
niezamężne Członkinie Związku Narodowego Polskiego i Czytelniczki Dziennika 
Związkowego. Warunkiem przystąpienia do Konkursu jest, przesłanie nie mniej jak 
50 (pięćdziesięciu) kuponów, numerowanych, z jakichkolwiek dni. Kupony ukazy­
wać się będą CODZIENNIE w Dzienniku Związkowym. Kupony muszą być WY­
RAŹNIE i DOKŁADNIE wypełnione. Każdy jeden kupon bez względu na numer 
oznacza jeden głos. Im więcej kuponów tern więcej głosów. Czytelnicy, krewni lub 
przyjaciele mogą głosować na jakąkolwiek kontestantkę.
Kandydatka, która osiągnie liczbę 100 kuponów lub więcej z jakichkolwiek bądź dni, 
będzie mogła przesłać swoją fotografię do Komitetu Konkursu i fotografie te ukażą 
się w Dzienniku Związkowym.
Kandydatkę na MISS ZGODA i MISS P. N A. przedstawić może do Konkursu, każda 
prywatna osoba, grupa lub gmina Z. N. P., lub może ona sama przedstawić swą wła­
sną aplikację, jako kandydatka.
Pierwsza zwyciężczyni otrzyma tytuł “MISS ZGODA”, druga “MISS P. N. A.”
Wiek uczestniczek w Konteście jest ograniczony od 18 do 35 lat życia.

Posiedzenie
Towarzystwa Wierność

Tow. Wierność, Gr. 2927 ZNP, 
odbędzie swoje miesięczne posie­
dzenie 18 czerwca o 7 wiecz., w 
sali zwykłych posiedzeń, Cornell 
Park, przy 51st i Wood ul. Za­
rząd prosi o przybycie, są ważne 
sprawy do załatwienia. — M. 
Winnicka, prez.; M. Pawlikowska, 
sekr. prot.

PRZEZ WŁAŚCICIELA, 2 budyn­
ki murowane w świetnym stanie, 
L6 i 5 z mieszkaniem w bezmęn- 
cie, 1-5 i 4 pokoje, 8 lat stary, ta- 
felkowe łazienki i szafkowe kuch­
nie. 832 i 834 No. Cantral Park. 
Dickens 2-9343.

Zostań abonentem "Dziennika 
Związkowego" jeśli nim dotych­
czas nie jesteś.

Newman Memorial 
Hospital 

Shattuck, Oklahoma
Write or Call

Director of Nursing
50-bed hospital whose six Staff 

Members are Specialists.

Uwaga! Town of Lake!
W każdą środę zbierane są wia­

domości z następujących miejsc: 
Z Plebanii św. Jana Bożego, z 
lokalu Braci Łączkowskich, 1425 
W. 51sza ul., z lokalu Kościuszki, 
1758 W. 48ma ul., z lokalu pp. 
Bartosik, 1516 W. 47ma ul. i Co­
lumbia sali, 1700 W. 48ma ulica.

W tych wyżej wymienionych 
miejscach można pozostawiać 
wiadomości z oddziałów Ligi Mor­
skiej i innych organizacji. Wia­
domości te zbierane są przez p. 
Wł. Tomaszewskiego, zam. pnr. 
2906 Archer ave.

W OAKLAWN 
PRZEZ WŁAŚCICIELA 

8029 So. Newcastle Ave. 
(6832 West)

Z 3 sypialniami murowany i ka­
mienny ranch dom, 4 lata stary, 
w doskonałym stanie. Kolorowe 
urządzenia, tafelkowa łazienka, 
szafkowa kuchnia, obejmuje Uni­
versal piec kucheriny. Crosley 
refrigerator, zimowe okna, drzwi, 
awnings, landscaped. Narożniko­
wa lota 78x130 st. Wprowadźcie 
sie zaraz. Cena ze stratą. $16,850. 
Wymagane $3,350 w gotówce. _
Morgecz na 20 lat. Telefon

GArden 4-7678

Okolica Downers Grove 
Na Sprzedaż przez Właściciela
Z 3 sypialniami ranch na 125’x300’ 
parceli, w pełni landscaped, duża 

.bawialnia z dywanami, tafelkowa 
łazienka i kuchnia, miejsce do ja­
dania, pokój dla rodziny, dobudo­
wany garaż na 2% auta, zasłony, 
okna zimowe, siatki, F.H.A. ogrze­
wanie, możliwość gazowego. _
$21,900. Natychmiast do objęcia.

Telefon
Woodland 8-7734

Posiedzenie Klubu 
Rabka-Zdrój

Posiedzenie 
odbędzie się 
czerwca o 3
Pyra, 4633 So. Rockwell. Sprawy 
ważne, również sprawa rocznego 
pikniku będzie wzięta pod uwagę, 
który ma się odbyć 24 sierpnia. Na 
tym posiedzenia postanowiono 
uczcić ojców, a więc prosimy 
wszystkich o przybycie. — Jan 
Molek, prezes; Julian Tagisz, sekr.

BY OWNER
GROCERY — Good going super­
ette in good W. suburb. Compl. 
equip, and stocked. Going bus. 
High income. Illness reason for 
sale. Call.

LAwrence 9-3713

Nabożeństwo 
Lipniczan

Od 50 lat,
Tow. Blog. Szymona z Lipnicy,
rok rocznie jest odprawione nabo­
żeństwo odpustowe ku czci swego 
ziomka Blog. Szymona, w koście­
le św. Jana Bożego, przy 52-giej i 
So. Throop ul. Tak i w tym roku 
wraz z Klubem Lipniczan Przem. 
Ratun. zostało zamówione solen­
ne nabożeństwo na niedzielę 20-go 
lipca, o godzinie 10:30 rano, które 
będzie celebrował rodak ks. prof.

Czy Starasz Się 
o Obywatelstwo? 

To Kup 
KALENDARZ 

ZWIĄZKOWY
Na 1958 Rok 
który zawiera 

pytania i odpowiedzi do 
Egzaminu Obywatelskiego 

(str. 225 i następne)
Cena $1.50
Już jest do nabycia 

Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Avenue 

Chicago 22 Illinois
(Na COD me wysyłamy)

ROOFING
Wszystka praca gwarantowana. W 
pełni asekurowani. Eksperci. Miesz­
kania. Strome dachy, naprawy i 
instalowanie nowych. — Używamy 
najlepszych materiałów. Telefonuj­
cie codziennie, a nawet w niedzielę 
po dobrą poradę i bezpłatne obli- 
n 7 ATT! a

Rockwell 2-8778

NO QUESTIONS ASKED
Strictly confidential. — $200.00 Reward, 
for information leading to return, male 
Pomeranian Dog. named, "Tippy”, 
orange and tan—8 lbs. Sun., June 
near Huntley. Ill.

Phone—HUntley 5-5525 or 5587 
Write—RUTH WERNECKE, 

Rte. 1—Huntley, Ill.

Józ. Krzyszkowski, znany kazno­
dzieja OO. Jezuitów.

Po nabożeństwie odbędzie się 
gościnna uczta i wydanie smacz­
nego obiadu przez pp. Wolniakow- 
skich, narożnik 5lej So.Justine ul.,

Zapraszając wszystkich roda­
ków i Lipniczan, przyjaciół i para­
fian Janowa do wzięcia udziału w 
tym nabożeństwie, jak i przystą­
pienia do Stołu Pańskiego, prosząc 
Pana Zastępów o jak najwcześ­
niejszą kanonizację swego ziomka.

Prosimy wszystkich biorących 
udział w nabożeństwie jak i obie- 
dzie, o nadesłanie zawiadomienia 
ile osób weźmie udział, na adres 
prezesa klubu, jaknajwcześniej, li­
stownie lub telefonicznie. — L. 
Nowakowski, prezes, 5046 So. May 
Str. Tel. ATlantic 5-3009.

Sewing Machine 
Operators

Experienced on cording 
sofa throw pillows.

Highest Rates.
Steady Work.
Company paid insurance, 
vacations, and holidays.

3620 S. Iron St.
Or Call Mr. Greenthal

CLiffside 4-1919

TUCK POINTING, czyszczenie 
parą, caulking, każda robota 
gwarantowana. Darmo oblicze­
nia. — BErkshire 7-3950 lub 
Dickens 2-4553. Wm Piskulski.

Podpis zgłaszającego, lub numer Grupy 1 Gminy Z. N. P Kupon 
ten należy wyciąć, wypełnić i przesłać na adres:

Administracja

Dziennik Związkowy
1201 NORTH MILWAUKEE AVENUE 

CHICAGO 22, ILLINOIS

NURSES
(2) SURGICAL
(1) O. B.
(1) NIGHT SUPERWISOR
(2) GENERAL FLOOR DUTY

Permanent Positions.
Liberal Employe Benefits

SENNIK! SENNIK! 
Nowoczesny Sennik 

Persko-Egipski 
Wyjaśnia ponad 1,000 

snów!
oraz

w tej samej książce 
PRAWDZIWE 
PROROCTWA 
MICHALDY 

Królowej ze Saby
czyli 

SYBILLA 
oraz przepowiednie 
KSIĘDZA MARKA 

WERNYHORY i innych

Wraz z Przesyłką Pocztową

Dziennik 
Związkowy 

1201 MILWAUKEE AVE.
Chicago 22, 111. 

NA C. O. D. 
KSIĄŻEK NIE WYSYŁAMY

RYNNY, KOMINY 
I DACHY

Płaskie I spadziste, zakładanie, 
naprawianie 1 krycie smołą.

KOMINY budujemy reperu­
jemy i fugujemy.

RYNNY zakładamy, lub stare 
naprawiamy, malujemy na ze­
wnątrz. Wewnątrz pokrywamy 

smołą.
Robota gwarantowana i aseku­
rowana. Otwarte codziennie 
wieczorami, nocami I w niedz.

LAwndale 1-6047

KUPON
Konkurs Na Miss Zgoda i Miss P. N. A

BY OWNER
GAS STATION

2 BAYS
Low Inventory

St. Charles and Eastern 
Must see to appreciate.
Phone Linden 4-9660 

Bellwood, Ill.
— By Owner —

Store, gifts, cards, toys, stationary. 
Jewelry. Hosiery, etc. Postal sta­
tion. Good going business. Must 
see to appreciate. Call week 
before 5:30 P. M.

Phone
SOuth Shore 8-2241

— By Owner — 
GRILL 

11011 Southwest Hwy., Worth, Ill.
Seats 45. large parking 
Restaurant air cond., also 5 
air conditioned apt. Good 
business.

Gilbson 8-1833

7 LETNI. 7 pokojowy murowany.
3 sypialnie. Bawialnia, TV den lub 
jadalnia. Duża kuchnia. Z sękatej 
sosny weranda. Z szklanych tafe- 
lek łazienka. Pełny bezment. 
Forced air gazowe ogrzewanie. 
Dywany, draperie. Dodatki. Cena 
zniżona do $23,000. Właściciel. 
TUxedo 9-4441.
Na Sprzedaż przez Właściciela
Dom Otwarty Niedziela 1 do 5 

4250 W. Thomas
Nowy, 1% piętrowy, murowany,

i 3’/2, tafelkowe łazienki, no­
woczesne kuchnie z szafkami, peł­
ny bezment, cyclone ogrodzenie, 
kombinacyjne zimowe drzwi, do­
bra komunikacja, 3 bloki do ko- - 
ścioła św. Franciszka z Assyżu.

EStebrook 9-2683 
SPaulding 2-4722

• wszelkie roboty
MURARSKIE

• ODNAWIANIE FRONTÓW 
SKLEPÓW

• PODNOSZENIE DOMÓW
• ROBOTY PLUMBIARSKIE

Alt 4-2423 (w dzień i wieczorami)

ORLIKOWSKI C0XanTn
BRONISŁAW ORLIKOWSKI, Właściciel ‘

• POKOJE I DOBUDÓWKI
• CZYSCZENIE PARĄ •
• FUGOWANIE
• BUDOWA i KRYCIE WER AND
• KAMIENNY 1 ALUMINIOWY 

SIDING

★ DO WYNAJĘCIA
DIVISION ST. YMCA

1621 W. DIVISION ST.
Oferuje dla mężczyzn 18-50

Atrakcyjnie Umeblowane Pokoje 
Do Wynajęcia.

Umiarkowane Ratv
Za Dzień — Za Tydzień

Pojedyncze Pokoje $11.35 tygodn. 
Podwójne Pokoje $8.85 od osoby.

Codzienne Raty $2.56.
Raty te obejmują korzystanie ze 
wszystkich ćwiczeń fizycznych 

YMCA.
Darmo klasy języka angielskiego.
PRZYJMĘ na 5 pokojowe miesz­
kanie umeblowane samotnego oraz 
wynajmę 2 pokoje umeblowane i 
samotnej osobiee. Adres 2227 So. j 
Springfield Ave.
4 POKOJE odnowione, duże sy­
pialnie, okolica Hoyne i Armitage, 
$50. Telefon BRunswick 8-6251.
4 POKOJOWE mieszkanie, czyste, 
z łazienką. Telefonować po 6-ej 
Livington 8-6226.

CICERO, 4 mieszkaniowa taniość, 
okolica 22 i 59th Ave., 3x4, 1-2 po­
koje, dochodu $400 miesięcznie, 
$35,000, wpłaty $12,000. Svoboda, 
6013 Cermak, Bishop 2-2162.

PRZEZ WŁAŚCICIELA
W parafii św. Jana Bożego 6 mie­
szkaniowy drewniany, 3-4ki. 3-3ki. 
Konkretowv fundament, 4 miesz­
kania z szafkowymi kuchniami. 
Natychmiast objęcie 2 mieszka­
nia. Dobry dochód. Blisko 48-ej 1 
Throop. Najlepsza oferta.

Telefonować: HEmlock 4-4908

PRZEZ WŁAŚCICIELA
Najlepsza Oferta
70 CHINCILLAS

W Rozmaitym Wieku 
Jak Również Klatki 

Musicie Zobaczyć Dla Oceny 
SPring 7-6390

BY OWNER 
ROOMING HOUSE

5 year lease. 36 rooms. 12 units. 
No service. Good opportunity. For 
working or elderly couple. Good 
return.

Must see to appreciate 
Superior 7-5983

BY OWNER WANTED 
Dressmaker with a following 

of her own.
Top opportunity in well estab­
lished Cleaning and Ladies Tailor­
ing Store. Good going business.

Call: GRaceland 7-0269

BY OWNER
Delicatessen; Frozen Foods, 
Grocery, Est. 4 Room Apt. 
Gas Heat, Rent $60.00 mo. 
Good Going Business. Phone

Buckingham 1-7047
BY OWNER

14 Ft. Delta DeLuxe Run-a-Bout 
Comp, with Trailer — 35 H. P. 
Evinrude — Electric Starter 

Speeds up to 35 M. P. H. 
Also ’52 Hudson Sedan 

Phone
ESSEX 5-5456

★ CZARNA ZIEMIA
CZARNA ZIEMIA. 10 busoli $4.00; 
20 buszli $6.50 Bishop 7-4654.

Oraz wszelkie inne robot, w»zVilzie w Chieasp I na przedmieściach. 
Wszystkie roboty gwarantowane 1 roboAilcy asekurowani. 

Nie mamy filii.
Ben żadnej wpłaty. — Obliczenia darmo. — Spłaty do 7 lat.

GDZIE GRASUJE SZARAŃCZA? — Na mapce powyżej uwidocz­
nione są tereny na Zachodzie kraju, gdzie koniki polne wyrządziły 
olbrzymie szkody w żniwach.

Imich.,[W
indIohio

,mo.
kam.

KY_
TENN.[TEXAS ARK.

MISS.L52S.000 ACRES 
ARE INFESTED

9,000,000 ACRES 
IN 16 COUNTIES 
INFESTEQ WITH 

400 GRASSHOPPERS 
PER SQUARE YARD

WIS.
VuL

IDA / 
fOTAFn •

MISS

NOWY PREZYDENT PORTUGA­
LII. — W pierwszych od lat 30-tu 
■wolnych wyborach w Portugalii, 
Admirał Americo Tomas wybra­
ny został prezydentem tego kraju.

FARMA STAŁA SIE WYSPA. — Na skutek ulewnych deszczy i wystąpienia z brzegów rzeki Missis- 
sinewa, farma Ray Bird mieszcząca się blisko Aloany, Indiana została zamieniona w wyspę.

30-50 -HOPPERS PER YARD 
IN 22 WESTERN COUNTIES

'In. d: 15-20 GRASSHOPPERS PER
. YARD IN TWO COUNTIES
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Uroczysty Obchód "Święta Morza” żebranie Wyboje 
. to* nr n i Ol Komisji Planowania

Odbył Się Wczoraj w Parku Sherman Półn.Zachod. Strony
Solenne Nieszpory w Kościele Najśw. Serca 

Pana Jezusa. — Malowniczy Pochód Do 
Parku Sherman. — Bogaty Program Pod 
Przewodnictwem Sędziego Adesko.—Dyr. 
Karolina Spisak Reprezentuje Związek 
Narodowy Polski

Wczoraj w dzielnicy Town 
of Lake Polonia obchodziła 
uroczyście “Święto Morza” 
zorganizowane przez Ligę 
Morską w Ameryce.

Obchód “Święta Morza” 
rozpoczął się solennymi nie­
szporami w kościele Najśw. 
Serca Pana Jezusa przy 4615 
S. Wolcott. Kazanie okolicz­
nościowe wygłosił kapelan L. 
M. ks. Ludwik Furgał, CSC.

Po nieszporach uformował 
się malowniczy pochód, któ­
ry następnie udał się do Par­
ku Shermana. Pochodowi, w 
którego skład weszły liczne 
kapele i rydwany, przyglą­
dały się tysięczne tłumy na 
całej trasie dzięki sprzyjają­
cej pięknej pogodzie. ‘Pochód 
dotarł do Parku Shermana o 
godz. 4-ej po południu. Tu 
przed specjalnie przygotowa­
ną trybuną odbył się przebo­
gaty program', pod przewod­
nictwem sędziego Sądu Wyż­
szego i zarazem wiceprezesa 
Kongresu Polonii Amer. p. 
Tadeusza Adesko.

Otwarcia programu do­
konała p. Anna Prusak, prze­
wodnicząca Komitetu Święta 
Morza.

Dzisiaj rozpoczyna się w 
Springfield specjalna sesja le- 
gislatury stanowej zwołana 
przez gubernatora Williama 
G. Strattona, celem przepro­
wadzenia uchwał w zakresie 
zapomóg dla bezrobotnych.

W mowie wygłoczonej na 
seisji obu izb, to jest senatu i 
izby posłów, Stratton powie­
dział, że sesja ta ma na celu 
powzięcie decyzji w dwóch 
specyficznych sprawach, mia­
nowicie —

1. — Przedłużenie okresu 
wypłat zapomóg dla bezrobot­
nych na terenie stanu Illinois.

2. — Uchwalenie dodatko­
wych funduszów stanowych 
na cele zapomogowe dla bez­
robotnych.
Stan Posiada Zasoby

Gubernator podkreślał, iż 
zasoby stanu Illinois znajdu­
ją się w wyjątkowo dobrym 
stanie i że wobec tego nie bę­
dzie wielkich trudności w za­
łatwieniu tak pierwszej jak i 
drugiej sprawcy, bez potrzeby 
podnoszenia podatków.

Stan posiada bowiem, jak

Dwaj zakapturzeni pończo­
chami bandyci wdarli się 
wczoraj do rezydencji d-ra 
Henry Goldta, pnr. 6720 N. 
Francisco ulica, i—zagroziw­
szy doktorowi, żonie jego oraz 
Apżącej i czworgu dzieciom 
śmiercią w razie gdyby pró­
bowali zawiadomić policję lub 
zwrócić uwagę sąsiadów — 
przez godzinę przetrząsali re­
zydencję, poszukując pienię­
dzy, klejnotów i innych rze­
czy wartościowych.

Napad nastąpił o godzinie 
3:30 nad ranem w nocy z so­
boty na niedzielę, gdy wszy­
scy okupanci bogatej rezyden­
cji pogrążeni byli w śnie głę­
bokim.

Rabusie zjawili się nagle w 
sypialni rodziców i świecąc 
latarką w oczy lekarza, zbu­
dzili go ze snu, przyłożyli re­
wolwery do jego głowy, gro­
żąc iż zabiją go momentalnie, 
gdyby próbował stawić opór.
Związali Ofiary 
Krawatami

Związawszy go i żonę jego 
krawatami, udali się do sy­
pialni służącej, którą w ten 
sam sposób związali i rozpo­
częli przeszukiwania mieszka­
nia.

Później zbudzili najstarszą, 
12-to letnią córkę Goldtów i 
przyprowadzili do rodziców.

Jeden z bandytów wziął 
klucze lekarza i wyszedł do 
auta, z którego zabrał walizkę 
z medycynami i przyborami 
lekarskimi. Z walizki tej wy­
ciągnął on buteleczkę z pi­
gułkami morfiny i zabrał ją.

Drugi bandyta w między-

W samym wykonaniu pro­
gramu wzięło udział aż 10 
mówców, wśród których zna­
leźli się: senator stanowy Do­
nald J. O. Brien, klerk miej­
ski Jan Marcin, Komandor 
H. C. Quast, reprezentant 
stanowy. John G. Fary, dy­
rektorka ZNP p. Karolina 
Spisak i b. konsul gener. Ka­
rol Ripa. Przemówienia były 
przeplatane występem dzieci 
z deklamacjami i śpiewem o- 
raz Chóru Kalina.

Program był tak bogaty, że 
jego wykonanie trwało prze­
szło 2 godziny. Po programie 
odbyła się wspólna kolacja w 
“Aldora Lounge”, przy 1554 
W. 51-sza ulica.

Cały uroczysty obchód 
“Święta Morza”, a przede 
wszystkim pochód na długiej 
trasie do kościoła Najśw. Ser­
ca P. Jezusa do Parku Sher­
mana, wypadł w tym roku 
nadzwyczaj pięknie i impo­
nująco.

Szczegółowe sprawozdanie 
z tego obchodu ze streszcze­
niem wszystkich przemówień 
ukaże się w numerze jutrzej­
szym Dziennika Związkowe­
go. 

ujawnił gubernator, rezerwy 
na ten cel w sumie przeszło 
400 milionów dolarów i wo­
bec tego może sobie pozwolić 
na przedłużenie zapomóg dla 
bezrobotnych.

Jak wiadomo, każdy robot­
nik wpłaca pewien procent ze 
swych zarobków na wspom­
niany wyżej fundusz stanowy 
w okresie swych lat zatrud­
nienia.
Uchwała Planu Ma być 
Zapewniona

Obecny okres upoważniają­
cy bezrobotnego do kolekto- 
wania zapomóg stanowych 
wynosi 26 tygoni. Do jakiego 
stopnia legislatura przedłuży 
ów okres w wypadkach gdzie 
bezrobotny wyczerpał przy­
padającą nań w ramach obec­
nego prawa proporcję zapo­
móg, narazie nie wiadomo.

Znawcy są zdania, iż legis­
latura zgodzi się na’przedłu­
żenie wypłat zapomogowych 
bez większych trudności i że 
wobec tego sesja ofoecna po­
winna zakończyć się najpóź­
niej około 1-go lipca. 

czasie znalazł pieniądze leka­
rza w sumie 600 dolarów oraz 
klejnoty żony wartości 800 do­
larów. Wziął przy tym kosz­
towną pelerynę futrzaną, war­
tości 1,500 dolarów.
Grzeczni, Ale Gotowi 
Na Wszystko

Będąc widocznie w przeko­
naniu, iż łup stanowił wszy­
stko, co przedstawiało dla nich 
wartość, rabusie opuścili mie­
szkanie, wychodząc tylnymi 
drzwiami, które otworzyli wi­
docznie przy pomocy wytry­
cha.

Troje dzieci—Joanna, lat 7, 
John—lat 5 i Randy—lat 3, 
które spały w sypialni na dru­
gim piętrze, nie słyszały wcale 
co się stało i rabusie ich nie 
budzili.

Dr. Goldt twierdzi, że obaj 
bandyci zachowali się “grzecz­
nie, ale bardzo stanowczo,” 
dając wyraźnie do zrozumie­
nia, iż gotowi są na wszystko.

Potłuczona Butelka 
Argumentem 
w Burdzie

Willie Carnell, 30, z 171 W. 
Hill został w stanie poważne­
go niebezpieczeństwa utraty 
życia przewieziony w nie­
dzielę do szpitala Henrotin, w 
wyniku bójki, jaka wywiązała 
się przy Wells i Hill. Było 
wszystko dobrze, póki do ar­
gumentów przekonywujących | 
nie weszły potłuczone butelki, j 
Pocięty, poraniony i skrwa-l 
wiony nadawał się w końcu' 
tylko do szpitala. Stan jego 
jest groźny.

Jutro, to jest dnia 17-go 
czerwca, o godz. 8 wieczorem 
odbędzie się w lokalu przy 
821 N. Ashland zebranie wy­
borcze Komisji Planowania 
Północno-Zachodniej Strony 
Miasta. Komisja ta powstała 
przed dwoma laty i jej zada­
niem jest planowanie rozbu­
dowy i konserwacji dzielnicy 
północno-zachodniej Chicago.

Na jutrzejszym posiedzeniu 
wyborczym przewodniczył bę­
dzie adwokat D. Rossi. Wy­
brany zostanie Zarząd w skła­
dzie prezesa, 3-ch wicepreze­
sów, sekretarza, skarbnika i 
sekretarza korespondencyjne­
go.

W dniu 24-go czerwca ten 
nowy Zarząd spotka się z Do­
naldem Hansonem, zastępcą 
miejskiego K o m i s a rza dla 
Spraw Konserwacji, celem o- 
mówienia szeregu planów, do­
tyczących przyszłych prac 
konserwacyjnych w dzielnicy 
obiętej programem działania 
tej Komisji.

Konsul Litewski 
Ostrzega Przed 
Współpracą z Rosją

Przemawiając w niedzielę 
na zebraniu przedstawicieli 
państw bałtyckich w Morri­
son Hotelu w Chicago, konsul 
litewski Petras P. Dauzvardis 
przestrzegł w mowie swojej 
naród amerykański przed 
zbytnim uwierzeniem w pra­
wdziwość szczerej i zgodnej 
współpracy z Rosją.. Wyko­
nalność wszelkich rozmów i 
szczerych obietnic ze strony 
Rosji charakteryzować mogą 
owoce obietnic współpracy i 
koegzygstencji Rosji z państ­
wami bałtyckimi, jak Litwa, 
Łotwa i Estonia. Miały one 
zgodnie współpracować z Ro­
sją, a w gruncie rzeczy stały 
się ofiarą zaborczych planów 
Rosji i dziś znajdują się włą­
czone w imperium sowieckie. 
Życie ludności państw tych, 
włączonych w t.zw. współpra­
cę zgodną z Sowietami stało 
się istnym koszmarem, a przy­
szłość ich jest beznadziejna i 
pożałowania godną. Ludność 
tych krajów pozbawiona zo­
stała wszelkich praw ludz­
kich, zepchnięta w dno nędzy 
roli niewolników, a choroby i 
inne plagi, jako owoce współ­
pracy z Sowietami gnębią 
mieszkańców tych wolnych 
niegdyś i dobrze prosperują­
cych krajów.

Zrabował $400 
w Klubie Ligi

Do Klubu Ligi Unijnej przy 
65 W. Jackson zakradł się ra- 
buś, który już po zamknięciu 
Klubu napadł na klerka Klu­
bu, Johna McCalla i pod groź­
bą użycia rewolweru zabrał 
mu kwotę $400. Po tym ra­
bunku rabuś uciekł fronto­
wymi drzwiami, które od we­
wnątrz można było otworzyć 
bez klucza.

Powiesił Się 
13-Letni Chłopiec

Philip Strauss, lat 13, pnr. 
829 Chi.ton Lane, powiesił się 
wczoraj w łazience domu ro­
dziców po przyjściu z pikniku 
kościelnego. Martwego zna­
lazł w łazience jego ojciec, 
który oświadczył policji, że 
nie ma pojęcia, co mogło być 
przyczyną tego desperackiego 
kroku chłopca, bo przed tym 
jego stan duchowy zdawał się 
być zupełnie normalny.

JAK NAPOLEON. Gen. De Gaulle 
przybywa do Pałacu Elizejskiego, 
wezwany do tworzenia przez nie­
go gabinetu Francji. Z widocz-1 
nym zadowoleniem na twarzy trzy­
ma on prawą rękę w sposób, jaki 
zwykł trzymać Napoleon. j

Dzisiaj Zaczęła Się Specjalna 
Sesja Legislatury w Springfield 
Zwołana Została w Celu Uchwalenia Fundu 

szów Na Przedłużenie Zapomóg
. Dla Bezrobotnych

Śmiały Napad Dwóch Bandytów
Na Mieszkanie Lekarza
Związali Lekarza, Żonę Jego i Służącą Krawa­

tami i Przez Godzinę Przetrząsali Mieszka­
nie, Poszukując Pieniędzy i Klejnotów

*
Ł-al'.

i

TYM RAZEM POWODZIE. Południowy skraj miasta Eaton, Ind., niedaleko Muncie znalazł się zupeł­
nie pod wodą, która wyszła ze swego normalnego koryta (strzałka) i zalała ogrody, domy i fabryki, 
wyrządzając zanczne szkody i straty. Stan niebezpieczeństwa trwa jeszcze nadal.

Wysoki Procent Studentów Polskiego Adlai Stevenson
Poch. Prymusami w Szkołach Wyż. wPMżd!Rosji

5 Prymusów Polskiego Pochodzenia Wybra­
nych w 11 Szkołach Wyższych i 4-ch 

Szkołach Zawodowych
W 11 szkołach wyższych 

w mieście dokonano wyboru 
prymusów szkół. Procedura 
wyboru była następująca: na 
podstawie wyników w nauce 
oraz wykazanej przez studen­
tów aktywności w życiu spo­
łeczności szkolnej grono pro­
fesorów sporządziło listę naj­
lepszych uczni danej szkoły, 
lista ta szła następnie pod 
głosowanie studentów szkoły, 
ich wybór w końcu zatwier­
dzał skład profesorów.
Znaczny Procent Studentów 
Polskiego Pochodzenia

Wśród wybranych w ten 
sposób prymusów szkół wyż­
szych znaleźli się studenci poi. 
skiego pochodzenia, — są o- 
ni z Lane Technical Szkoły,
— Ronald Żywiciel, — z W. S. 
Steinmetz — Robert Ada- 
mowski, syn prokuratora sta­
nowego, — w W.S. Foreman
— Karen Światek, — z W.S. 
Schurz — Ryszard Danielak, 
ponadto z 4 szkół zawodo­
wych z Zawodowej Szkoły 
Washburn — James Bujak.

Tak znaczny procent stu­
dentów polskiego pochodze­
nia społeczeństwo polskie w 
mieście wita z dumą i rado­
ścią. Świadczy to chlubnie o 
zdolnościach nieprzeciętnych 
u młodego pokolenia polskie­
go, jak również a determina­
cji u młodzieży w uzyskaniu 
coraz wyższego stopnia wie­
dzy.
Dalsze Plany Kariery

Kolejno .przedstawiając stu­
dentów pochodzenia polskie­
go, plany ich na dalszą naukę 
i karierę życiową są następu­
jące:

1. Robert Adamowski, 17, 
W.S. Steinmetz — syn zna­
nego powszechnie prokurato­
ra stanowego Benjamina Ada- 
mowskiego i pani Adamow- 
ekiej, zam. przy 1647 Nagle 
ave., — zamierza w przyszło­
ści studiować prawo na jed­
nym z uniwersytetów stanu 
New York. Nie jest on jeszcze 
zdecydowanym co do brania 
udziału w życiu politycznym 
w przyszłości. Jest on również 
podpułkownikiem oddziału R. 
O.T.C.

2. Ronald Żywiciel, 18, pry­
mus W.S.Technicznej Lane — 
syn państwa Stanley i J. Ży­
wiciel, zam. przy 4839 Eddy

Joseph Lucania, pogrzebo­
wy i komityman republikań­
ski 43-ciej wardy, który uzna­
ny został w tych dniach win­
nym udziału w spisku o okra­
dzenie około 75,000 majątku 
zmarłego polskiego krawca, 
Franciszka Różańskiego, ma 
obecnie nowy kłopot, miano­
wicie walkę polityczną z ko­
mitetem powiatowym partii 
republikańskiej, który to ko­
mitet chce pozbawić go z urzę­
du komitymana. ____

Lucania powiedział przed- 
niczącemu komitetu, Francis 
X. Connell’emu, że wybrany 
został na urząd ów przez oby­
wateli, że wobec tego obywa­
tele tylko usunąć go mogą, 
gdy stanie ponownie do wy­
borów w roku 1960-tym.

Lucania ma silne poparcie 
przyjaciół w 43-ciej wardzie- 
Ma on także czas do 23-go 
czerwca wnieść apel w spra­
wie Różańskiego.

st., który pragnie poświęcić 
się służbie w dyplomacji. Za­
mierza on obecnie pójść na 
dwa lata do University of Il­
linois, a następnie przejść do 
innej uczelni.

3. Ryszard Danielak, pry­
mus W.S. Schurz, lat 17, syn 
państwa Ryszarda J. Danie­
lak, zam. przy 6639, Long­
meadow ave., Lincolnwood. 
Pragnie on studiować inży­
nierię na Northwestern Uni­
versity. Jego siostra, Claire, 
studentka Northwestern Univ, 
znajdowała się również na li­
ście nominowanych w szkole 
wyższej.

Karen J. Świątek, 16, z W.S. 
Foreman, jest córką państwa 
Józefostwa Świątek, zamiesz. 
przy 6118 Newport av. Prag­
nie ona wybrać technologię 
lekarską i zawód nauczyciel­
ski, oraz pracę społeczną. Bę­
dąc jeszcze w szkole elemen­
tarnej przesunięta została o 
jeden oddział wyżej ze wzglę­
du na wysoki poziom umysło­
wy.
Ze Szkół Zawodowych

Pomiędzy czterema wybra­
nymi prymusami w szkołach 
zawodowych znajduje się pol­
skiego pochodzenia James 
Bujak, 18, ze Szkoły Zawód. 
Washburn.Jest on synem pań­
stwa Jan i J. Bujak, zam. przy 
1814 Huron st. Pragnie on u- 
częszczać do Wright Junior 
Kolegium, a w przyszłości zo­
stać drukarzem. Drukowanie 
jest jego zamiłowaniem i “nie­
ma nic piękniejszego, jak wy­
danie ozdobnej i estetycznej 
książki”, — jak sam oświad­
czył.
Wśród Prymusów 
50 Procent Płci Pięknej

Wśród wybranych prymu­
sami z 11 szkół wyższych 
znajduje się 5 studentek, zaś 
w szkołach zawodowych — 
dwie studentki zostały pry­
musami na ogólną cyfrę czte­
rech. Świadczy to, że w dzie­
dzinie nauk przedstawicielki 
płci pięknej wcale nie ustępu­
ją płci męskiej w uzdolnie­
niach i ambicjach pięcia się 
ha wyższy poziom wiedzy. W 
odniesieniu ogólnym przed­
stawiciele polskiego pocho­
dzenia wybrani prymusami 
stanowią około 35% wśród 
wszystkich prymusów 15 
szkół wyższych w Chicago.

Wobec takiego stanu rzeczy 
przywódcy republikańscy z 
przewodniczącym, Francis X. 
Connell’em na czele, postano­
wili zaczekać do wspomnianej 
wyżej daty, nim powezną kro­
ki decydujące.

Miarodajne czynniki wnio­
skują wszakże, iż Connell po­
zbawi Lucanię patronażu po­
litycznego, w rezultacie czego 
przyjaciele Lucanii, będący o- 
becnie na posadach politycz­
nych, zostaną usunięci.

W miejsce Lucanii komitet 
republikańscy uzna prawdo­
podobnie jakiegoś innego 
działacza republikańsk i e g o 
komitymanem aktywnym 43- 
ciej wardy. W międzyczasie 
przewodniczący komitetu, 
Connell odbędzie szereg na­
rad z działaczami republikań­
skimi owej wardy celem u- 
zgodnienia dalszej akcji prze­
ciw Lucanii.

Z lotniska Chicagowskiego 
O’Hare Field wystartował w 
niedzielę, Adlai Stevenson, 
były kandydat demokratyczny 
na urząd Prezydenta Kraju, 
udając się z wizytą do Sowie­
tów. Pragnie on spędzić tam 
jeden miesiąc czasu, drugi 
miesiąc poświęcony jest po­
dróży jego po Europie.

W podróży towarzyszy mu 
syn jego, Borden, lat 26, — 
drugi syn John Feli, dołączyć 
się ma w Londynie.

Lecą oni na samolocie czte- 
rosilnikowym Britania, na­
leżącym do brytyjskiej Linii 
Powietrznej, — wśród przy­
stanków znajduje się Detroit, 
Montreal, Glasgow i Londyn.

Dwa Strajki 
Wstrzymują 
700 Okrętów
Ruch Portowy 
Sparaliżowany
New York (UPI). — Dwa 

strajki nadbrzeżne wstrzyma­
ły dziś nad ranem 50 okrętów 
zdążających do portów i w na­
stępnych godzinach zwolniły 
lub całkowicie sparaliżowały 
ruch conajmniej 700 statków 
zbliżających się do przystani 
wybrzeża atlantyckiego.

Strajk przeciw właścicielom 
statków reprezentowanym 
przez Instytut Morskich Stat­
ków Handlowych (American 
Merchant Marine Institute) 
wywołały dwie organizacje: 
stowarzyszenie maszynistów- 
inżynierów i krajowa unia ma­
rynarzy, obsługujących tan­
kowce.

Zapowiadana jest rychła 
zgoda pomiędzy instytutem, a 
unią marynarzy, liczącą 10,000 
członków i obsługującą 231 
wielkich tankowców. Ale 
przedstawiciel stowarzyszenia 
maszynistów-inżynierów, re­
prezentującego 1,000 członków 
zatrudnionych na 44% .stat­
kach pasażerskich i towaro­
wych oświadczył, że stowarzy­
szenie i instytut są “całymi 
milami” oddzielone od zawar­
cia zgody.

I n s t y tut reprezentuje 43 
amerykańskie kompanie okrę­
towe rozporządzające 448 stat­
kami pasażerskimi i towaro­
wymi.

Pomiędzy instytutem a unią 
marynarską doszło wczoraj do 
zgody i opracowywany obec­
nie kontrakt na trzy lata, prze­
widuje dłuższe wakacje i po- 

. większenie funduszu zapomo- 
■ gowego i pensyjnego. Kon­
trakt obejmie około 30,000 
członków unii. Jednak uniści, 
zatrudnieni na tankowcach, 
zażądali, obok uzgodnionych 
już korzyści kontraktowych, 
wyższej płacy, nie przewidzia­
nej w nowej umowie. Maszy­
niści żądają wyższych płac i 
przerwali o północy narady, 
gdy Instytut odmówił ich żą­
daniom.

Według obecnej skali płac, 
członkowie unii marynarzy 
otrzymują $357 miesięcznie i 
pracują 40 godzin tygodnio­
wo. Operatorzy radiowi o- 
trzymują $569 miesięcznie, a 
płace maszynistów-inżynierów 
sięgają od $493 do $1,052, za­
leżnie od zajmowanego stano­
wiska.

Zdrada Butów
Knoxville, Tenn. (UPI). — 

j Policja przyłapała zbiegłego 
i więźnia, Emitta Dancy, od- 
; siadującego dożywocie, gdy 
i mieszkanka tutejszego miasta 
j doniosła władzom, że ulicami 
wałęsa się mężczyzna na któ­
rego butach widnieje napis: 

i “Alabama State Prison”.

Lucania Nie Chce Zrezygnować 
z Komitymaństwa 43-ej Wardy
Skazany Na Karę w Sprawie Różańskiego 

Działacz GOP, Ignoruje Życzenia Lide­
rów Partii, Którzy Chcą Go Usunąć

761.13
735.45

307.69
295.50

163.08
154.15

$30.24
• 21.03
. 20.97
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34

143
79
23
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3
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761.13
735.45
730.66
598.60

730.66
598.60

542.87
479.65
316.83
312.73
290.26
240.13
217.56
210.58

51.80

Zebrana
307.69
295.50
244.46
163.08
154.15
141.43
132.05
100.01

Nr. Gminy
120
123
39
75
41
91 

Gr. 
Gr. 
Gr. 
Gr.

Nr. Gminy
128
186
148

2
55
87
80

125

 Razem $72.24

Wykaz Gmin Okręgów 12 i 13 go ZNP
Kolejność Sum Zebranych w Zbiórce 

3-go Maja, 1958
GMINY WIĘKSZE

Prezes Gminy Przew. Zbiórki Suma Zebrana 
Józef Tragarz  Wanda Rozmarek —$1,897.77 
Tomasz Paczyński Dr. E. Bartkowiak  
Franciszek Prochot Karolina Budź  
Bruno Bykowski __ Katarzyna Krawczyk
A. A. Mazewski Felix Mazewski
Z Gminy tej brały udział tylko następujące Grupy: 

2514 Bonawentura Migała E. Łukaszewska 
1792 Władysław Ozimek Elżbieta Rzeczek 
1828 Stanisław Dombek 
1462 Adam Maryanowski 
Grupy powyższe zebrały RAZEM 
Aleksander Moll  
Franciszek Jendryaszek. 
Józef Sibik ........
Frąnciszek Buczek  
Ludwik Witecki  
Jakub Kieca  
Wacław Andrzejewski  
Michał Surdej

$
Władysław Grajewski 
Jan S. Myśliński  
M. Gierut-Szeląg  
Melania Wasilewska. 
Pelagia Naguszewska 
Jakub Kieca  
Anna Zdunek — 
Antoni Kuranty

GMINY MNIEJSZE
Prsew. Zbiórki Suma
Adela Ćwik  
Alex Smentek  
J. Bielarczyk  
Stanisław Krasula  
Stanisława Skwarcan 
Stanisław Kurzeja  
Zofia Witkowska  
Franciszek Kuczaj

Prezes Gminy
Henryk Nowak
Andrzej Madej
Józef Potaczek 
Jan Ogrodny
Andrzej Jadach
Stanisław Cieśla
Józef Gembara  
Franciszek Kuczaj .

NAGRODY—PUCHARY OTRZYMUJĄ GMINY:
PIERWSZĄ NAGRODĘ — po raz piąty — zdobyła

Gmina 120-ta Z.N.P., która zebrała sumę $1,897.77
OKRĘG 12-TY

Większe Gminy
Drugą Nagrodę—zdobyła Gmina 123, która zebrała $ 
Trzecią Nagrodę—zdobyła Gmina 39 .................... $
Mniejsze Gminy
Drugą Nagrodę zdobyła Gmina 2—za zebranie $
Trzecią Nagrodę-zdobyła Gmina 55—za zebranie..$

, OKRĘG 13-TY
Większe Gminy
Drugą Nagrodę-zdobyła Gmina 75-która zebrała..$
Trzecią Nagrodę—Gmina41—która zebrała $ 
Mniejsze Gminy
Drugą Nagrodę zdobyła Gmina 128, która zebrała $
Trzecią Nagrodę—Gmina 186—która zebrała

WYDZIAŁ OŚWIATY Z.N.P.
Franciszka Dymek, Wiceprezeska

Pizewodnicząca Wydziału Oświaty Z.N.P.
Sprostowanie Ze Zbiórki Trzecio-Majowej 
nlnieTszZSXy”1”5' P°””'łka’ któr’

Grupa 20.,. MK*zSr±
Maria Calusińska

Po Niemoralnych Propozycjach 
Wobec Kobiet Wpadł w Sidła Policji 
Ujętym Okazał Się Człowiek, Który Przeby­

wał Juz 3 Lata w Szpitalu Dla Umy­
słowo Chorych

Wczoraj detektywi areszto­
wali Jana Cielochę, lat 35, z 
pnr. 1958 Evergreen ave., pod 
zarzutem zwrócenia się tele­
fonicznie do kilku kobiet z nie­
moralnymi propozycjami. Nu­
mery telefonu tych kobiet do­
stał on z ogłoszeń gazetowych. 
Po aresztowaniu J. Cielocha 
przyznał się, że zrobił takie 
telefoniczne propozycje wobec 
6 kobiet, ale tylko jedna odpo­
wiedziała pozornie pozytyw­
nie.

lata w szpitalu dla umysłowo 
chorych.

Wobec tego także obecne 
niemoralne propozycje wobec 
6 kobiet, z powodu których 
Cielocha wpadł w sidła policji 
i został aresztowany, zostały 
wywołane zapewne nawrotem 
jego choroby umysłowej.

Opychany 
Obrabowany

Mianowicie zatelefonował on 
do kobiety, która w Tribune 
ogłosiła, że zgubiła pierścio­
nek. Gdy jej zaproponował 
spotkanie kobieta ta zgodziła 
się i umówiła miejsce spotka­
nia, ale zaraz o tym powiado­
miła policję. Wobec tego za­
miast niej poszła na to spo­
tkanie policjantka, która do­
prowadziła do tego, że Cielo­
cha został aresztowany na uli­
cy przy 1576 Milwaukee ave.

Okazało się potem, że Cielo­
cha był już karany za zgwał­
cenie w 1947 roku.

Dostał on wówczas od 1 do 
3-ch lat więzienia, ale w osta­
tecznym rezultacie przebył 3

Felix Opychany, zamiesz­
kały pnr. 2226 Chicago Ave., 
zawiadomił onegdaj policję, 
iż został obrabowany z 40-tu 
dolarów przed drzwiami wła­
snego domu.

Podwyżka Płac
Około 17,000 robotników 

zatrudnionych w 52 cemen­
towniach uzyskało podwyżkę 
płac w sumie 8 centów na go­
dzinę oraz dodatkowe benefi- 
sy wartości 5 i pół centów 
na godzinę, na mocy nowe­
go kontraktu zawartego przez 
kierowników unii “Cement, 
Lime and Gipsum Workers”, 
należącej do AFL-CIO.

I
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WYBIERACIE SIĘ NA WAKACJE?
PAMIĘTAJCIE ŻE;

Na Wakacjach w Dzień Deszczowy 
Przyda Się Dziennik Związkowy! 
Lecz Gdy Słońce-Nic w Tym Złego 
Zajrzeć Też Do Związkowego!

;! Po Informacje—telefonujcie: ■;
:: 

| BR 8-8700—Dept. Cyrkulacyjny
5 1201 North Milwaukee Avenue |


